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CZĘŚĆ NIE URZĘDOWA

Lwów, 10 lutego.

Sensacyjnie brzmi telegraficznie 
po Europie rozgłoszona rewelacya pe­
wnego powiernika hr. Chamborda o 
jego zapatrywaniach na prawa następ­
stwa w dynastyi bourbońskiej. Linię 
orleańską wykluczać ma hr. Chambord 
tak stanowczo , że przenosi republikę 
nad monarchię z królem orleańskiego 
pochodzenia. Syn don Karlosa byłby 
natomiast jedynym uprawnionym suk­
cesorem hr. Chamborda. Ze stanowi­
ska czysto prawnego rzecz biorąc, suk- 
cesya po bezdzietnym hr. Chambor- 
dzie przedstawia się jako bardzo skom­
plikowana kwestya, do której rozwią­
zania potrzebne są studya formalne. 
Ale prawna strona kwestyi nie wiele 
obchodzi na razie wobec faktu, że nie- 
tylko hr. Chambord nie zasiadł jeszcze 
na tronie, lecz nawet w ogóle więcej 
niż wątpliwą jest dotąd taka ewentu­
alność^ Natomiast polityczna strona 
kwestyi jest pod każdym względem 
ciekawą. Cóż się stało z ową pamię­
tną fuzyą z roku 1878, która miała 
na* zawsze wypełnić przepaść, jaką 
rewolucya a właściwie rewolucye wy­
tworzyły między obiema gałęziami do­
mu królewskiego ? Przecież Orleani 
złożyli hołd prawowitemu sukcesorowi 
Bourbonów i zadowolili się samą spe- 
randą po wielce niepewnej sukcesyi? 
Któż zerwał i kiedy ten stosunek? Są 
to kwestye ciekawe, a rezultat, jeżeli 
jest prawdziwy, byłby jeszcze ciekaw­
szy. Jeżeli legitymizm dziś nawet nie 
posiada wielkich szans tryumfu, to po 
wykluczeniu Orleanów i wysunięciu 
syna don Karlosa na pierwszy plan, 
straciłby zapewne i te szanse, jakie 
mu obecnie stosunki jednają. Jeżeli 
hr. Chambord może mieć słabą na-

3>

R U D A S Z

(Dokończenie)

W tym czasie zdechł od udręczeń i sta­
rości siwy osio ł, a kum Gasparo wywiózł 
go daleko na błonia.

— Tak się dzieje — m ruczał Rudasz —  
narzędzia , które już na nic zdać się nie mo­
gą , wyrzucają się na bok.

Poszedł "odwiedzić zwłoki siwego na 
na dnie wąwozu i zaprowadził tam prawie 
gw ałtem  Żabę, który nie chciał mu towarzy­
szyć. Rudasz mówił m u , że tym sp o s o b e m  
trzeba się przyzwyczajać do patrzenia z bli­
ska na każdą rzecz , piękną czy brzydką, i 
z chciwą ciekawością urwisza, przypatryw ał 
się psom, które zbliżały się z wszystkich fol­
warków okolicznych na biesiadę. Psy ucie­
kały na widok chłopców i krążyły dokoła 
po za pagórkam i, ale Rudasz nie pozwolił 
odpędzać ich kamieniami.

—  Widzisz tę czarną sukę — mówił — 
co się nie boi twoich k am ien i; nie boi się, 
bo głodniejsza od innych. W idzisz , jak jej 
sterczą ż e b ra !

Teraz nie cierpiał już biedny osioł s i­
wy, i spoczywał wygodnie wyciągnąwszy ko­
pyta i nic sobie z tego nie ro b i ł , że psy 
wyszarpywały mu oczy i obgryzały białe ko­
ści , a zęby, które rw ały mu teraz w nętrzno­
ści , nie zniewalały go już do garbienia krzy­
ży, jak to czyniło dawniej proste uderzenie 
kijem , kiedy mu chciano tym sposobem do­
dać siły do drapania się po stromej ścieżce. 
Oto, jak  się dzieje ! I  siwy b ra ł kije i ba­
togi , i on uginając się pod ciężarem i tra-

dzieję panowania we Francyi, to syn 
don Karlosa i takiej nawet nadziei 
mieć nie może. Do tego pretendenta 
przyznaliby się tylko najwierniejsi z 
wiernych, najkonsekwentniejsi z kon­
sekwentnych legitymistów, a ponieważ 
legitymistów w ogóle jest mało, więc 
powstałaby z tego garstka za słaba 
do podtrzy wania tronu już przy­
wróconego, a bezsilne wobec takiego 
zadania, jakie stanowi samo przywró­
cenie tronu. Mimo całej swojej nie- 
popularności ks. Hieronim Napoleon, 
a ewentualnie jego syn, zyskałby na 
tem bardzo wiele. Byłby to już preten­
dent jedynie możliwy, jedynie groźny.

Co zagranica powiedziałaby o ta ­
kiej zmianie ? Zagranica mało intere­
sowała się samą fuzyą z roku 1873, 
mało się dziś zajmuje takim znaczą­
cym faktem, jak hołd złożony królowi 
Humbertowi przez brata byłego króla 
neapolitańsldego, więc i tę najśwież­
szą nowinę z dworu legitymistycznego 
przyjmie obojętnie. Po Francyi jedne 
tylko Niemcy są interesowane zamia­
rami i szansami pretendentów fran­
cuskich. Co niegdyś łączyło się ściśle 
z panowaniem Bourbonów we Francyi, 
restauracya w Rzymie a nawet w Ma­
drycie, to dziś jest wykluczonem. 
Nawet syn don Karlosa, osadzony na 
tronie francuskim , nie pokusiłby się 
pewnie o wskrzeszenie świeckiej w ła­
dzy papieża lub o zmianę dynastyi 
w Hiszpanii. Niemcy tylko mają inte­
res we wszystkiem, co się dzieje we 
Francyi, bo wszystko oddziaływa na 
ciągle aktualną kwestye odwetu. Da­
wniej w Berlinie panowało przekona­
nie, że hr. Chambord byłby najnie­
bezpieczniejszy dla Niemiec, bo uwa­
żałby szczęśliwą wojnę za niezbędny 
warunek utrwalenia tronu. D ziś, jak 
się zdaje, ks. Napoleon uważany jest 
za równie niebezpiecznego, i to słusz­
nie, bo przedewszystkiem cesarstwo

cąc dech od wytężenia, m iewał te spojrzenia, 
które zdawały się mówić do tych eo go b i l i : 
Nie mogę już! Nie mogę! Ale teraz oczy 
mu jedzą psy, a on żartuje sobie z batoga i 
kija i śmieje się z nich białą odartą szczęką, 
pełną zębów. A gdyby był wcale nie przy­
chodził na ś w ia t , byłoby lepiej było !

Błonie rozciągało się puste i sm utne, 
aż dokąd sięgało oko, to wznosiło się, to spa­
dało pagórkami i wądołami, czarne i pobruż- 
dżone, i ani konik polny na niem się nie o- 
d ezw a ł, ani ptaszek po nad niem  nie przele­
ciał. Nic nie było słychać dokoła , naw et 
stuku m o ty k , które pracowały pod ziemią. 
Rudasz za każdym razem mówił, że pod n i­
mi cała ziemia była pożłobiona galeryam i, 
na wszystkie strony, i ku górom i ku doli­
nom ; tak dalece, że raz pewien górnik wszedł 
w podziemia z czarnem i włosami a wrócił 
biały jak  gołąb, a d ru g i , kiedy mu zgasła 
pochodnia, darem nie wołał pomocy, nie do­
słyszany przez nikogo. Sam tylko słyszał sie­
bie i swój krzyk okropny — a Rudasz, choć 
m iał tw arde serce, drżał na to wspomnienie.

— Pryncypał posyła mnie często dale­
ko w podziemia, dokąd inni iść się boją. Ale 
ja  Rudasz jestem , a jak raz nie wrócę, n ik t 
mnie szukać nie będzie.

Noce letnie były piękne naw et i na  tem 
smutnem błoniu , gwiazdy połyskiwały w gó­
rze wśród czarności — a Rudasz znużony 
długim dniem roboczym rozciągnął się na 
worku , z twarzą ku niebu , zażywając tej 
ciszy i tych blasków gwieździstych na ciem ­
nym stropie ; lubił tylko noce bez księżyca, 
bo księżyc rzuca iskry na szybę wody i od­
słania okolicę, a wtedy błonie wydaje się bar­
dziej puste i mizerne.

— Dla n a s , cośmy stworzeni na to,

musiałoby zacząć trzecią karyerę swo­
ją  od naprawienia tego, co Francya 
straciła na jego drugiej karyerze. 
Czego więcej obawiać się należy, to 
nieda się z góry obliczyć, bo to jedno 
jest tylko pewnem, że dla Niemiec 
najwięcej pożądaną jest republika ta­
ka, jaka dziś istnieje, t. j. nie wycho­
dząca z przesileń wewnętrznych a tem 
samem nie zdolna do wystąpienia na 
zewnątrz.

Pogrzeb Szujskiego.
{Telegram G azety  LwoLoskiej).

K raków, 9 lutego.

(Z. S.) Nastrój w mieście żałobny. 
Czarne chorągwie powiewają na gm achach 
Akademii i U niw ersytetu. Od rana n ieustan ­
nie tłum y publiczności zalegają ulice K ru­
pniczą i grupują się przed domem Z m arłe­
go. Publiczność z czcią i w cichości wcho­
dzi na pierwsze piętro pomimo natłoku.

Zwłoki spoczywają w pokoju kirem  o- 
bitym  wśród kwiatów. Nigdy może obraz 
śmierci nie świadczył wymowniej o smętnej 
błogości zgonu. Twarz nieboszczyka spokoj­
na, senna, piękna wyrazem jakby w yciśnię­
tym na niej przez ostatni powiew skrzydeł 
zrywającej się z ziemi i w wieczność ulatu­
jącej duszy. W ątłe ciało przyodziane w togę 
prolesorską, w berecie na głowie, zda się 
niknie i tonie w czarnej trum nie. U stóp 
zm arłego istna piram ida z wieńców, która 
wzrasta jeszcze ciągle. Są tu wieńce od 
m iast i ziem, od instytucyj, władz, szkół, 
redakcyj i osób pryw atnych. Naliczyłem ich 
do 60. O godzinie drugiej już niepodobna 
przecisnąć się przez ulice. Tworzy się orszak. 
Przodem kom endant straży Eminowicz z od­
działem  straży ogniowej, dalej muzyka m iej­
ska, zakłady naukowe niższe i średnie, słu ­
chacze uniw ersytetu, niosący wieńce między 
terni wieniec Gazety Licowskiej i Trzcwodni-

aby żyć pod ziemią myślał — powinno 
być ciemno wszędzie i zawsze.

Puszczyk jęczał po nad polem i prze­
suw ał się cichym lotom tędy i tamtędy, a 
Rudasz mówił do siebie :

— I puszczyk czuje umarłych . co są 
pod ziemią, i desperuje, że ich tam nie może 
odszukać! . . .

Żaba bał się puszczyków i nietoperzy, 
za co Rudasz gniewał się na mego, bo kto 
zmuszony jest do sam otności, nie powinien 
sie bać niczego i n a w e t  siwy osioł me boi 
sie psów, co go obgryzają, odkąd ciało jego 
nie czuje bolu , choć jest jedzone.

  Tyś był przyzwyczajony pracować
na dachu jak kot - mówił  ̂ a to całkiem 
rzecz inna. T eraz , kiedy ci przypadło żyć 
pod ziemią jak szczurow i, nie trzeba się bać 
szczurów, ani nietoperzy, które są skrzydla- 
temi szczuram i, a szczury lubią towarzystwo
umarłych.

Tymczasem Żaba z wielkiem upodoba­
niem tłum aczył m u , co gwiazdy robią na 
niebie, i opow iadał, że tam  w górze jest raj, 
w którym przem ieszkują u m a r li, co byli do­
brymi ludźmi i nie robili zgryzoty swoim 
rodzicom.

— Kto ci to powiedział ? —  pytał Ru­
dasz, a Żaba odpow iadał, że mama.

Rudasz skrobał się wtedy w głowę i 
uśm iechał z wyrazem urw isza, który wie 
wszystko lepiej. Pomyślawszy jednak chwilkę, 
odpow iedział:

— Mój ojciec był dobry i nikomu nic 
nie robił złego, tak że go nazywano dobra 
bestya. A przecież w łaśnie tu pod ziemią 
jest, i tu pod ziemią znaleziono jego kleszcze 
i buty i koszulę, którą mam teraz na sobie.

W krótce potem Ż a b a , który m izerniał 
od niejakiego czasu, zachorował tak mocno,
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ha Naukowego. Postępują cechy z chorągwia­
mi, duchowieństwo świeckie i zakonne.

O godzinie 3 w mieszkaniu prezes Aka- 
demji dr. M a j e r  żegna rzewnemi słowy 
towarzysza, przyjaciela, sekretarza Akade­
m ii; wyraża żal narodu nad jego zgo­
nem. Biskup D u n a j e w s k i  błogosławi 
zwłoki a otoczony kapitułą zchodzi i pro­
wadzi kondukt aż do bram y floryańskiej. 
Trum nę zniesioną chwyta młodzież uniwer­
sytecka na barki. Sznury dzierżą w dłoni 
M arszałek krajowy dr. Z y  b I i k i e w i cz, dr. 
Majer, prezydent m iasta Weigei, ks. rektor 
Pelczar, dep. Chrzanowski prorektor lwowskiej 
wszechnicy dr. P iętak. Za trum ną rodzina, 
dalej W ydział krajowy, Akademia um iejęt­
ności, dziekanie Uniwersytetu lwowskiego, 
profesorowie W szechnicy krakowskiej, posło­
wie, dziennikarze. W końcu tłum  kilkuty­
sięczny. W kondukcie spostrzegam y z zna­
nych osobistości Ju liana K l a c z k ę ,  Jana  
Z a c h a  r y a s i e w i c z a ,  H enryka S i e n ­
k i e w i c z a ,  Edw arda L u b o w s k i e g o ,  
M ścisława G o d l e w s k i e g o ,  redaktora N i­
wy, Czesława Jankowskiego z Kuryera W ar­
szawskiego, hr. Adama K r a s i ń s k i e g o ,  
hr. S tanisław a Z a m o j s k i e g o ,  posła M ę- 
c i ń s k i e  g o , Jana  D o b r z a ń s k i e g o ,  redak­
tora Gazety Narodowej, M ichała N e w 1 i ń- 
s k i e g o ,  korespondenta Journal des Debat-s. 
Miejscowa znakomitości wszystkie obecne. 
Pochód kończy się w spaniałym  sześciokon- 
nyrn karawanem, okrytym wieńcami, oraz 
barazo licznym szeregiem  powozów i karet.

Napływ publiczności zwiększa się cią­
gle, łańcuch dzielnie z początku trzym any 
przez słuchaczów uniw ersytetu pęka i zmie­
nia układ orszaku nie zakłócając jednakże po­
rządku i uroczystości żałobnego obrzędu.

Kondukt wyszedłszy z ulicy krupniczej 
porusza się przez plantacye, ulicę św. Anny, 
rynek, ulicę fbwyańską, Podwale, ulicę Lubicz 
i rakowicką ku cmentarzowi bardzo wolno. Od 
bramy cm entarza niosą trum nę profesorowie 
uniw ersytetu, pierw si: Smolka, Morawski,
Straszewski, Rostafiński. W dali błyszczą 
św iatła rozwartej kaplicy. W łaśnie już zmrok

że wieczorem musiano go w ytransportow ać 
na ośle z k o p a ln i, leżącego w koszu i d rżą­
cego od febry. Jeden  z robotników rzekł że 
chłopcu nie należy się wiele, zwłaszcza w ta ­
kim zawodzie, w którym  trzeba się urodzić, 
aby go wytrzym ać. Rudasz czuł się wtedy 
dum nym , że się urodził w swojem rzemiośle 
i ze utrzym yw ał się zdrów w tem niedobrem  
powietrzu i w takiej poniewierce. W ziął Żabę 
na plecy i dodawał mu otuchy po swojemu, 
■łając go i poszturkując. Ale raz , kiedy go 
Rudasz pchnął w plecy, chłopiec dostał wy­
buchu krwi. Przerażony Rudasz zaczął opa­
tryw ać u s ta , co mu się stać mogło, i przy­
sięgał, że nie mógł mu nic zrobić złego ta- 
kiem  słabern uderzeniem  , a żeby go o tem 
przekonać, uderzał siebie z całej siły kamie­
niem  w piersi i żebra. Jeden  z obecnych ro ­
botników uderzył Rudasza z całym impetem, 
tak że w nim  aż zahuczało jak  w bębnie, a 
przecież Rudasz ani się ruszył, a kiedy ro­
botnik poszedł, rzekł:

— W idzisz? — Nic mi nie zrobił!... 
A przecież uderzył mnie silniej niż ja  ciebie!

Tymczasem Żaba nie przychodził do 
zd row ia , i ciągle pluł krwią i ciągle m iał 
gorączkę. W tedy Rudasz odkradał kilka g ro ­
szy "z swojej płacy tygodniowej, aby mu ku­
pić wina i ciepłej zupy i dał mu swoje pan- 
talony prawie nowe, aby mu cieplej było. 
Ale chłopiec kaszlał ciągle i zdawało się n ie ­
raz , że się u d u s i, a wieczorem nie było spo­
sobu usunąć dreszczu , ani nakryw ając cho­
rego workami i s ło m ą , ani przysuwając go 
do ognia. Rudasz sta ł cicho i nieruchomo 
nad  chłopcem , z rękam i na kolanach , wle­
piwszy w niego swoje szerokie oczyska, jak 
gdyby chciał zdjąć zeń wizerunek , i wtedy 
s ły sz a ł, jak biedaczek jęczał półgłosem i wi- 

I dział jego twarz bladą i oczy przygasłe, zu-



japada. Żałosne dźwięki m arsza 
odzywają się i g łuchną Orszak zatrzym uje 
się w głównej alei przed grobowcem Rydzow- 
skich, gdzie zwłoki tymczasowo złożone zo­
staną. Obok trum ny, k tóra spoczęła na ziemi, 
widzimy na głazie grobowym poduszkę z 
ciemnego aksam itu a niej wieniec srebrny, 
który przed kilku laty uczniowie ofiarowali 
swemu drogiem u Mistrzowi.

Zabrzm iały pienia religijne a po ich 
odśpiewaniu przemówił hr. S tanisław  T a r ­
n o w s k i :  „Przed dwudziestu laty, kiedy
Zm arły przechodził srogie męki ducha, je ­
szcze młodzieniec wyśpiewał wiersz kończący 
się co zwrotka w yrazam i: „Bądź chwalony
Jezu Chryste.“ I  my chwalmy P ana wobec 
stra ty  dzisiejszej... Szujski nie był geniuszem, 
jeśli zmierzymy go z trzem a wielkimi w ie­
szczami niedawnej przeszłości — ale w da­
nej chwili, jak  oni sprostał swojej misyi 
może ich przewyższył! Oddał się badaniom  
historycznym  i z n ich  w ysnuł politykę, u 
derzającą „w czynów s ta i“...K iedy najśm ielsi 
i najgorętsi zwątpili o przyszłości, on wska 
zał, jak  dobrą przyszłość wywalczyć, wybie­
rając drogę poznania siebie przez dzieje 
po takiem  poznaniu odrodzenie przez pracę. 
Dlatego mówca ma otuchę, że choć go n ik t 
nie zastąpi na katedrze i w kierownictwie, 
znajdzie w czynie naśladowców i wykona 
wców, a to, co stworzył, nowe podstawy je 1 
dynie rozumnej polityki, żyć będzie w n a ro ­
dzie ! Średnie boleści mówią wiele, wielka 
boleść m ilczy... Przyjaciel mówił o p rzy ja­
cielu, nie aby żal swój lub smutek wynurzać 
ale aby z życia i dzieł zmarłego dać przy­
kłady żyjącym 11...

Słowa Tarnowskiego gorące i pełne u- 
czucia wzruszyły do głębi słuchaczów, nad k tó ­
rych głowami niebo pokrywało się już  gru 
bemi cieniam i nocy.

Profesor dr. P  i ę t a k, prorektor uniw er­
sytetu lwowskiego, zabrał głos po Tarnow ­
skim, wyliczając zasługi Szujskiego, żegna­
jąc  go w imieniu swoich kolegów. Nakoniec 
przem ówił S i e k  i e r z y ń s  k i ,  studen t w y­
działu filozoficznego, który podnosił, że n ie ­
boszczyk ojcem był dla swoich uczniów, że 
jak  starożytny mędrzec grom adził ich obok 
siebie i kształcił i nauczał i kochał.

Grudki zm arzłej ziemi stuknęły o wie­
ko trum ny. Sm utny obrzęd skończył się po 
godzinie szóstej. Ju tro  nabożeństwo żałobne.

Gallcya w  M ż e n ie  l i s t w a
XI.

Sum aryusz i  zakończenie.
(Dokończenie.)

W  etacie m i n i s t e r s t w a  s k a r b u  
je s t wydatków 101,395.198 zł., dochodów

Bethowena j 386,321.042 zł. Do centralnych zaliczam y: 
' w rozdziale adm inistracyi finansowej samo 
kierownictwo centralne czyli m inisterstw o, z 
kwotą 968,800 zł. wydatków i 3500 zł. do­
chodów, centralną kasę państw a z kwotą 
55.800 zł. wyd i m inisteryalny urząd p ła t­
niczy z kwotą 29.810 zł. w yd .;' w rozdziale 
kasowości ogólnej wszystko z wyjątkiem kwoty 
37.200 zł. w wydatkach (pod nazwą różnych) 
i kwoty 89.500 zł. w dochodach tytułem  
przyczyniania się krajów lub korporacyj k ra­
jowych do kosztów zarządu funduszam i roz- 
maitemi, tak że w rozdziale tym jest cen­
tralnych wydatków 1,936.565 zł., dochodów 
1,980.300 zł.; w rozdziale poborów stałych 
czyli podatków bezpośrednich zaliczamy do 
wydatków centralnych 2200 zł. wynagrodzę 
n ia  dla stron dawniej wolnych od podatku 
gruntowego w Dalmacyi i 35.000 zł. ryczał­
tem prelim inow anych na dochodzenia w ce­
lach reformy podatkowej i t p . ; w rozdziale 
poborów niestałych czyli podatków pośre­
dnich całą rubryką ceł z kwotą 27,893.340 
zł. wydatków, a 42,764.196 zł. dochodów; 
dalej podatki spożywcze z kwotą 12,482.940 
zł. wydatków, a 85,358.600 zł. dochodów 
z rubryki soli (nowe budowle) z kwotą w y­
datków 70.700 zł., z rubryki monopolu na 
tytoń wszystkie wydatki z wyjątkiem kosztów 
sprzedaży, a więc 23,421.700 zł. i dochody 
generalnej dyrekcyi monopolu w ilości
447.200 zł ; z rubryki budynków dykaste- 
ryalnych dyrekcyę w iedeńską z kwotą wy 
datków 71.328 zł., dochodów 49.339 zł. ; 
dalej rubrykę drukarn i skarbowej z kwotą 
1,067.700 zł. wydatków, a 1,171.700 zł. do­
chodów; nakoniec z rubryki m ennictw a głó 
wny urząd m enniczy i główny urząd pro­
bierczy z kwotą 301.540 zł. wydatków, 
338.890 zł. dochodów.

Do specyalnie krajowych zaś zaliczamy 
a) przeróżne urzędy adm inistracyi finanso­
wej w krajach z kwotą wydatków 15,056.130 
zł., dochodów 1,797.002 z ł.; ó) z rozdziału 
kasowości ogólnej ty tu ł wydatków różnych
37.200 zł. i ty tu ł dochodów na zarząd róż- 
nemi funduszam i z kwotą 89.500 z ł . ; c) po­
bory sta łe  z kwotą 425.800 zł. wydatków, a
92.808.000 zł. dochodów ; d) monopol n a  sól 

wyjątkiem nowych budowli z kwotą w y­
datków 3,017.000 zł., dochodów 19,680.700 
zł.; e) z monopolu na  tytoń koszta sprze 
dąży w ilości 1,120.000 zł. i wszystkie do­
chody z wyjątkiem dochodów generalnej dy­
rekcyi, czyniące 66,848.000 z ł . ; f ) wszystkie 
inne pobory niestałe, jako t o : stemple, ta 
ksy i należytości skarbowe od czynności 
prawnych, loterya, myta, znaczenie srebra 
i złota i podatek szynkarski, z kwotą
13.381.000 zł. wydatków, a 72,808.000 złr. 
dochodów; y ) z rubryki budynków dykaste- 
ryalnych wydatki po za dyrekeyą wiedeńską 
w ilości 67,485 zł. i dochody w ilości 
52.505 zł.; h) całą rubrykę fiskalnośei i przy­
padłości z kwotą 4000 zł. wydatków, a
115.000 zł. dochodów; i) rem anenty z sprze­
daży nieruchom ego mienia skarbowego z wy­
datkam i w ilości 1100 zł., z dochodami \

ości 1300 z ł.;  k) nakoniec z rubryki m«n 
nictw a kasy wym ienne po krajach z kwotą 
18.760 zł. wydatków, a 7310 zł. dochodów, 

tych kwot specyalnie krajowych przypada: 
na Galicyę na Czechy

wyd. doch. wyd. doch.
a) 2,7 22.481 163.842 3,655.460 520.740

3.218 300 2.931

2

c) 95.000 10,662.000 27.600
d) 991.745 7,386.252 100
e) 158.510 7,572.900 215.200
f) 977.100 6,257.910 2,691.331
9) 4.995 4.357 5.776
h) 70 16.000 810
0 355 570 __
k) 4.960 930 3.970

M in  is t e r  s t wo h a n d l u

45.200 
18,082. i 00 
18,608.920 

7.550 
22 .0 00

3.500
  ma' w yda­

tków 62,028.991 z ł ,  dochodów 4 i ,963.510 
zł. Do centralnych zaliczam y: samo m ini­
sterstwo, czyli kierownictwo centralne, z kwo­
tą wydatków 4 .3.570 zł.; subwencye ryczał­
tem prelim inow ane dla wystaw pomniejszych 
7.000 zł.; subwencyę dla muzeum oryental- 
nego w W iedniu 5 .00 ) zł.; wydatek na s ta ­
tystykę kolejową 5.000 z ł ;  w ydatek na g e ­
neralną inspekcyę kolejową 277.035 zł.; tru ­
dną do rozliczenia wedle krajów rubrykę 
służby cym entniczej z kwotą 374.780 zł. w y­
datków, a 280.000 zł dochodów; rubrykę 
służby portowej i sanitarnej na morzu w 
Tryeście i Dalmacyi z kwotą wydatków 
774.923 zł., dochodów 516.5 l0 zł.; z rubry­
ki poczt wydatki zarządu centralnego, poczt 
austryaekieh w Turcyi, ryczałtem  prelim ino­
waną subwencyę dla stowarzyszenia em ery­
talnego służby pocztowej po wsiach, ryczał 
tern prelim inow aną kwotę na polepszenie by­
tu najniżej płatnym  listonoszom i sługom, 
zaliczkę dla pocztowych kas oszczędności i 
nowe budowle w W iedniu i Pradze, co czy­
ni razem  2,190.150 zł., tudzież dochody za­
rządu centralnego i poczt austryaekieh w 
Tureyi w ilości 179.100 zł.; podobnież z ru ­
bryki telegrafów zarząd centralny i ryczał­
tem preliminowane wydatki nadzwyczajne w 
ilości razem  774.710 zł., i dochody zarządu 
centralnego w ilości 123.410 zł.; dalej z ru ­
bryki zarządu skarbowych dróg żelaznych 
kapitał inwestycyjny, czyli wydatki nadzwy­
czajne w kwocie 318.850 zł. wraz z docho­
dami nadzwyczajnem i w kwocie 11.510 zł.; 
wszystkie wydatki na budowę nowych dróg 
żelaznych w kwocie 20,300.000 zł.; nakoniec 
kolej Zachodnią im ienia cesarzowej Elżbiety 
z kwotą wydatków 16,640.413 zł., a do­
chodów 13,790.000 zł.

Do specyalnie krajpwych zaś liczym y: 
a) regulacyę rzeki N arenty z kwotą wyda­
tków 550.000 z ł ; b) poczty po krajach z wy­
jątk iem  budowli w W iedniu i Pradze z kwo­
tą wydatków 14,0b'2.420 z ł., dochodów 
10,820.900 z ł ; c) telegrafy po krajach z 

wota 2,803.260 zł. wydatków, 4,376.590 zł 
dochodów; d) ruch na skarbowych drogach 
żelaznych z kwotą wydatków 2 ,521>80 zł. 
dochodów 2,865.500 zł. Z tych p rzypada:

z rubryki organów nadzorczych kultury k ra ­
jowej wydatki wymienione w samym pre li­
m inarzu jako „centralne" w ilości 16.930 zł.; 
z rubryki władz górniczych wydatki tak s a ­
mo wym ienione w ilości 2.800 z ł . ; dalej 
akademie rolnicze w Leoben i Przibram  , 
choć to znowu właściwie nie są zakłady 
centralne, z kwotą wydatków 85.970 zł., do­
chodów' 4.260 z ł . ; skarbowe stadniny i t. p. 
czyniące razem  1.598.425 zł. w ydatków , a 
387.010 zł. dochodów; z rubryki dóbr i la­
sów kwota 3.500 zł. wym ieniona w prelim i­
narzu samym jako wydatek „centralny" i 
10.759 zł ryczałtowo prelim inow anego wy­
datku na  szkoły leśne ; z rubryki górnictw a 
wymienione jako „centralne" wydatki w ilo­
ści 80.625 zł. i dochody w ilości 39.064 zł.

Do specyalnie krajowych liczym y: 
a) wydatki na  regulacyę rzek Gaił i Adygi 
i n a  osuszenie bagien pod Akwileją w ilości 
190.820 zł. i dochód 1.950 zł. z tychże osu­
szonych b ag ien ; b) wydatek na w ytępienie 
mszyc winnicznych 20.000 zł. ; c) organa 
nadzorcze kultury krajowej .z kwotą wy­
datków 202.770 zł., dochodów 2.440 z ł.;
d) władze górnicze z wydatkami w ilości 
184.952 zł., dochodami w ilości 225.369 zł.;
e) dobra i lasy skarbowe z kwotą w ydat­
ków 3.317.680 zł., dochodów zaś 3.991.890 
z ł . ; f ) górnictwo skarbowe w jm agające wy­
datków 5 048.225 zł., dające dochodów 
6.104.647 zł. Z tego wszystkiego przypada:

na Galicyę na Czechy

«)
b)
c)
d)
e) 
f)

wyd. doch. wyd. doch.
zł.

1.000
130.435

92.580

b) 37.411

na Galicyę 
wydatków dochodów
a) — —
b) 1,855.840 1,725.200
c) 367.030 321.190
d) 734.500 890.000 

W  etacie m i n i s t e r s t w a  s p r a w
rolniczych je s t wydatków ll.b 3 2 .3 2 7  zł., 
dochodów 10.771.121 zł. Do centralnych 
zaliczam y: samo m inisterstw o z kwotą w y­
datków 280.390 zł. dochodów 400 zł.; za­
kłady i instytuoye specyalnie rolniczo - n au ­
kowe w W iedniu i okolicy i jedna  w Gory- 
cyi, czyniące razem  77.990 zł. wydatków, a 
mające 14". 100 zł. dochodów, chociaż z n a ­
tury rzeczy są to zakłady właściwie krajowe, 
tak że do centralnych należeć nie powinny; 
subwencye na  kulturę krajową 510.500 z ł.;

na Czechy 
wydatków dochodów

2,926.180 5,418.720 
568.710 708.880
370.800 60O.920

pełnie takie sa m e , jakie m iał siwy osioł, 
kiedy dyszał pod ciężarem drapiąc się do 
góry. I  m ruczał do siebie :

—  L e p ie j, że prędko zdechniesz ! J e ­
żeli masz tak cierpieć, lepiej że zdechniesz !

A pryncypał m ó w ił, że Rudasz gotów 
kiedyś ukręcić głowę temu chłopcu i że trze 
ba mieć go na baczności.

N areście pewnego poniedziałku Żaba 
nie przyszedł już do k o p a ln i, a pryncypał 
pow iedzia ł, że tak le p ie j , bo w takim  sta ­
nie zdrowia był raczej zawadą niż pomocą. 
Rudasz dowiedział się, gdzie cl ory mieszka, 
i w sobotę poszedł go odwiedzić. E iedny chło­
pczyk więcej już był z tam tego niż z tego 
św ia ta , a m atka jego płakała  i lamentowała, 
jak  gdyby je j syn zarab iał był dziesięć lir ty­
godniowo.

Tego już nie m ógł pojąć Rudasz i py­
ta ł chorego ch ło p ca , czemu jego m atka la­
m entuje tak bardzo, skoro on od dwóch mie­
sięcy n ie  zarabia naw et tyle, ile zjada. Ale 
biedny chłopak nie odpowiadał i zdawał się 
liczyć, ile belek jest w pułapie. W tedy Ru­
dasz zaczął sobie kombinować, że m atka Żaby 
chyba dlatego tak płacze i lam entuje, że je j 
syn był zawsze taki słaby i chorowity — 
podczas gdy on sam zawsze był zdrów i sil­
ny, i był sobie Rudasz, a m atka nigdy z jego 
przyczyny nie płakała i nigdy nie bała się 
go utracić.

W krótce potem mówiono w kopalni, że 
Żaba um arł, a Rudasz był pewny, że pu­
szczyk teraz będzie jęczyć i za niego. Po­
szedł odwiedzić ogryzione kości siwego w wą­
dole, dokąd zwykł był chadzać razem z Żabą. 
Teraz z siwego nie pozostało już nie, tylko 
rozsypujący się szk ie le t, a tak samo stanie 
się z Żabą, i jego m atka otrze sobie oczy,

bo przecież i m atka Rudasza o tarła  sobie 
oczy w jak iś czas po śmierci m ajstra Misciu, 
a teraz naw et wyszła po raz d rugi za mąż 
i przeprow adziła się do C ifali, tak jak  wy­
szła za mąż i s io s tra , że została już tylko 
p u s ta , zam knięta chata. Teraz gdy go bić 
będą, jego, R u d asza , nic to ich obchodzić
m e będzie a  i jego m c także -  a jak  z mm 
to samo się stanie, co z siwym osłem lub 
z Ż abą , m e będzie mc czuł ani pam iętał 

Jakoś w tym czasie stanął do roboty 
w kopalni jeden  t a k i , co g0 przedtem nikt 
nie w idział i co się ukrywał, ile tylko m ógł„ —, u jin u  iLIUgl
“rzed okiem ludzkiem, a robotnicy mówili 
h,;0ri™ *p. uciekł z więzienia, i że jakmiędzy sobą „ — , . J(lŁ
go złapią, to go zamkną znowu na lata i lata. 
Rudasz dowiedział się przy tej sposobności, 
że więzienie to było miejsce, w którem trzy ' 
mano zbójców, złodziei i takich niegodziw­
ców jak  on sam , zawsze zamkniętych na 
klucz i zawsze pod okiem straży.

Od tego czasu okazywał wiele cieka­
wości dla tego człow ieka, co doświadczył 
więzienia i uciekł z niego. W kilka tygodni 
jednak zbieg oświadczył jasno i bez ogró­
dek , że dość mu już tego nędznego życia 
kreciego, że woli raczej być na  galerach do 
śmierci, bo krym inał w porównaniu z tą dolą 
w kopalni jest istnym  rajem  i że wraca do 
niego z ochotą.

—  Dlaczegóż wszyscy, co pracują w ko­
palni , nie dadzą się zamknąć do k rym ina­
łu ? — pytał Rudasz.

—  Bo nie są Rudasze jak ty — odparł 
wujko K uternoga. Ale już ty się nie bój, 
zostawisz ty swoje kości w k rym inale!

Tymczasem Rudasz zostawił swoje kości 
w podziemiu, tak  jak  ojciec, tylko w inny 
aposób. Potrzeba raz było zbadać chodnik, 1

z długą i po-o którym  myślano, że się łączy 
nura studnią z wylotem na dolinę, bo jeśli 
tak je s t rzeczywiście, oszczędziłoby się po­
łowę trudu w wydobywaniu na wierzch pia­
sku. Ale jeżeli tak nie jest, to zachodzi n ie­
bezpieczeństwo, że ten, kto pójdzie rozpa­
trzyć chodnik tajem niczy, zbłąka się i już nie 
powróci. Tak tedy żaden ojciec rodziny nie 
chciał podjąć się tej wyprawy an i pozwolić, 
aby jego krew narażała się na ciężką przy­
godę, choćby za całe złoto tego świata.

Ale Rudasz nie m iał nikogo, coby mógł 
wziąć to całe złoto tego św iata za jego ży­
cie, jeżeli w ogóle jego życie w arte było ca­
łego złota tego św ia ta ; m atka jego wyszła 
za mąż i wywędrowała do Cifali a siostra 
także." Drzwi chaty były zam knięte a Rudasz 
nic nie posiadał oprócz butów ojca, zawie­
szonych na gwoździu — to też poruczano mu 
zawsze roboty najniebezpieczniejsze i wy­
prawy najbardziej ryzykowne, a jeżeli on sam 
o siebie n ie  dbał, inni z pewnością nie dbali 

niego. Kiedy go wysłano do owej galeryi, 
przypom niał sobie górnika, co się przed laty 
zabłąkał w kopalni i jeszcze ciągle błąka się 

błąka wśród ciemności, wołając ratunku, 
a n ik t go nie słyszy — ale nic nie mówił. 
Na co by się to zresztą zdało? Z abrał na­
rzędzie swego ojca, oskard, motykę, latarnię, 
torbę z chlebem, flaszkę w ina i poszedł — 
a odtąd już nic o nim  nie słyszano....

Tak to zaginęły naw et kości Rudasza — 
a chłopcy w kopalni zniżają do szeptu głos, 
rozpowiadając sobie o nim  w podziemiu, bo się 
boją, aby nagle nie stanął przed nim i z ru ­
dym włosem i z tem i siwemi oczyskam i...

G. Verga .

10.994 400 23.410
17.215 14.000 79.122

696.160 928.540 60.860
22.960 38.375 3.292.080 4 071.401 „

E ta t m i n i s t e r s t w a  s p r a w i e d l i ­
w o ś c i  ma wydatków 20.894.711 zł., docho­
dów 656.486 zł. Do centralnych zalicza­
my : samo m inisterstw o z kwotą wydatków 
180.883 z ł .;  najwyższy try b u n a ł, na który 
wydatki wynoszą 505.800 z ł . ; ryczałtem  
preliminowane wydatki na zakładanie no­
wych ksiąg gruntow ych, na  zakładanie no­
wych sądów i na  zmiany osobiste w ilości
485.000 zł. ; nowe budowle sądowe i wię­
zienne z kwotą wydatków 585.703 zł. Do 
specyalnie krajowych zaś leży m y : a) sądo­
wnictwo po krajach z kwotą wydatków 
i 6.862.645 zł., dochodów zaś 12.320 z ł.; 
b) domy karne z kwotą wydatków 2.274.680 
zł., dochodów 644.160 zł. Z tych przypada:

na  Galicyę na  Czechy
wyd. doch. wyd. doch.

a) 3.451.945 6.S34 3 .950 .720  —  zł.
b) 385.900 104.450 560.670 113.630 „

N a j w y ż s z a  I z b a  o b r a c h u n k o w a  
ma samych tylko cen tralnych  wydatków
157.000 złr.

W rozdziale e m e r y t u r ,  mającym o- 
gółein 15,1.68.000 złr. wydatków, a 56.790 
złr. dochodów, należą do cen tra ln y ch : część 
em erytur wyłącznie austryaekieh, przypada­
jąca na m inisteryalny urząd płatniczy, czy­
niąca 1,270.000 złr., tudzież austryacka kwo­
ta  wspólnych em erytur austro - węgierskich, 
wynosząca 308.000 złr.; do specyalnie k ra ­
jowych zaś cała reszta  em erytur austrya- 
ckich w ilości 13,590.000 złr. wydatków i 
50.790 dochodów, z których przypada: 

na Galicyę na Czechy
wyd. doch. wyd. doch.

2,118.000 3720 2,680.000 8202 zł.
Do wyłącznie centralnych należą roz­

działy następujące: s u b w e n c y e  i d o t a -  
c y e  na rzecz niektórych funduszów krajo­
wych, gmin, tow arzystw a żeglugi morskiej 
pod nazwą „Lloyd austro-w ęgierski" i porę­
czonych dróg żelaznych, tudzież niektórych 
funduszów indem nizacyjnych, które to sub­
wencye i dotacye polegają bądź na obowią­
zującym skarb tytule prawnym, bądź na  ty ­
tule zaliczek zwrotnych, a czynią razem  
17,312.350 złr.; tudzież dochody tego tytułu 
w ilości 262.^13 złr.; dalej wydatki na o- 
p r o c e n t o w a n i e  i u m o r z e n i e  d ł u ­
g ó w  p u b 1 ic z n y c h , wynoszące 120,251.818 
złr., w którym to rozdziale je s t fikcyjnego, 
bo polegającego znów na d ługach dochodu 
11,765.888 złr.; nakoniec a d m i n is  t r ą c y  a 
d ł u g ó w  p u b l i c z n y c h  z kwotą wyda­
tków 920.540 złr., dochodów 12.700 złr.

N astępuje rozdział r e m a n e n t ó w  z 
s p r z e d a n e g o  m i e n i a  s k a r b o w e g o ,  
w którym  jest dochodów 149.500 zł. Z tych 
zaliczamy do cen tra lnych : kwotę 47.333 zł., 
wykazaną jako dochód centralnej kasy p a ń ­
stw a w W iedniu, i kwotę 68.20‘i złr., nie- 
wykazaną szczegółowo, lecz ryczałtem  pre li­
m inowaną z sprzedaży mienia skarbowego 
w roku bieżącym. Do specyalnie krajowych 
zaś liczymy kwoty wykazane wedle krajów, 
czyniące razem 33.967 złr., z których przy­
pada :

na Galicyę na Czechy
wyd. doch wyd. doch.

4434 — 8118 zł.
Kończy się budżet rozdziałem dochodu 

w ilości 1.121.482 zł. tytułem  zwrotu za­
liczki użyczonej z skarbu towarzystwu ko- 
leji Busztiehradzkiej na rzecz budowy drogi 
żelaznej z Palkenau do Graslitz, który to 
dochód należy oczywiście do centralnych,



$
jak  wszystkie zaliczki, subwencye i zwroty 
zaliczyliśmy do wydatków, a względnie do do­
chodów centralnych, bez względu na ich 
przeznaczenie lub pochodzenie.

Sumując wszystko, otrzymujemy ogólną 
gumę wydatków całego budżetu 491,881 215 
zł., dochodów zaś 460,218.810 zł., niedoboru 
przeto 31,662405 złr. Z tej ogólnej sumy 
wydatków należy 360,462.228 zł. do kate- 
goryi tych, które dla krótkości nazwaliśmy 
centralnem i, dochodów zaś tejże kategoryi 
jest 161,553.851 zł,; do kategoryi zaś tak 
zwanych przez nas specyalnych należy 
131,418.987 zł. wydatków, a 298,664.959 zł 
dochodów, z której to kategoryi przypada 
na Galicyę 21,427.860 zł. wydatków, a 
37,140.914 zł. dochodów, na Czechy zaś 
28,934.399 zł wydatków a 74,137.925 złr. 
dochodów.

Rada państwa,

( C C L X I I I  posiedzenie Izb y  poselskiej).

*t* W iedeń, 8 lutego. (Korespondencja, 
Gazety Lwowskiej). Prezes S m o l k a  zagaja 
posiedzenie o godzinie U min. 10. Loże i 
galerye przepełnione publicznością z wyją­
tkiem loży dla członków Izby wyższej. W loży 
dyplomatycznej am basador chiński L i-F  o n  g- 
P a o .  Izba liczniej niż kiedykolwiek zebra­
na. Na ław ie rządowej wszyscy ministrowie. 
Czarny frak i biały kraw at prezesa, praw do­
podobnie przypadkowy tylko wyjątek z regu ­
ły, pozostają w harm onii z bardzo uroczy­
stym, również wyjątkowym nastrojem  Izby. 
W niesiono od rządu dodatek do prelim i­
narza budżetu n a r .  1883, uzupełniając) etat 
m inisterstw a handlu nadzwyczajnym docho­
dem 1,100.000 zł., które Galicya składa 
skarbowi na rzecz budowy kolei Podkarpa­
ckiej ; tudzież dodatek do prelim inarza tegoż, 
uzupełniający eta t m inisterstw a spraw rolni­
czych wydatkiem  56.800 zł. za stadniny skar­
bowe; nakoniec dodatek do prelim inarza o 
wydatku 162.150 zł. na przeprowadzenie wy­
ników postępowania reklam acyjnego przy 
regulacyi podatku gruntowego.

P r e z e s  oznajmia, że dnia 4 b. m. o- 
trzym ał od dra K a m i ń s k i e g o  telegram  z
zrzeczeniem się m andatu  poselskiego i że 
natychm iast zawiadomił o tem rząd w celu 
rozpisania wyboru uzupełniającego. Oprócz 
tego otrzym ał dnia 5 b. m. list od dra  Ka- 
mińskiego, który złożenie m andatu m otyw u­
je dw uletnią już słabością i życzeniem wy­
borców, aby poświęcał swe siły wyłącznie 
urzędowi swemu jako burm istrz m iasta S ta ­
nisławowa.

Dalej oznajmia prezes, że pos. dr. W o l­
s k i  dnia 5 b. m. także złożył m andat po 
selski, i poleca sekretarzow i odczytać pismo 
tego deputowanego. Dr. Wolski prosi o u- 
m ieszczenie swego pisma w całości w pro­
tokole stenograficznym. Prezes oświadcza, że 
je s t to wniosek, który tylko członek Izby 
stawić może, a p. Wolski przestał być człon­
kiem Izby.

W śród najzupełniejszej ciszy odczytano 
następnie dwa pisma. Pierwszem  z nich jest 
interpelacya pp. L i e c h  t e n  s t e i n  a , R i e- 
g e r a ,  H o h e n w a r t a  i G r o c h o l s k i e ­
g o ,  która brzmi jak  następuje:

„W dniach ostatnich rozliczne dzien­
niki krajowe i zagraniezne podały zgodnie 
treść pozwu, który p. dr. Ignacy Kamiński 
przez dra Ludwika Wolskiego wniósł do są­
du przeciw przesiębiorcy budowniczemu bar, 
Schwarzowi o wypłacenie sumy 625.820 zł. 
F akta  przytoczone na umotywowanie tej pre- 
tensyi są same w sobie już z natury  bardzo 
wątpliwej i obrażającej moralność publiczną, 
a to tem więcej, ile że pozywający, jako też 
autor i podawca pozwu jako członkowie Izby 
podwójnie byli obowiązani bezwarunkowo 
zdała się trzymać od podobnych interesów 
dwuznacznych.

„Frakcya parlam entarna, do której dwaj 
wymienieni posłowie należeli, wypowiedzia­
wszy im stanowczą za ich postępek naganę i 
zniewoliwszy ich przezto do złożenia m andatu, 
uczyniła już od siebie, co stać się mogło dla 
zachowania godności w łasnej i godności Izby 
poselskiej. Ale spraw a ma drugą jeszcze 
stronę. W motywach pozwu przytoczono, a 
raczej tylko lekko dotknięto faktów, a tym spo­
sobem nastręczono domysły, także całe przed­
staw ienie rzeczy mogłoby w fałszywem po­
stawić świetle organa adm inistracyi państw o­
wej, i dlatego w tym także kierunku zupeł­
ne w yjaśnienie rzeczy je s t koniecznością. 
Trzeba albo udowodnić bezpodstawność ich, 
albo, jeśliby na kim ciężyła wina, bezwzglę­
dnej poddać ją  ekspiacyi.

„Niżej podpisani zapytują przeto wy­
soki c. k. rząd :

„1. Czy myśli z w ydarzeń przedsta­
w ionych w rzeczonym pozwie uczynić przed­
m iot jak  najdokładniejszego śledztwa i re­
zultat jej podać w zupełności do wiadomo­
ści Izby?

„2. Jakie pobudki nakłoniły  wys. rząd 
do oddania budowy kolei transw ersalnej 
przedsiębiorstw u generalnem u zam iast budo-

„Głwseta Lwowska" z dnia D

wać ją  na własną rękę, albo przez przedsię­
biorców cząstkowych.

„W iedeń, dnia 8 lutego 1883.“
Drugi wniosek pos. K o p p a  i towarzy­

szy opiewa:
„Od kilku dni zajmują się dzienniki 

krajowe i zagraniczne nieustannie i obszer­
nie pozwom cywilnym, podanym do sądu 
przez byłego posła, do którego to pozwu da­
ło powód oddanie budowy kolei transw ersal­
nej generalnem u przedsiębiorstwu. W po­
zwie tym powód twierdzi podobno, oświad­
czając gotowość udowodnienia swych tw ier­
dzeń, że powiodło się wpływowi jego na  de­
cydujące sfery nakłonić rząd, że w sprzecz­
ności z zapatryw aniem  wypowiedzianem bez 
opozycyi w sprawozdaniu komisyi kolejowej 
rozpisał konkurs na budowę kolei transw er­
salnej dla przedsiębiorstw  generalnych i że 
powód przez wyśledzenie poleceń rządowych, 
wydanych co do budowy tej kolei, znalazł 
się w możności udzielenia pozwanemu, któ­
remu ostatecznie kolej tę w budowę oddano, 
informacyj użytecznych do w niesienia oferty 
najkorzystniejszej bez zbyt wielkiego obni­
żenia ceny.

„W spomniany pozew zaw iera podobno 
twierdzenie, że za te trudy powoda nietylko 
przyrzeczono mu, lecz także złożono w c. k. 
uprzywilejowanym Banku krajów koronnych 
znaczną prowizyę O użyciu tej deponowanej 
sumy 625.000 zł. zaw iera pozew, jeśli do­
niesienia zawarte i komentowane w dzienni­
kach są prawdziwe, tylko tajem nicze wzm ian­
ki, które można jednak rozumieć w ten 
sposób, że suma ta dostała się osobom na 
stanowiskach publicznych.

„Zważywszy, że wspomniane doniesie­
nia bardzo niepokoją opinię pub liczną; zwa­
żywszy dalej, że w interesie publicznym 
trzeba udowodnić bezpodstawności podejrze­
nia rzuconego na urzędników i dać rządowi 
sposobność do usprawiedliw ienia się z po­
stępowania w sprawie oddania tej kolei 
w budowę, niżej podpisani wnoszą:

„W ybrać komisyę złożoną z 15 człon­
ków z całej Izby, której by polecono zbadać 
dokładnie tak ta wspomniane w publicznych 
doniesieniach o pozwie p. dr. Ign. Kamiń- 
skiego przeciw bar. Karolowi Schwarzowi 
o wypłacenie prowizyi w ilości 625 000 zł., 
o rezultacie badań tych zdać Izbie jak  n a j­
rychlej sprawę i poczynić 'wnioski, jakie 
wydadzą się stosownemi.

Wiedeń, d 8 lutego r. 1883“.
Po odczytaniu tych pism p r e z e s  

oświadczył, że wniosek lewicy stanie na po­
rządku dziennym  do pierwszego czytania 
w sobotę.

Izba przystąpiwszy do porządku dzien­
nego, bez dyskusyi i z wielkim pospiechem 
załatw iła kilka drobnych spraw ; mianowicie 
przekazano wniesione na ostatniem  posie­
dzeniu projekty rządowa w pierwszem  czy­
taniu właściwym kom isyom ; uchwalono 
w drugiem  i trzeciem czytaniu ustawę
0 zwolnieniu wykupna danin kościelnych 
w K rainie i stęplów i należytośc-i skarbo­
wych , tudzież ustawę o kompetencyi władz 
w przestępstw ach dom okrążniczych; nako­
niec zatwierdzono długi szereg dawniejszych
1 nowszych wyborów uzupełniających, m ię­
dzy innem i wybory pp. Kluckiego, Tyszkow- 
skiego i Benoego , poczem posiedzenie zam ­
knięto o godz. 12 min. 45. Następne w so 
botę.

SPRAWY ZAGRAIICZEE

(Rum unia w kw esty! clunajskiej).
K orespondent Presse pisze z B ukare­

s z tu : „Tutejsze wpływowe koła polityczne, 
utrzym ujące ścisłe stosunki z m inisterstw em  
spraw zagranicznych, roztrząsają już dziś 
możebność nieporozumienia, mocarstw  na 
konferencji londyńskiej, która może się stać 
przeszkodą w przedłużeniu m andatu dla ko­
misyi dunajskiej. Odbyło się z tego powodu 
kilka zgromadzeń poufnych, na których pod­
noszono wprawdzie z ubolewaniem, że is t­
niejąca od lat 27 instytucya międzynaro­
dowa, która sprawowała funkcye z takim 
pożytkiem_ dla kom unikacji ogólnej pomię­
dzy D unajem  a morzem, przestałaby istnieć 
nadal, z drugiej strony jednak  podnoszono, 
że byłoby bezpośrednim interesem  państw, 
utrzym ujących komunikacyę u ujść Dunaju, 
ażeby pomyślały o zastąpieniu komisyi mię­
dzynarodowej inną insty tucją . Po zmesieniu 
tej komisyi, rozumują tutaj, zostałaby R u­
munia absolutnie panującym czynnikiem po 
obu brzegach Dunaju aż do Sylistryi, a na 
lewym brzegu aż po 'Żelazną bramę i dążyłaby 
wszelkiemi środkami do tego, ażeby nie^nad- 
werężano zasad kongresu paryskiego. Każde 
mocarstwo, któreby usiłowało krępować wol­
ność żeglugi rozlicznych flag, spotykałoby się 
z energicznem  wystąpieniem Rumunii. Liczą 
zresztą Rumuni przy tej kom binacji na  po­
parcie państw  interesowanych, więc praw do­
podobnie Anglii, F rancyi i W łoch. Łudzą 
się tu także nadzieją, ze skoroby A ustrya 
albo Rossya zechciały wszcząć akcyę nad
lutego 1883.

dolnym Dunajem, to nie pozostałaby ona lo­
kalną, lecz przybrałaby charak ter ogólny. 
Oczywiście, że liczą przedewszystkiem na to, 
iż w razie opozycyi tych obydwóch państw, 
złam anaby ona została przy pomocy sojuszu 
innych mocarstw, które warują swoje in te ­
resu nad ujściami Dunaju. W tym duchu o- 
piewa rezolucya rum uńska, to je s t żąda ona 
w razie zniesienia komisyi dunajskiej, za­
warcia z powyższemi m ocarstw am i odosob­
nionego międzynarodowego trak ta tu , któryby 
dawał gwarancyę wolnej żeglugi. W  ten  spo­
sób pragną Rumuni bądź co bądź bronić 
swoich interesów i pragnęliby zarazem  zwró­
cić na te swoje aspiracye uwagę Rossyi i 
A ustry i“.

(Zmiany w gab inecie  bułgarskim ).
Politische Gorresp. podaje z Sofii nastę- 

stępujące szczegóły o zm ianach w gabinecie: 
„Przyszło nakoniec do zm ian osobistości w 
gabinecie bułgarskim, które bez przyczyny 
usiłowano przedstawić jako wypadek sensa­
cyjny. Dr Yulkowicz wystosował do księcia 
pismo następującej osnowy: „Ponieważ moje 
zapatrywania w pewnych ważnych kwestyach 
państwowych sprzeczne są z poglądam i Jego 
Ekscelencyi m inistra prezydenta generała So - 
bolewa i ponieważ chcę zapobiedz ew entual­
nym zgubnym dla państw a konsekwencyom, 
któreby mogły wyniknąć z tych sprzeczności, 
mam honor upraszać W aszą W ysokość o 
przyjęcie mojej demisyi z funkcyi m inistra 
spraw^ zagranicznych i wyznań, jakoteż obo­
wiązków, które pełniłem  jako generalny  dy­
rektor poczt i telegrafów." Prośba odem isyę 
p. Yulkowicza została przyjęta, a równocześ­
nie ofiarował mu książę prezesostwo w radzie 
stanu P. Yulkowicz nie przyjął jednak  tej 
godności i pozostał tylko zwykłym członkiem 
bułgarskiego zgromadzenia narodowego.

M inistrem  spraw zagranicznych m ia­
nowany został dotychczasowy szef publicznej 
kancelaryi księcia dr. Stoiłow. Je s t to młody 
jeszcze człowiek, który kończył nauki w uni­
wersytecie heidelberskim, który jednak  mimo 
młodego wieku okazał już niepospolite zdol­
ności na n iw ie  politycznej i poczytywany 
je s t w kraju przez wszystkie stronnictw a za 
najstosowniejszą osobistość na stanowisku, 
które obecnie zajął.

Drugą zmianą w gabinecie jest po­
wierzenie kierownictwa w departam encie ro ­
bót publicznych p. Naczewiczowi, m inistro­
wi finansów. Dotychczas robotami publicz- 
neini zawiadował generał Sobolew. F ak t ten 
je s t ponownem zaprzeczeniem rozpowsze­
chnionej wersyi, jakoby książę przy obsadzie 
ważnych stanowisk państwowych protegował 
Rossyan. Nie narodowość kandydatów roz­
strzyga, lecz ich uzdolnienie. M inisterstwo 
robót publicznych j e s t ,  jeżeli się w e­
źmie na uwagę bliską rozstrzygnięcia kwe- 
styę kolei bułgarskich, najważniejszym  na 
teraz departam entem  w gabinecie. P- N a- 
czewicz, który już w pierwszym gabinecie 
bułgarskim  w r. 1879 był kierownikiem wy­
działu finansowego, przychodzi do pełnienia 
trudnych obowiązków ze sporym zapasem do­
św iadczenia i wprawy praktycznej. Posiada 
on też pewne zasługi na niwie p iśm ienni­
ctwa narodowego, szczególniej jednak na 
podniesienie zasługuje jego znajomość ludu 
i stosunków fiinansowyeh kraju.

(In dje d la  ln<l.V.)
Dzienniki angielskie donoszą, że hasło 

„Indye dla lndy j" powtarza się w Indyach 
coraz częściej i że politycy angielscy muszą 
się liczyć z tym prądem. Komentarzem wy 
mownym do tego" hasła ludności in dyj_ 
skiej je s t fakt, że jak  donosi wicekról hMyj) 
nie można sobie dać rady z adresami dzięk- 
czynnemi ze wszystkich stron kraju za czę­
ściowe wprowadzenie w prow incjach indyj­
skich autonomii lokalnej. Konserwatywne 
stronnictw o w Anglii odzywa się na to z u- 
bolewaniem i dodaje: Myśmy to przewidzieli 
i przepowiedzieli. Skoro dacie Indyom co­
kolwiek, zażądają więcej, a w końcu pow ie­
dzą stanowczo: Indye dla lndyj. Z tem  
wszystkiem pomimo przesady stronnictw a
konserw atyw nego i liberaln i przyznają, że
hasło do autonomii, nadanej tym  plemionom, 
które żyją w stosunku lenniczem  do Anglii, 
obudzą zawiść w ludności indyjskiej i do­
prowadzić może do niepokojów. Stronnictwo 
liberalno w A nglii pociesza się jednak tem, 
że żadna reform a nie obeszła się bez zabu­
rzeń, bez łam ania  przekonań ugruntow anych 
i t p symptomów. W brew wyrażanym  na­
dziejom optym istów politycznych, powtórzy­
ły dzienniki londyńskie z dziennika indyj­
skiego artyku ł p. n. P>-ogresse, w którym  au­
tor przedstaw ia zapowiadany rozwój i postęp 
w Indyach. W artykule rzeczonym znajdujemy 
między innem i powyższy u s tę p : „Nędza
ludności uboższej w zrasta do niesłychanych, 
przerażających rozmiarów. Ceny pierwszych 
potrzeb do życia wzrastają niezm iernie, p ra ­
ca jednak  zawsze tania. Sądownictwo an­
gielskie jest zbyt kosztowne dla włościan, a 
chciwość licznych lichw iarzy znajduje tylko 
poparcie i otuchę w angielskiej ustawie o

bankructwach. Zbrodnie pospolite mnożą się 
niezm iernie, ponieważ funkcye oktrojowa- 
nych przez rząd angielski trybunałów nie 
mogą znaleźć zastosowania do rozległych 
prowincyj i są machiną zbyt ciężką- Ściąga­
nie podatków pomimo niepomyślnego wyni­
ku żniw z bezwzględną surowością, budowa 
rozległej sieci kolei, służących jedynie ce­
lom strategicznym , utrzymanie olbrzymiej 
stałej arm ii i suma zabierana, co roku dla 
Anglii w wysokości 68 milionów _ funtów 
szterlingów  —  wszystko to prowadzi do zu­
pełnego zubożenia kraju. W końcu mówi au­
tor a r ty k u łu : „Żądamy wolnych i zjedno­
czonych lndyj, rządzonych przez krajowców. 
O ile wy, Anglicy, zechcecie nam dopomodz 
do tego, o tyle zaskarbicie sobie wdzięczność 
naszą i wdzięczność tę zbierzecie. Mamy 
przekonanie, że w niedalekiej przyszłości od 
H im alai aż do przylądka Komorin znajdzie­
my się w wolnym, zjednoczonym i dobrze 
zorganizowanym  kraju, który przestanie być 
jedynie g run tem  dla wyzyskiwaczy obcych, 
a stanie się godnym  stanąć w rzędzie innych 
narodów i będzie prawdziwą perłą pomiędzy 
ludami. K onserw atyw ny tygodnik Swnday Ti­
mes powtórzywszy artykuł ten, dodaje na- 
stępujecą^ uw agę: „Co za bezecny egoizm! 
Ludzie ci chcą być sami odpowiedzialni za 
swoją egoistyczną politykę i w tej smutnej 
ambicyi znajdują poparcie w dzisiejszej po­
lityce stronnictw a liberalnego, a je s t to po­
lityka, która na wszystkie strony rozdaje na­
rodom i ludom praw a wątpliwe. “

KROIIKA
~  N aj j  • P a n  pozwolił radcy sekcyjnemu 

w Radzie ministrów dr. Henrykowi B l u m e n -  
s t o k o w i  przyjąć i nosić król. serbski order 
Takowy trzeciej klasy.

=  O pogrzebie ś. p. Szujskiego
znajdą czytelnicy nasi u góry najważniejsze 
szczegóły, zestawione w obszernym telegramie, 
który otrzymaliśmy tej nocy. Z dorywczego opisu, 
skreślonego w pierwszej chwili po tym akcie 
żałobnym i z konieczną telegraficzną zwięzłością, 
można już powziąć wyobrażenie o wspaniałości 
pogrzebu, który przybrał rozmiary wymownej 
manifestacyi publicznego żalu i hołdu dla 
Zmarłego. Z dzienników krakowskich przyta­
czamy tu jeszcze kilka szczegółów, świadczących
0 powszechnem głębokiem współczuciu. Na po- 
zawczorajszem posiedzeniu krakowskiej Rady 
miejskiej prezydent dr. Weigel w serdecznych 
słowach oddał hołd wielk .m zasługom Zmarłego 
a zgromadzenie, uczciwszy pamięć jego przez 
powstanie z miejsc, uchwaliło złożyć na trumnie 
wieniec, wziąć w komplecie udział w pogrzebie, 
oświetlić gazem ulice i place, przez które prze­
chodzić będzie orszak żałobny, zawezwać cechy
1 stowarzyszenia do wystąpienia z chorągwiami 
i insygniami, ofiarować ziemię na cmentarzu 
pod grobowiec bezpłatnie, a w razie, gdyby zwłoki 
przeniesione zostały do grobu zasłużonych na 
Skałce, umieścić własnym kosztem pamiątkową 
tablicę w podziemiach. Do mnóstwa wieńców, 
które złożono u stóp Zmarłego, przybył także 
wieniec od polskich członków Izby panów, a 
kondoleneyę wyrazili telegraficznie lwowscy człon­
kowie Akademii umiejętności, senat i profesoro­
wie lwowskiego Uniwersytetu, Koło polskie po­
selskie w Wiedniu i t. d. W Warszawie odbyło 
się wczoraj w kościele świętokrzyskim uroczyste 
żałobne nabożeństwo za duszę Zmarłego.

— W teatrze hr. Skarbka na dochód 
sumiennej i sympatycznej artystki, pani Józefy 
Woleńskiej. przedstawioną będzie we środę tra- 
gedya Szekspira Romeo i J u lia , w której be- 
nefisantka odegra rolę Julii.

(—) N a  dochód stowarzyszenia Czerwo­
nego Krzyża odbył się w Tarnopolu dnia 1 lu­
tego bal, który tak świetnością swoją jak i re­
zultatem finansowym dopisał w oałem znaczeniu 
tego słowa. Z ogólnego dochodu, który wynosił 
600 z ł . , przesłano po potrąceniu wydatków 
czysty dochód w kwocie 328 zł., na rzecz hu­
manitarnego stowarzyszenia, które, jak widzimy, 
cieszy się wszędzie zasłużonem uznaniem i sym- 
patyą.

t  Z m arli w ostatnich dniach: w Se­
negalu kontradmirał francuski i głównodowo­
dzący eskadrą południowo-atlantycką br. Grrivel, 
komandor Legii honorowej, w 56 roku życia; 
w Brukseli senator belgijski i dyrektor banku 
narodowego belgijskiego Jonatan Rafael Bi- 
schoffsheim ; w Paryżu autor słynr sgi ” md, 
francuskiego Bacherelle, b ib lio tek i Luwru, 
licząc lat 81.

— Dla spraw ochrony zw ierząt
zbierze się dnia 8 września w Wiedniu i po­
trwa trzy dni międzynarodowy kongres, któremu 
przedłożony będzie następujący kwestyonaryusz : 
Jakie środki prewencyjne zarządzać należy prze­
ciw wściekliźnie u psów, mianowicie czy uży­
wać należy linewki i kagańców? Zapobieżenie 
używaniu ptaków jako towaru do celów mody. 
Zakaz strzelania gołębi dla przyjemności sposo­
bem sportu. Ochrona gniazd ptasich. Sposoby 
transportu zwierząt domowych i użytecznych w 
obrocie międzynarodowym.



— S ły n n y  śpiew ak Tamberłik, którego 
jeden z dzienników francuskich w tych dniach 
„uśm iercił", przesłał zięciowi swojemu dr. Ga- 
łęzowskiemu następujący telegram : Kadyks 3 
lutego. Jeden z dzienników doniósł o mojej 
śmierci. Bądź w tej mierze spokojny: zdrów 
jestem kompletnie. Wczorajszy mój benefis m iał 
świetne powodzenie. Tamberłik. “

— P rzygotow ania  do koronacyi 
cara w Moskwie obejmują także wielką ucztę 
ludową, która się odbędzie na tak zwanem Cho- 
dyńskiem polu, gdzie urządzona była w roku 
zeszłym wystawa, oddalonem o 3 kilometry od 
m iasta, a około 5 kilometrów od Kremla. Ma 
być tam  urządzonych 85 bufetów, w których 
pospólstwo raczone będzie zimnemi zakąskami, 
wódką, piwem, herbatą oraz „nadziewanemi 
pierogam i11 ; tych ostatnich zamówiono u naj- 
pierwszego piekarza w Moskwie, Filippowa, 
900.000 sztuk, a każdy pieróg będzie takich 
rozmiarów, że nasyci nawet bardzo głodnego. 
P ó ł miliona pierogów będzie nadziewanych sie­
kanką z wołowiny, 200.000 serem, a 200.000 
marmoladą owocową. Pierogi według zawartego 
z piekarzem kontraktu dostawione będą do b u ­
fetów w przeddzień uroczystości, tak, iżby po­
częstunek rano mógł się rozpocząć.

— Czasopismo ch ińsk ie p. t. Chiński 
Amerykanin  zaczęło w tych dniach wychodzić 
w Nowym Jorku, jako pierwszy organ licznych 
w Ameryce osiedlonych Chińczyków.

— Miasto Modena odziedziczyło w tych 
dniach znaczny majątek po zmarłym generale 
Mroandim, który testamentem zapisał mu 250 
tysięcy lirów.

— P anika. Z Bombaju donoszą depesze 
dzieuników angielskich: Dnia 2 b. m. w jednej 
z tutejszych czesalni wełny skutkiem fałszywego 
alarm u pożarnego powstał pomiędzy robotnikami 
niesłychany popłoch, a w natłoku u wyjść 23 
robotnic uduszonych zostało na śmierć, zaś 28 
osób obojej płci odniosło ciężkie lub lekkie 
uszkodzenia.

—  Jako osob liw ość z Ameryki przy­
wiezioną pewien przedsiębiorca pokazuje obecnie 
w berlińskim Beichshallentheater pięć tucznych 
wołów, które popisują się „pełnemi gracyi ukło­
nami, skokami, bieganiem po drabinie, kołysa­
niem się na trapezach i t. p. sztukami, stano- 
wiącemi według utartych pojęó przeciwieństwo 
właśnie z ociężałością w olą!

—  P ow od zie w A m eryce, o których 
wspomniał wczorajszy nasz telegram, naw ie­
dziły przeważnie w zachodnich prowincyach 
Unii Ohio, Indyanię i Pennsylwanię. Spusto­
szenia są ogrom ne; koleje żelazne w wielu 
miejscach stoją pod wodą, mosty pozrywane, 
[iczne m iasta zalane. W Uleveland obliczają 
straty  na milion, w Bedford na pół miliona 
dolarów. W ostatniem mieście zalana cała dziel- 
nica^iiaudlowa. W Meadvilie 300 rodzin w yra­
towano za pomocą łodzi. Fabryki w Indiano- 
polis mocno ucierpiały. W wypadkach kolejo­
wych, które się zdarzyły skutkiem powodzi, 
kilka osób utraciło życie, a wiele innych uto­
nęło. — Jednocześnie w prowincyach Illinois 
i New-Hampshire dały się czuć trzęsienia ziemi, 
które jednak nie zrządziły szkody. — Przyczyną 
wielkich powodzi były ulewne deszcze i nagłe 
topnienie mas śnitżnyeh.

— R ozb ity  parow iec C im bri. ma być
rozsadzony dynamitem na dnie morza, ponieważ 
przeszkadza żegludze w tern miejscu. Dziś roz­
począć się m iała rozprawa sądu morskiego w 
Hamburgu w procesie przeciw oficerom angiel­
skiego okrętu Sułtan, który jakoby spowodował 
katastrofę Cimbriz.

— T ragiczn ie zakończyła się rozprawa 
karna przed trybunałem  sędziów przysięgłych w 
Saint-Louis (w północnej Ameryce). Sądzono 
niejakiego Johna Packera, oskarżonego o zbro­
dnię m orderstw a; w ciągu rozprawy dobył oskar­
żony rewolweru i celnym strzałem  pow alił na j­
pierw na ziemię swoją żonę, a drugim strzałem  
pozbawił życia siebie samego. Wszystko to by­
ło dziełem jednej chwili a stało się w obliczu 
sędziów i publiczności. Rewolweru dostarczyła 
mordercy podczas rozprawy jego rodzona siostra, 
którą uwięziono,

—  Zrabowanie św ią tyn i. W nocy na 
5 b. m. zrabowano nowy kościół w Budapeszcie, 
na przedmieściu Elżbiety. Złoczyńcy dostali się 
do wnętrza kościoła przez okno w zakrystyi, 
poczem z głównego ołtarza zabrali moustrancyę 
i cyboryum. Ponieważ okienko, przez które zło­
czyńcy dostali się do zakrystyi, jest niskie i 
wąskie, przeto zachodzi podejrzenie, że w święto- 
kradzkim czynie brały udział małe dzieci.

— Japońsk i k onsu l w Marsylii ulo- 
tn it się z kwotą 750.000 franków, należącą do 
towarzystwa asekuracyjnego, którego był kiero­
wnikiem.

— Zagadkową śm iercią  zeszli z tego 
św iata małżonkowie Neumayerowie w Gradcu. 
Noumayer liczył 78 rok życia i od wielu m ie­
sięcy nie w staw ał z łóżka, mając sparaliżowane 
ręce i nogi. M a łżo n k a  jego była tylko o kilka 
lat młodszą, a b  cieszyła się zupełnem zdrowiem. 
Współlnkatorowie spostrzegli z rana, że Neu- 
mayer leży nieżywy w łóżku, małżonka zaś 
jego, również nieżywa, leży obok łóżka. Na 
zwłokach nie znaleziono zgoła żadnych śladów 
gwałtownej śmierci, przypuszczają więc, że w 
nocy zm arł uagle Neumayer a małżonka jego

z przestrachu albo boleści po stracie towarzysza 
padła również nieżywa, tknięta apopleksyą.

— N ie m iła  p rz y g o d a  spotkała n ie­
dawno znakomitego profesora wszechnicy w P i­
zie, Daniela Pai]averi’ego. Na jednym z dwór 
ców kolejowych między Rzymem a Civitavechia 
aresztował go żandarm włoski, nieco podchmie­
lony, a to z powodu, iż profesor nie mógł się 
wobec niego „wylegitymować żadnym dokumen­
tem ". Mimo protestów ze strony szanownego 
uczonego, skuł mu żandarm ręce i nogi, posa­
dził między dwóch pospolitych zbrodniarzy i 
odwiózł do Rzymu, gdzie wypuścił go na wol- 
ność dopiero poźno w nocy. Żandarma ukarano 
surowo za tę „pomyłkę" a deputowany Caval- 
lotti wniósł z tego powodu w parlamencie ostrą 
interpelację.

— B e r l iń s k a  p o l ic y a  jest już na tro­
pie złoczyńcy, który przy końcu zeszłego tygo­
dnia przesłał radcy Kcisnerowi pakiet wypeł­
niony masą eksplodującą. Odszukano mianowi­
cie posługacza, który zaniósł ów pakiet do mie­
szkania radcy. Posługacz zeznał, że pakiet o- 
trzymał od młodego jakiegoś przyzwoicie ubra­
nego człowieka, który wyglądał na studenta. 
Ponieważ na pakiecie uie było adresu, przeto 
na żądanie posługacza ów młody człowiek, po 
krótkiem wahaniu s ię , napisał nazwisko adre­
sata na papierze, którym pakiet był owinięty. 
Sprawdzono, że pismo na adresie jest całkiem 
podobne do pisma w liście bezimiennym, który 
Keisner otrzymał dnia poprzedniego, a w którym 
to liście była zawarta groźba; przypuszczają 
więc, że autor bezimiennego listu jest tą samą 
osobą, która powierzyła posługaczowi fatalny 
pakiet. Poszlaki więc, że nadawcą tego pakietu 
był student, który nie zdał egzaminu sędziow­
skiego i z tego powodu chciał się zemścić na 
swoim egzaminatorze, nabierają coraz większej 
siły.

— S c h w y ta n o  ra b u s ió w , którzy przed 
kilku tygodniami zrabowali pocztę tuż prawie 
pod raurami stolicy węgierskiej niedaleko So- 
roksar, przyczem zamordowali konduktora i po- 
eztyliona. Do wykrycia zbrodniarzy, których 
jest ośmiu, przyczyniła się następująca okoli­
czność : Kilka dni temu w ybuchł pożar w Ra- 
czalmas; a kapral panduiów , Gyurkowicz, 
schwytał podpalacza, który w mniemaniu, że 
towarzysze jego wykryli już całą sprawę, przy­
znał się, że w towarzystwie tych a tych b u h a­
jów  zrabował pocztę pod Soroksar, i zamordo­
w ał ifonduktóra i woźnicę. Mniemał także ten 
złoczyńca, żc przyznając się do winy i wydając 
swych towarzyszy, zostanie ułaskawiony. Na 
podstawie jego zeznań uwięziono siedmiu innych 
zbrodniarzy a rewizye przedsięwzięte w ich 
mieszkaniach wydały plon nadspodziewanie ob­
fity, znaleziono bowiem w zamurowanych sza­
fach mnóstwo klejnotów; nie znaleziono tylko 
pieniędzy. Uwięzieni przyznali się natychm iast 
do winy, ale nie chcą wskazać miejsca, w któ- 
rem jest ukryta suma 12.000 zł., pochodząca 
z rabunku.

KRONIKA SĄDOWA

(Sfałszowanie testamentu).
(Ciąg dalszy.)

(L) W dalszym ciągu postępowania do­
wodowego p rzes łucha ł  t rybuna ł  jako świadka 
dr. J a n a  L i t y ń s k i e g o ,  koncypienta 
adwokackiego, syna  głównej spadkobierczyni 
po ś. p. Modeśeie Chomińsium i ew en tua l­
nego un iw ersa lnego  spadkobiercę n a  pod ­
staw ie  te s ta m en tu  z dnia 28 m aja  1878.
Opisał on szczegółowo charakter zmarłego 
wuja, poczem na zapytania oświadczył, że 
n ik t inny w całej rodzinie nie mógł podro­
bić testam entów  z dnia 10 i 17 lutego 1880 
jak tylko Adolf Reszetyłowicz. Przekonania 
tego n ab ra ł wobec dziwnego zachowania się 
Reszetyłowicza z nim  i jego matkę. B ezustan­
nie trap ił on ich jakieniiś propozycyami 
„ugody fam ilijnej", chociaż właściwie n ie­
zgody nigdy nie było; a w liście jednym  
groził i o strzeg ał, ażeby Lityńscy nie dopu­
szczali do takiej ostateczności, jaka zdarzyła 
się w sprawie familijnej Boyer-Raciborski w 
Brzeżanach. (L ist ten został odczytany).

Inni wezwani do rozprawy świadkowie, 
a mianowicie Anna^ Ł y s i a k ,  żona księdza 
gr. kat, z Kamionki, a rodzona s iostra o- 
skarżonego ; Kornel R e s  z e t y ł  ów i e z , syn 
oskarżonego, akadem ik, i ks. f i l e m o n  R e ­
s z e t y ł o w i c z ,  probosz gr. kat. z Glinian, 
a bra t  rodzony oskarżonego, korzystali z do­
brodziejstwa praw a i zrzekli się świadectwa.

Zuawcy pisma pp. C h u d e c k i  i T o ­
m a s  ze  w i c z  orzekli stanowmzo, że podpisy 
M odesta Chomińskiego na testam entach ru­
skich z dnia 10 i 17 lutego 1880 nie po­
chodzą z jego ręki. Na jednym  z nich są 
do tej chwili widoczne ślady ołówka, po któ­
rym  pisano atram entem . Dalej orzekli znaw­
cy, że „prawdopodobnie" testam ent z dnia 
17 lutego 1880 był pisany przez Adolfa R e­
szetyłowicza, stanowczo zaś utrzym ują, że 
testam ent z dnia 10 lutego 1880 nie był 
pisany ręką oskarżonego.

Dalsze posiedzenie wypełniło czytanie 
cywilnych aktów w sprawie spadkowej Mo-

, desta Chomińskiego. Momentu najgłówniejsze
zaw arte w tych aktach są wyczerpująco po­
dane w akcie oskarżenia.

Po skończonem postępowaniu dowodo- 
wern przedłożył dziś trybunał pytania pp. s ę ­
dziom przysięgłym ; pytania, dwa główne a 
dwa ewentualne, idą w kierunku zbrodni o- 
szustwa przez sfałszowanie testam entów  Mo­
desta Chomińskiego z dnia 10 i 17 lutego 
1880.

OSTATNIA POCZTA

Z W iednia telegrafują do Budap. Corr., 
że m in ister honwedów R a d a y  konferował 
d. 8 b. m. z m inistrem  wojny br. B y l a n d -  
t e m. Równocześnie węgierski m inister skar­
bu hr. S z a  p a r y  naradzał się z m inistrem  
dr. D u n a j e w s k i m  głównie w sprawie pro­
jektow anej r e f o r m y  p o d a t k u  o d  s p i ­
r y t u s u .  W edług zapewnienia organu pe- 
szteńskiego konfereneya obu m inistrów  skarbu 
doprowadziła do zupełnego porozumienia, z 
wyjątkiem jednego punktu, którego bliżej 
nie określa przytoczony dziennik. Za dni 
kilka szef sekcyi Riickkert uda się do W ie­
dnia dla ostatecznego u ł o ż e n i a  p r o ­
j e k t u  u s t a w y ,  który w tej jeszcze sesyi 
zostanie przedłożony obydwom parlamentom. 
Oba rządy pragną, aby nowa ustaw a poczęła 
obowiązywać już we wrześniu b. r.

Presse donosi, że na wspólnych konfe- 
rencyach w W iedniu s p r a w a  g a l i c y j ­
s k o - w ę g i e r s k i e j  k o 1 e j i s t r a t e g i c z ­
n e j  nie została załatw ioną W ęgry bowiem 
żądały wybudowania liuji M unkacz-Stryj, 
podczas gdy rząd austryackl nie chciał odstą­
pić od projektu linji H uszt-D olina jako mniej 
obciążającego budżet przedlitawski. Ten sam 
dziennik zapewnia, że na  konferencjach nie 
poruszono ani jednej sprawy zagranicznej.

W edług zapewnienia dzienników  wie­
deńskie!] na dzisiejszem posiedzeniu Izby 
deputowanych r z ą d  d a  o d p o w i e d ź  n a  
i n t e r p e l a c y ę  p r a w i c y  w s p r a w i e  
dr .  K a m i ń s k i e g o .

W kołach parlam entarnych przypusz­
czają, że r o z p r a w y  b u d ż e t o w e  w 
pełnej Izbie rozpoczną się dopiero około 
20 b. m., gdyż komisya po ukończeniu na­
rad nad poruezonym jej elaboratem  potrze­
buje najm niej tygodnia czasu dla spisania 
sprawozdania i ogłoszenia go drukiem. Zdaje 
się przeto, że przed budżetem będzie zała­
twioną ustawa komasacyjna.

Kaneelarya Izby panów rozesłała sp ra­
wozdanie komisyi kolejowej o odnogach g a- 
l i c y j s k i e j  k o l e i  t r a n s w e r s a l n e j ,  
dalej sprawozdanie komisyi budżetowej o 
kredycie dodatkowym na powiększenie kon- 
tyngensu straży nadgranicznej, wreszcie re­
ferat komisyi fideikomisowej.

K o m i s y a  p r z e m y s ł o w a  I z b y  
d e p u t o w a n y c h  obradowała przedwczoraj 
wieczorem nad projektem dep. C h a m c a  o 
u s t a n o w i e n i u  i n s p e k t o r ó w  p r z e ­
m y s ł o w y c h  R eprezentant rządowy szef 
sekcyi W e i g  e 1 s p e r  g oświadczył na  w stę­
pie, że rząd przyjmuje z wdzięcznością za­
biegi komisyi w tej sprawie i będzie je  po­
pierał z całych sił. Po przemówieniu kilku 
mówców, którzy w zasadzie zgadzali się na 
projekt dep. Chamca, dep 8uss postawił 
wniosek, aby złożyć w tej sprawie komi­
sy? z pięciu członków Izby, należących do 
stanu przemysłowego i trzech robotników 
K om isja przyjęła ten wniosek i zapropono­
w ała powołać do ankiety deputowanych Hla- 
dika, Loblicha, Sprunga, H aardta i Skenego. 
Zam ianowanie trzech znawców ze stanu ro­
botniczego pozostawiono porozumieniu się 
przewodniczącego komisyi przemysłowej z 
referentem  i rządem.

Urzędowa Prov. Corr. zabiera znowu 
głos w s p r a w i e  k o ś c i e l n e j  w sposób 
niezbyt łaskaw y dla centrum  i obalający 
po części nadzieje tych, którzy pokój z Rzy­
mem uważali za kwestyę dni najbliższych. 
Wywody organu urzędowego zdają się uspra­
wiedliwiać domysł, że odpowiedź papieża na 
list cesarza W ilhelma nie zadowoliła kół de­
cydujących.

I z b a  p o s e l s k a  s e j m u  p r u s k i  e- 
g o dyskutow ała przedwczoraj przez kilka 
godzin nad kwestyą podziału pracy i posie­
dzeń parlam entu niemieckiego i sejmu p ru ­
skiego. W szyscy mówcy zabierający głos w
tej sprawie wypowiadali przekonanie, że rząd 
umyślnie sprowadza ustawiczne kolizye m ię­
dzy parlam entem  a sejmem, ażeby tym spo­
sobem przekonać o konieczności i praktycz- 
ności dwuletniego peryodu budżetowego. Już 
przed kilkoma tygodniam i frakc je  parlam en­
tu zgodziły się na to, aby do 18 b. m. u- 
kończyć obrady budżetowe, poczem sejm m iał

I rozpocząć dyskusję  nad budżetem pruskim 
Po W iekanocy zaś, to jest w czasie feryj 
sejmowych, m iał parlam ent zebrać się na o- 
brady nad ustawą o zabezpieczeniu robotn i­
ków i iunem i pilnemi sprawam i. P lan ten 
zyskał powszechne uznanie w kołach sejmo­
wych, spodziewano się też, że prezydyum 
sejmu pruskiego zgodzi się nań także. Tym ­
czasem na onegdajszem posiedzeniu prezy­
dent Izby sejmowej Koeller wystąpił niespo­
dzianie przeciw programowi i zaproponował, 
aby sejm obradował równocześnie z parla­
m entem , choć nie o tej samej godzinie, to 
w jednym  i tym samym dniu. P ropozycja 
ta znalazła w Izbie słaby tylko odgłos, a z 
wielu stron podniosły się zarzuty, że prezy­
dent je s t tylko echem  intencyi ks. kancle­
rza, który plan taki uważa za najpraktycz­
niejszy środek do przekonania posłów o po­
trzebie dwuletniego peryodu budżetowego. 
Głosowanie nad tą sprawą miało odbyć się 
wczoraj.

Pozawczorajsze posiedzenie s e n a t u  
f r a n c u s k i e g o  odbyło się wśród powsze­
chnego naprężenia a nawet pewnych obaw. 
Przed rozpoczęciem sesyi wzmocniono poste­
runki straży wojskowej przed pałacem  sen a­
tu, a policya w ysłała tajnych agentów, aże­
by czuwali dokoła. Po otwarciu posiedzenia 
odczytał sprawozdawca komisyi senator Al- 
lou sprawozdanie komisyjne o u s t a w i e  o 
p r e t e n d e n t a c h .  Akt ten m ów i: „Komi­
sya badała projekt w poczuciu głębokiego 
obowiązku, jaki ciąży na senacie wobec przy­
jęcia go przez znaczną większość w Izbie, 
powodując się przy tam jako jedyną pobudką, 
interesem  i honorem  republiki. Komisya za 
stanaw iała się nad tern , jakim  sposobem 
mogła tak nagle powstać i przyjąć się myśl
0 środkach wyjątkowych , których konieczno­
ści przed kilku tygodniam i niktby jeszcze nie 
nie był pojął. Wypadek, który wywołał myśl 
tego p ro je k tu , nie ma żadnego znaczenia. 
W oświadczeniach m inistra spraw wewnę­
trznych, złożonych w Izbie deputowanych i 
w rozdrażnieniu, z jakiem  toczyła się dysku­
s ja , nie widzi komisya jeszcze dostateczne­
go motywu. Przypuściwszy n a w e t , że n ie ­
którzy reprezentanci idei m onarehicznych 
żywią w istocie jakieś nadzieje, to nadzieje 
takie uważać należy tylko za mrzonki aw an­
turnicze. Komisya zastanaw iała się nad tein, 
czy republika w rzeczy samej ma powody do 
niepokoju i czy wzniecone w kraju obawy 
nie wzmogłyby się tylko, guyby krok Izby 
musiał być poczytany za objaw słabości re­
publiki. Środki , które może w pierw szych 
chwilach istnienia republiki byłyby usp ra­
wiedliwione, są dziś zbyteczne wobec insty- 
tucyj istniejących od lat dw unastu." P rzy ­
pomina dalej sprawozdanie, że republika ni- 
gdj nie używała środków w yjątkow ych, że 
nawet barbarzyńskie powstanie komuny zwal­
czała środkami prawnem i, odnosząc w koń­
cu tryum f na drodze pokojowej. Zaprojekto 
wane środki okazałyby się bezskutecznern'. 
Jedynie aprobata całego kraju stanowi siłę 
republiki. Sprzy.siężenia za obrębem granic 
kraju są tak samo niebezpieczne, jak sprzy- 
siężenia w kraju. Rząd musi środkami roz- 
tropnem i i stanowczością bronić instytucyj 
państwowych. Przechodząc do prawnego p u n ­
ktu widzenia, podnosi sprawozdanie, że środ­
ki projektowane byłyby niejako samowolą i 
mówi : Na większą uwagę niż litera proje­
k t u , zasługuje znaczenie jego. Dotychczas 
ster organizm u republikańskiego spoczywał 
w rękach republikańskich, liberalnych ; zda­
je się nam , że obecny projekt je s t formą i 
krokiem, posuwającym nas na drogę niebez­
pieczną , na której się zrywa z prawem  ró- 
wnem dla wszystkich i z ideami um iarkow a­
nymi, które utrw aliły republikę i wyrobiły 
jej dobrą opinię u zagranicy. Pretendentów  
mielibyśmy powody obawiać się tylko w ta ­
kim razie, gdyby losy nasze dostały się 
w ręce osobistości nam iętnych i gdyby wy­
powiedziano wojnę klasom średnim , które 
stanowią główne siły kraju. Kto mniema, 
że się może obyć bez nich, albo kierować 
niemi samowolnie, myli się i łudzi. N astą­
piłaby nagle ogólna s ta g n a c ja , gdyby tylko 
powstrzymano działalność stanu średniego. 
Republika nie może być rządem gwałtownej
1 nieumiarkowanej mniejszości, musi ona być 
wspaniałom yślnym , wyrozumiałym dla wszy­
stkich rządem. Gdyby się odwrócono od p ra ­
wa, ażeby wstąpić na drogę samowoli, to 
nietylko teraźniejszość byłaby sm utną, ale 
także i przyszłość. W Izbie żądają starożyt­
nego ostracyzmu. Dawniej daliśmy am nestyę 
ludziom, którzy kraj pustoszyli w obliczu 
nieprzyjaciela, a teraz chcą, ażebyśmy kie­
rowani tylko podejrzeniem, uchwalali środki 
wyjątkowe przeciw ty m , których jedynym  
występkiem urodzenie. Nie chcemy się w y­
rzekać i ubolewać nad tem, cośmy zrobili, 
powodowani w spaniałom yślnością, ale p ra­
gniem y przynajm niej zapewnić wszystkim 
opiekę. Sprawozdanie przypom ina dalej 
oświadczenie rządu w komisyi, które nie 
wpłynęło wcale na zmianę zapatryw ań jej 
członków i odwołuje się do poczucia sp ra­
wiedliwości Izby. Krajowi potrzeba rządu 
sprężystego , któryby nie ulegał rozdrażnię .
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niu i chwiejnym prądom chwili. Rząd po­
winien szukać podstawy w wytrawnem  zba­
daniu wielkich kwestyj w ew nętrznych, klóre 
roztrzygają o losach kraju. Komisya zastrze­
ga się przeciw posądzeniu, jakoby działała 
pod wpływem aspiracyj m onarchieznyeb, 
wyraża ona jedynie przekonanie, natchnione 
patryotyzmein. Komisya jest bezwzględnie 
republikańską i sądzi, że opozycyą swoją 
służy dobrze republice. Komisya zatem w no­
si proste odrzucenie projektu. (Oklaski).

France podaje jako przyczynę, dla k tó­
rej p. F e r r y  nie może utworzyć gabinetu, 
wielką sympatyę rozlicznych grup republi­
kańskich dla generała Thibaudin, którego 
unia republikańska nie chce poświęcić, pod­
czas gdy Ferry zobowiązał się już do tego w 
obec gen. Campenon. F r a n c e  zapytuje, czemu 
rządbroni proskrypcyi, jeżeliThibaudin oświad­
czył, że naw et w razie odrzucenia projektu 
o pretendentach, znajdą się środki dosta te­
czne na książąt orleańskich.

Do D a ily  N e w s  donoszą z Marsylii, że 
na wieży kościoła w Perpignau, na  szkole 
prywatnej w Pezenas i na gmachu prefektu­
ry w M arm ande zatknięto ponownie b i a ł e  
s z t a n d a r y ,  ale policya nie była w stanie 
wyśledzić sprawców tej demonstracyi. Repu­
blikanie pozdzierali sztandary i poszarpali je 
w kawałki. W Marsylii utworzono kom isję 
republikańską, która ma czuwać nad a g i- 
t a c y a m i 1 e g i t y m i s t ó w

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 9 lutego. Zażalenie nie­

ważności w sprawie p o ż a r u  R i n g -  
t e a t r u  uchylił najwyższy trybunał 
jako nieuzasadnione.

W ko m i s y  i k o l e j o w e j  repre­
zentant rządu oświadczył się przeciw 
budowie k o l e i  z B u d z i  ej o w i  o do 
K r u m a u  i S a l n a u n a  koszt pań­
stwa.

A rtyku ł  2 ustawy o czesko-mo- 
rawskiej kolei transwersalnej przyjęła 
komisya w nowem brzmieniu, według 
którego preliminowany koszt 27,30(1.000 
zł. stanowić ma kwotę maksymalną. 
Przyjęto także skombinowany wniosek 
Herbsta i Riegera, według którego wy 
konanie budowy zawisłem jest od wa­
runku, że do kosztów budowy fundu­
sze krajowe przyczynić się mają do­
datkiem w wysokości 5 prc. Gała linia 
kolei ma być w ruch wprowadzona 
przed upływem pięciu lat od 1 sty­
cznia 1884 r.

W iedeń , 9 lutego. Pólit. Corr. 
donosi z Cetynii: Po bezskutecznym
upływie 14 dni od wręczenia pierw 
szej noty z zażaleniem, w y s t o s o w a ł  
w c z o r a j  r z ą d  c z a r n o g ó r s k i  
d r u g ą  n o t ę  do reprezentantów mo­
carstw, w której na Tureyę składa

winę za udaremnienie regulaeyi g ra ­
nic, ogłasza cetyńską konwencyę za 
unieważnioną, zapowiada zajęcie Mo- 
tagura i Władui oraz zerwanie ro ­
kowań z Portą w kwestyi granicznej.

Paryż, 9 lutego. Izba sądowa 
uchwaliła z a n i e c h a ć  ś l e d z t w a  
p r z e c i w  ks.  N a p o l e o n o w i ,  który 
został już uwolniony.

Temjjs donosi, że Ferry wezwany 
do u t w o r z e n i a  g a b i n e t u  po roz­
wiązania kwestyi pretendentów, o- 
świadczył Grevyemu, iż po zbadaniu 
sytuacyi politycznej i parlamentarnej, 
uważa misyę tę obecnie za niemożliwą.

Kair, 9 lutego. Rada ministrów 
przyjęła pierwszych 104 artykułów u- 
łożonej przez Borellego k o n s t y t u -  
c y i  e g i p s k i e j .

Belgrad, 9 lutego. Pogłoska o 
wymianie depesz między Serbią a Tur- 
cyą z powodu s e r b s k i c h  u s t a w  
a g r a r  y j n y c h nie ma zgoła żadnej 
podstawy.

Konstantynopol, 9 lutego. Peł­
nomocnictwo g u b e r n a t o r a  L i b a -  
n u Rustema baszy kończy się 23 kwie­
tnia. W myśl regulaminu z r. 1868 
Porta niezwłocznie porozumie sic z 
państwami na regulaminie tym podpi­
sanemu

Porta nie dała jeszcze odpowiedzi 
na ostatni okólnik Granvilla w s p r a ­
w i e  e g i p s k i e j .

P a ry ż , 10go lutego. (Tel. pryw) 
Adwokat * L a c h a u d  przyniósł k s i ę ­
c i u  N a p o l e o n o w i  wiadomość o 
u w o l n i e n i u  go  p r z e z  s ąd .  Przed 
zakładem leczniczym w Auteuil, gdzie 
książę się znajdował, zgromadziło się 
dużo publiczności. Uwolnienie księcia 
nastąpiło wieczorem. Gdy książę opu­
szczał dom, tłum ludności, liczący 
około 700 osób, jakby na dane hasło 
odkrył głowy. Książę dosiadł konia i 
w galopie odjechał. Nie słyszano ża­
dnych okrzyków. Izba oskarżeń i Izba 
apelacyjna sądu poprawczego powzięły 
zgodnie uchwałę o d s t ą p i e n i a  od 
ś l e d z t w a .  Obrońca księcia, Lachaud,o z
wniósł był przedtem obszerny merno- 
ryał przeciw oskarżeniu. Prokurator 
domagał się stawienia księcia przed 
sąd przysięgłych, ale sąd uchwalił za­
niechanie sprawy, w skutek czego mu­
siano księcia puścić bezzwłocznie na 
wolność. Książę, który jeszcze niezu­
pełnie jest zdrów, o d w i e d z i  c e s a ­
r z o w e  E u g e n i ę  w Anglii. W se­
nacie sprawiło uwolnienie księcia Na­
poleona w i e l k ą  s e n s a c y e -

Londyn, 10 lutego (Tel. pryw.) 
W całej prasie angielskiej tylko je ­
dna Morningpost upatruje wielkie nie­
bezpieczeństwo na wypadek, gdyby 
mocarstwa zgodziły się na p r e t e n -  
s y e  R o s s y  i w k w e s t y i  Ki  lj  i. 
Dziennik ten wskazuje na niebezpie­
czeństwo, jakieby ztąd wypłynąć m o­
gło, gdyby Rossya sztucznenn środ­
kami sama przekształciła tę odnogę 
Dunaju i tym sposobem zapanowała 
nad wejściem i wyjściem żeglugi.

Kraków, 10 lut. (Tel. pr.) Dzisiaj o 
godzinie 10 odbyło się w kościele św. 
Anny uroczyste nabożeństwo za duszę 
ś. p. Józefa S z u j s k i e g o ,  Katafalek 
przybrany licznemi wieńcami rzęsiście 
był oświecony, kościoł przepełniony. 
Straż honorową utrzymywali studenci 
uniwersytu z profesorami na czele. 
Dziekani w insygniach. Mszę żałobną 
przy wielkim ołtarzu celebrował ks". 
biskup krakowski. Przy bocznych oł­
tarzach odprawiali kapłani msze ci­
che. Przed katafalkiem na piedestału 
obwiniętym draperyą z makaty ama­
rantowej stał biust Zmarłego " umyśl­
nie wykonany przez Gadomskiego. 
Przy organach chór Rychlinga wyko­
nywał religijne dzieła mistrzów. Po 
mszy i regumn ksiądz rektor Pelczar 
wszedł na kazalnicę i przemówił do 
zgromadzonych, podnosząc, że ś. p. 
Szujski kochał naukę i poezyę, kochał 
Ojczyznę i społeczeństwo, kochał wia- 
rę|UKościoł. Te trzy miłości były tre ­
ścią mowy. Dla nauk poświęcił życie, 
pracował za milion jakby chciał oku­
pić grzech tradycyonalnego próżniac- 
tw aiapatyi. Ojczyznę kochał namiętnie 
gorąco ale rozumnie, był bowiem" du­
chem jak dyament i krzemień a miał 
serce płonące, Kościołj kochał jako 
matkę narodu, bo to mu podyktowała 
historya, wierzył jak prostaczek i jak 
prostaczek spełniał praktyki religijne. 
Mówca wygłosił ustępy z Cyryla i 
Metodego które harmonijnie dźwięcza­
ły pod sklepieniami świątyni i zakoń­
czył modlitwą do św. Jana fan tego 
by ś. p. Józef jeden z najprzedniejszych 
mistrzów szkoły starej stanął obok 
jej patrona. Egzekwje skończyły się 
o godzinie w pół do 1,

W ied eń , 10 lutego. W Izbie mi­
nister handlu br. Pino odpowiedział 
na interpelaeyę w s p r a w i e  dr .  K a ­
m i ń s k i  e g  o. Minister wykazał, że 
oferta br. Schwarza była najkorzyst­
niejsza. W sferach urzędniczych za­
rządził m inister szczegółowe docho­
dzenie. Jeżeli się pokaże, że kto zawi­
nił, będzie surowo ukarany. W skutek 
polecenia m inistra sprawiedliwości

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. , K 111*8 giełdy wiedeńskiej

1 .  A l i c j  e  za sztuką. ci
Kol. g. K ar. Lud. po 200 zł. m .k. § 
Kol. lwow.-czer.-jas. po2UUzł. w. a. g-
Banku hip. gal i e. po 200 zł. w. a.
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. g

3 .  C i-, t .  fcsłBt, za 100 zł.
Tow. kredyt, galic. 5 pr- w. a. o 

■ n n 4 pr. w. a. g 
„ „ 5 pr. okresowe §■

Tow. kred. gal. 4. pr. w .a .lo s 41’/, 1. 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

„ 5 pr. w. a. g
„ 5 pr. w. a. wy- °

losowane z 10 pr. prem ią . . jjj 
L is ty  dłużne g. Z. kf.w Ł 6 p r .  w. a. ^ 

» n » 5 P1'-w- a- £
3 ,  L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Z ak ład  d la Gal- 

i Buków. 6. p r, los. w 15 lat-

4  O b l i g i  za 100 zł.

Indemniz. galie. 5 pre. m. k.
Oblig. K om uuałuegal. Z ak ł. kred.

w łościańskiego 6 proc. w. a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5. Łasy m iasta Krakowa . .
„ Stanisławow a .

6 . M o n e ty ,
D ukat holenderski . . .
D ukat eesarski
Napoleondor . . .  . .
P ó ł i m p e r y a ł ...................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy . . .
100 marek niem ieckich . . . .
S reb ro ....................................................
Kupony w s r e b r z e .......................

p łacą żądają
waluta austr.

złr. et. złr. ot.

300 50 
166 — 
300 — 
250 —

304 —
169 50 
304 -  
255 —

97 75 
89 50 
97 75 
86 75 

100 6:; 
96 75

98 75 
91 — 
98 75 
88 -  

101 60 
97 75

99 15 
Kio -  

94

100 75 
102 — 

96 -

------ ------

z dnia 1 lutego 1883 

. D ł u g  p a ń s t w a ,  płacą żądają,

Jednolity  d ług  państw a w banknot.
m aj-listopad . - , 77.35
lu ty -s ie rp ie ń ...................................  77.90

Jednolity  d ług  państw a w srebrze
styezeii-lipiee . . . 78.30
k w iee ień -p aźd z ie ru ik ............................ 78-30

Losy z roku 1854 po 250 zł. m .k .4pr. 118-30
„ 1860 po 500 zł. w.a. 5 pr. 128.50

» » 1860 po i OO zł. 5 pr. 188.50
„ „ 1864 po 1.00 zł. . 171.—
„ „ 1864 po 50 zł. . . .  170.50

Renty Com. po 42 lir austr. . , . 37 .—
L isty zastaw, domen, państw , po 120

złr. 5 p re ................................................147.—
A ustr. Asyg. skarb, zwrotne 1883 5 pr. —. - 
Renta papierow a 5°/0 z r. 1881 . . 32.50
A ustr. ren ta  zł. wolna od podatku i  pr. 06.70

W K l i g a c y e  indemu. 5 pr. (za 100 zł. in. k.)

io.— 
78.10

78.45
78.45 

119, - 
129. - 
L37.50 
171 5 o 
1 .1 .-

3.1.—

92.65
96.90

97 25 98 5o

100 - - 101 50
101 — 103 —

18 - 20 -
23 50 26 -

5 -54 5 64
5 57 5 67
9 45 9 55
9 73 9 83
1 54 1 64

1 1 7 - 1 1 9 -
58 20 59 —

— — --------

Czech . . 
Bukowiuy , 
Galieyi .

. Niższej Austryi 
Siedm iogrodu' 
W ęgier

106.— 1 0 7 . -  
90.75 91.50
97.50 9 8 . -  

105.— 106.50
97.50 9 3 .--  
98.25 98,75

3. A k c y e .
Bank A uglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 113.7-5 
Inst. kred. dla handlu  po 160 zł. . 295.10 
N iższo-austr. tow. eskouit. po 50 zł. 855. 
Gal. banku liip. po 200 zł. . ■ ■ • —•— 
Gal. bank. d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. .— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . —. — 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 pr. . . . . . .  — .—
Banku austro-w egiersk. a 600 z łr. . &25.—- 
Kol. A lbrechta a 200 zł- w srebrze . 8 .—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 598,— 
Kol. Cesarzowej Efżbiety po 200 zł. ni 209.25 
Kol. Preszow -T arn , (w. c.) a 200 zł. —.— 
Północna kolej po 1000 z łr. m. k. 2745.— ;

119.25
295.40 
S60.—

8 2 7 . -

60o".—
209.75

f-750"—

płacą
Kol K ar. L ud w. po %n l m . 302.25 302 75 
Lwow.-Cz rn . kolej p o 200 2 . v, . r Ib

- —  ■ m. k.  3 ^ .2 5  „33.75
nuiej p u i . >■ . ‘

Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k.
Połud. kol. państw , do 200 z łr. w. a.
I. koi. węg. gal. 200 zł. w srebrz 1-. .«5 159.75

4. Listy zastawne 1
Ogóln, rolniezo-fcredy*Awy Zakł.. dl»

Galieyi i Bukowi nv w -> L K P1- 
Powsr austr. zak. 1

tt n r :
G a l. '. i i. k r. ziem. K

J5
n

Gal. Tuw krê .-. " .

■:em. 5 pr. 5 50
remie we po 3u/e — 9 8.-0

l.,s w 1S 1. ( pr. lu .1 102.50
: j 1. 
; 1.

lo r 50 luu  K

po jro c t 9» _
... pi »c, 7 ! i. 20

p- 5 pi
90 98.20

proc. 100 60 101.—
- po fi proc. 75 100.50

ągiei-Ktt po 5 pr.
W>.g. Tow. ziern. akc. po 5’/, proo. 

n Z akł. kr. zieins. po - 1/a proc

100.60 100.90 

101.5 • 102‘.50

5. O b ligacy e  z prawem pierw s- "twa

Kol. A lbreehta a 800 zł. 5 pr. w . 93
Tow. kol żel. Preszów-Tarnów iw. ez.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 92.
Kol. pół. po 100 zł. di. k. . 104,

„ po iOO zł. w. a. . . . 100.
Kol. gal. K ar. L ud. ernisya z r. 1881 

po 4’;a pr. . . .  "8.
Kol. Lwow.-Czer.-Jass III . ernis. a 300 

złi 5 proc. w srebrze z r. lu  <■> 93.
z r . 1867 97,
z r. 1868 92
z r. 1872 91

W ęg. gai. kol. a 200 zł. 5 p r. w. a. 91

6 . L o s y .
In st. kr. dla hau. i pr. po 100 zł. w. a. 17070 171.50 
Glarego po 4( zł. m. k. . • . —.— 3P 25
Tow. ieg l. par. na  D unaju  po 1 0 0 z ł.m .k . 107. 7-5 108.50

a 100 zł.)

— 93.40

50 92.75 
.75 105.50 
50 1 1.50

.75 19. 15

50 93.75 
75 1.8 50

. 0 93.—

.75 92.2-5 

. '0  91.80

p r o k u r a t o r y a  w i e d e ń s k a  j u ż  
p r o w a d z i  wstępne dochodzenie 
karne. Poseł Kopp" żąda ustanowienia 
ankiety z 15 posłów złożonej. Hr. 
Taaffe oświadcza, że jeżeli ustanowie­
nia ankiety ma być skierowane prze­
ciw członkom rządu, musi się _ za- 
strzedz, iż to jest droga niewłaściwa. 
Członków rządu można oskarżać przed 
trybunałem stanu, gdzie się oskarżeni 
obronić potrafią. Na teraz hr. Taaffe
zastrzega się stanowczo przeciw wszel­
kim insynuaeyom i oświadcza, że nie­
bawem wróci do tej sprawy <oklaski 
na praic

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 9 lutego US- , godzina , 

min. L. „y kn w ,. J7 0 ‘50 Węg. akcyc
kredyt. 287*50, Akc., anglo-auslr. 117*50, Akc; 
bnnku Union ! 1 4 1 0 ,  Ak « kolei Karola Lu- 
d 30 Akcj. kolei północnej 274'— , 
AG kolei południowej d9'5o, Akcye kolei 
Alfóld. io7 75, Akcye. kolei Elżbiety 209 2*> 
Akeyo kolei Lwowsko- ,'zerniuwie-.kiej 167 50, 
A lcye kolei wi północno - wschodniej 161'50, 
w it reńskie los . 123*75, Akcye kolei. Rudolfa 
— ’— , Akcye kolei Albrechta — Węgierskie 
obligacye pań=tv.. w złocie 94 '— , Galicyjskie 
obligacje iudemnizanyjne t'7*50. Losy regulaeyi 
Cisy 109' 0, Losy tureckie 24 50 Węgierska 
renta 118 60, Akcye banku związkowego 08'50, 
Akc <e banku obrok - — ■ — , Akove ko.ei w—
gi.eisko-galicyjskiej — Akcye kolei pańsi ..'o- 
w — . , Rubel papierowy i.• lS *1 /4, Węgierskie 
1. 115'—  Marka niemiecka — . — , U>
bienie mdłe,

 ̂Wiedeń , 9 lutego S3, godzina 5 
toin. 30. A k * k r e d y t o w e  292 60, Anglo-Austr 
— 1 , Akcyt banku Union —*— , Kolej Karolu
Lud. 300 'h0, Południowa- ■— , Renta papierowa
77*82, Gralicyjskie liJy za s taw n e  100 60, Gali­
cyjskie obligacye indemnizr syjne — ..Galicyj­
ski bank rustykalny 99 — . Losy z roku I Hi 
— '— , jN-noieondor 9'57(?), Rubel p a - — ' — . 
U pot bienie —

Wiedeń, 10 lutego 1 8 S 3 , godzina 10, 
min. 35. Akcye kredytowe 29 "10  Anglo-Austr.
' 17*50. ijnionbiink ! I 4 '50, Kolej Karola Lud w. 
r ' 0 — , Południ* ... i 39*60 . Rent; papierowa 

Gali* jskie lis zŁn!,.uwnf* — Gali 
yj-ki" obligacje indemniza.' yjne — *— , Galleyj- 
':i bank ru  l’al'i’ -  Loe - roku lc

“*81 >ondo< |  5 0 - Eeb ■' papierowy 
'I I P J/4 Jenie słabe.

Telegramy zbożowe z d. 9 lutego 
, l ’ ń .  łkzenh i i  O'1 kilogram. !()• do 
11‘ z” —*— — ■— zł., jęczmień
— — L. kukurudza — — d o -------
z*., »w’“‘ —*— do —*— zł., okowita per
!0.O( liter procent. 31 '25 d o ' 1- 50 zł. B u d a -  
P e s z  : P u  mim ''  * kiiogr. (na wiosnę) 9.55 
do 9T>8 zł., rze., k ,, i er] — wuesie.ń 1 — . 
do .14 20 ’ B - r l i n .  Pszenica żółta (maj — 
o- wie. 89 50 m . ży —' m . , spiritus
► 1 5 0  ulej rz >ai -y 7 9 '— m. b i  i z e c i n:
's/enion , rze]-:k P a r y  « : mąki

1 kiln i-t. 5 9 ‘60 £r. o le j r _ rowy 1 OJ'7-5 fr. 
piritui — fr. W r o c ł a w :  .Pszenica — * 

żyto owi.. , — —, . iritus — * — . knku-
n id- K o l o n i a :  Pszenic;

Odpowiedzialny redaktor Władysław Ł ozińsk i
f-łi-tj żądają
20.— 
18.60 
23 50
38.50
36.50

20.50 
19, 
24.—
39.50 
36.75

i. ■ po .0 zł. i L
Li. ui. ofca Krakowa po 20 zł, w. a 
Po ozK,t- m iasta Lubiany po 20 zł 
PożyuzŁ i m ia ta Budy po 40 z ł  w a 
Palfieeo po 40 z ł. m. k.
Fundaeya szpitala, A rey k s.' Rudolfa 

po 10 zł. w. a.
Salin-, po 40 zł. m. k. 
p - /  po 40 zł, m. k.
P o ^  u;. Stanisław ow a (po 2* u .  w.
Poż. Ti-yt -tu po 100 ta. m.

n n po 0. J .  w.
w aldsteina  po 20 zł. m. k.
W indisehprs.tza po 20 zł. •*< k.

W e k s le
4 ŁDsbnrg  na- 100 7/
B a rii” - 100 ;n"->
F ra n k fu rt za 100 rark  p n. — .— —
flam b. -g  , - 100 ma ’ n. — .— —
Londy_ za 10 ft. . 119.65 119.95
Pń-vż za 100 fr. . 47.47 50 47.52.50

20 .20  —  

51.— 3 -
45.— 45 50 
24. -  2 .50 

127 — 127.50

2. -25
36.Ó0

27.75 
37 25

K u r s  z ł o t a .
D ukat eesarski men.

„ pełnej wagi - 
Korona . .
20-frankówka 
Rossyjski im peryał 
T alar związkowy 
Srebro

.od. -  
o.ól.--

9.50 — 
9 76.—

5.65.—
5 6 3 .—

9.50. s0 
9.78 —

Z Iwowskfej Izby handlowej i przemysłowej
T ełegr io  my kurs wiedeński 

l, dnia 9 lutego 1883

Jednolity d ług  państw a w banknotach 
11 n n w srebrze . .

Renta w złocie . . ,
5°/0 ,J,,“tr. ren ta  m arcowa .
Akcye banku wiedeńskiego 

tt ri kredytowego .
Londyn l
Srebro 
N ap o ^ in d o -

i men. 
i jo l......£ jiemieekieh

zł. 1 et.
7 85

7* ”0
96 60
12 4-5

826 —

291 70
119 .50

50’/a
5

5-S 55



Spostrzeżen ia  m eteo ro lo g iczn e .
(Z obserwatoryum  c. k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)

<p =  49°50 ' X =  4 1 °4 1 ’ w. — 3 4 0 \ 5
Dla 11 lutego

E . — 14® 28 ,SS4- G 0 = 31Ł 24m 34,sos-
Zachód słońca lOgo lutego 5h. 7,m.8.; wschód o 19h. 

20 m ,l.

9 lutego 1883. 2Ł 9Ł 19h

S tan  barom etru  w m ilim etr. 743,05 744,10 '^44,35

Stan term om etru suchego 
w st. Cels. — 5 ,! --- 8,7 — 9,o

Stau term om etru w ilgotnego 
w st. Cels. — 6,o - 9 , a — 9,9

Prężność pary  w powietrzu 
w m ilim etr. 2,4 2,0 1,9

W ilgotność pow ietrza wzglę­
dna w °/0. 79 85 87

Stan  nieba. 4 2 10

Kieruuek w iatru. e. e. se.

Moe w iatru 1 1 ż

Ilość opadu mierzona o 0 ! mm, śnieg.

Najwyższa tem pera tu ra  w c iągu  duia, odczytana 
o 9fc- — 5 ,1.

Najuiższa tem pera tura  w ciągu dnia , odczytana
o — ii,1.

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z  obserwatoryum  e. k. Uniw ersytetu we Lwowie.) 

z dnia 10 lutego 1883 o godzinie 7 rano.
Barom etr 749.2mm. przy tem p. 0°G. Psychro­

m etr suchy — 8.4°G. Psychrom etr wilgotny — 9 1 “P. 
Prężność pary 1.9mm. W ilgoć 7970. Zachmurzenie 
10. W ia tr  S I Ozon 9.

Tem peratura  pow ietrza — 6.7°R.
B arom etr idzie w górę.

Stan barom etru nad poziom m orza 770.9mm,

L E R A S .
4

Lekarze całego świata z najlepszym skut­
kiem przepisują R o r c p c i i s z z a l n j r  f o t ł f o  
r a n  ż e l a x a  Ł e r a i a ,  doki ra nauk ści­
słych w Paryżu, przy leczeniu n ie d o k r w i­
s to śc i, b ia d a c z k i ,  b o le ś c i  ż o łą d k a , z u ­
b o ż e n ia  k rw i,  dla przywrócenia ciału jego 
przyrodzonej jędrności i ułatwienia rozwoju, któ­
ry jest tak uciążliwym w wieku dorastania. 
Gdyż rzeczywiście ten płyn, podobny do zgę- 
szczonyj żelazistej mineralnej wody, zawiera je ­
szcze pierwiastki kości i krwi, własności, któ­
rych nawet najcenniejsze preparaty żelaziste 
nie posiadają.

Wielmożny Pan Henryk Blumenfeld
a p t e k a r z

w e L w o w ie .
Bratkowiee, dnia 12 g rudnia  1882.
P re p a ra t P a ń s i i  M alaga z żelazem okazał swe 

zbawienne działanie na zupełnie podupadłem  zdrowiu 
mojej córki, która po zażyciu k ilku  flaszek tego w 
całem tego słowa znaczeniu znakom itego leku nie- 
tylko czuje się wzmocnioną na siłach , ale nawet 
zdrowszą niż przed chorobą.

Muszo przeto za lek ten wyrazie W . Panu 
moje najserdeczniejsze podziękowanie i każdemu to 
lekarstwo znakom ite pod względem rychłej swej sk u ­
teczności polecam.

Z wysokim szacunkiem  
zostaję W. Pana sługą

M .  H c s c h e l e s ,  
w łaściciel dóbr Bratkow iee, staeya kolei 

K arola Ludw ika.

Wiedyc. Chirurgii Okuł. etc.

D r .  R o m a n  B a r ą c z
o  **- * •  &&, *  <*» * •

po  d łu ż s z e j  p r a k ty c e  w s z p i ta la c h  L o n ­
d y n u  i z w ie d z e n iu  s z p i t a l i  P a ry ż a  

o s ia d ł  w e L w o w ie  i  z a m ie s z k a ł
w  M o t e l u  K r a k o w s k i m

o r d y n u j e  o d  g o d z in y  2 — L te j.

t
Dom bankowy 

i kantor wym iany
w e  L w o w i e  

sprzedaje podług urzędowego kursu
i ó o s y

Czerwonego fcrzyża
Główna wygrana 
zł. 200.000 wa.

3 ciągnień rocznie 
najbliższe ciągnienie

Igo m a ja  
K w ity  p o b o ro w e

na pięć iyeb losów 
w 25 ra tach  m iesię­

cznych po zł. 3, 
na jeden los w pięciu 
kw artalnych ra tach poi 

z łr. 3

3 ° | 0  Ł o s j
l is tó w  z a s ta w ­

n y c h  c . k .  u p r z .  
z a k ła d u  k r e d y t ,  

z ie m s k ie g o
Główna wygrana 
zł. 50.000 w. a.
6 ciągn ień  rocznie 

najbliższe ciągnienie 
lSgo  lutego

Kwity poborowe
w 22 ratach mie- 

| sięoznych pc złr. 5.
Zlecenia z prowincyi na te losy, kwi­

ty poborowe i wszystkie inne papiery war­
tościowe uskutecznia się odw itną poczta.

W i j t  * 3  u s t  T a r  w r  a ®  zo p  i »  « s »  -

Konkursa.
L. 298. (810 3 - 3 )

Celem obs.dzrain  posady adiunkta kan­
celaryjnego przy sądzie obwodowym w W ado­
wicach rozpisuje się konkurs z term inem  14 
dniowym.

Ubiegający się o tę posadę mają wnieść 
podania do Prezydyum  sądu obwodowego w 
Wadowicach.

Prezydyum  c. k. sądu obwodowego.
W adowice, dnia 4 lutego 1883.

N adm ienia się, zt- przyjęły podlega 6. 
m iesięcznej p rób ie służbow ej.

Z c. k. D yrekcji Polieyi.
Kraków, dnia 7 lutego 1883.

L. 308. (839 3— 3)
Celem obsadzenia posady sędziego po­

wiatowego w M yślenicach lub w razie obsa­
dzenia tejże w drodze przeniesienia przy in ­
nym  sądzie powiatowym rozpisuje się kon­
kurs z term inem  i 4 dniowym.

Ubiegający się o tę posadę wnieść m a­
ją  swe podania do Prezydyum  c. k. sądu ob­
wodowego w Wadowicach.

Prezydyum  c. k sądu obwodowego- 
W adowice, dnia 5 lutego 1883.

L. 1186. (861 2— 3)
Przy sądzie ebwodowym w Nowym Są­

czu opróżnioną została posada zarządcy wię­
zień z roczną płacą 600 złr. dodatkiem  akty- 
walnym 150 złr. i prawem postąpienia na 
wyższą płacę etatową.

Podania o tę lub inną przy sądach ko­
legialnych opróżnić się mogącą posadę za« 
rządcy więzień, w myśl rozporządzenia Mi­
n isterstw a obrony krajowej z 12 lipca 1872 
1. 98 d. p. p. ułożone, wnosić należy w czte­
rech tygodniach od 15 lutego 1883 do P re ­
zydyum sądu obwodowego w Nowym Sąezu.

Sąd wyższy.
Kraków, 31 stycznia 1883.

L. 2299. (376 2 - 3 )
C. k. rada szkolna okręgowa ogłasza 

niniejszem  konkurs n a :
1) dwie posady nauczycieli starszych 

przy 4. klasowej szkole męskiej w Tarnopo­
lu z roczną płacą 600 złr., ewentualni# zaś 
n a  jedną  posadę młodszego nauczyciela przy 
tejże samej szkole z roczną płacą 300 złr.; 
prezentuje rada szkolna miejscowa.

2) na posadę kierującego nauczyciela 
przy 2 klasowej szkole w Toustem w powie­
cie skałackim  z płacą 272 złr. 50 ct. w go­
tówce i 69 korcy 28 garncy zboża i 5 korcy 
ziemniaków. Praw o prezenty wykonuje m iej­
scowy właściciel obszaru dworskiego W ny 
W ładysław  Fedorowicz.

Podania zaopatrzone w dokum enta służ­
bowe wnieść należy za pośrednictw em  swych 
władz przełożonych, najpóźniej do 31 m arca 
1883 r.

Podania po term inie wniesione lub nie 
opatrzone w potrzebne dowody zostaną pro­
szącym zwrócone.

Z c k rady szkolnej okręgowej.
w Tarnopolu, dnia 3 lutego 1883.

Licytacye.
L .9 5 :0 (843 2 - 3 )

W dniach 29 marca, 10 m aja i 14 
czerwca 1883 o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w sądzie tutejszym  tylko wyżej 
lub za cenę szacunkową egzekucyjna licy ta­
c ja  realności pod lit. 3 w W eissenbergu o- 
becnie W ilhelm a Moos i masy spadkowej 
K rystyny Moos w łasnej, na rzecz c. k uprz. 
gal. ake. Banku hipotecznego pto. 836 zł. 
75 ct. w. a. zpn.

W razie nieudałej sprzedaży wyznacza 
się do ułożenia warunków ułatw iających 
term in na dzień 12 lipca 1883 godz. 10 
przed południem

Cena wywołania 2601 zł. w. a. wadyum
261 zł. w. a.

Resztę warunków wolno przejrzeć w tus. 
registra turze.

C. k. sąd powiatowy.
Gródek, dnia 25 stycznia 1883.

378 n. 3 haer. obecnie Mojżesza Kom a 
własnej. Cenę wywołania stanowi c-na sza­
cunkowa 5425 zł. w. a. wadynm 54 zł 25 
ct. w. a. W razie gdyby realność ta przy 
powyższych term inach za cenę szacunkową 
lub wyżej sprzedaną nie została, wyznacza- 
ozamy do ułożenia warunków ułatw iających 
term in  na  dzień 9 kw ietnia 1883 o godz 4 
po południu.

Inne w arunki w tus.edykcie z dnia 17 
czerwca 1850 1. 5949 w gazecie lwowskiej 
nr. 181, 182 i 183 roku 1880 ogłoszone po­
zostają niezm ienione.

Z rady c. k. sądu obwodowego 
Kołomyja 28 grudnia  1882.

L. 2691. (877 2 - 3 )
Przy c. k. Dyrekcyi polieyi w Krakowie 

opróżnioną jest posada strażnika cyw ilno-poli- j 
cyjnego z roczną płacą 360 złr. wraz z 25°|0 ! 
dodatkiem  L prawem do dodatków decenal- 
nych.

Ubiegający się o tę posadę, którzy za- : 
dość uczynili wymaganiom ustawy z dnia 19 ' 
kw etnia 1872 n r  60 Dz p p. powinni ! 
wnieść wła-noręcznie pisane podania do c. j 
k. Dyrekcyi pul.cyi w Krakowie w term inie 
do dnia 1 m arca 1883. I

L. 13568. _ (686 2— 3)
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że celem zaspokojenia wierzytelności c. k. 
uprzyw. galie akcyj banku hipotecznego 
we Lwowie przeeiw masie leżącej Sary 
Slutzker, tudzież Chai Podhoryle3 i Perli 
Juer w kwotach 79 zł. 38 ct., 79 zł. 38 et., 
79 zł. 38 ct. i 1154 zł, 16 ct. w. a z pn. 
odbędzie się przymusowa sprzedaż realnoś i 
pod 1. k. 131 w Kołomyi położonej, Sarni ­
na Slutzkera a względnie tegoż masy spad­
kowej i S»ry Siutzker wedle dom. V pag. 
76 n. 4 i 5 haer. własnej, w jednym  term i­
nie na dzień 16 m arca 1.883 o godz. 10 
przed południem  w biórze VI tutejszego są­
du wyznaczonym.

Na tym  term inie sprzedaną będzie real­
ność w mowie będąca, także niżej ceny wy­
wołania, która stanowi wartość jej w sumie 
2800 zł- w. a. przy udzieleniu pożyczki 
banku przyjęta.

W a d y u m  przy licytacji  złożyć się m a ­
jące  w ynosi  140 zł.

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć m ożna w archiwum c. k. sądu ob­
wodowego.

O rozpisaniu tej licytacyi zaw iadam ia 
się obydwie strony, wiadomych wierzycieli 
hipotecznych do rąk własnych, zaś w szyst­
k ich tych wierzycieli hipotecznych, którzy 
po dniu 2 lutego 1881 jako dniu wydania 
wyciągu tabularnego do tabuli weszli, lub 
którymby uchw ała ta licy tację  rozpisująca 
lub późniejsza uchw ały w tej sprawie egze­
kucyjnej wydać się mająca z .jakiegokolwiek- 
bądź powodu wcale lub wcześnie przed te r­
m inem  licytacyjnym  doręczone być nie mogły 
przez kuratora adw. dra. Dębickiego już u- 
stanowionego i przez edykta.

Z c. k. sądu obwodowego 
Kołomyja, dnia 21 grudnia 1882.

L. 3872. (867 2— 3)
W sprawie egzekucyjnej M oritza Puchs 

przeciw Jakóbowi Juzw in pto 98 złr. w. a 
odbędzie się w tutejszym  sądzie przymusowa 
sprzedaż dwóch parcel pola, do realności pod 
N. O. 32 w Prosow each należącej w niw ie 
„K at“ i „Fedorowa dolina“ położonych ciała 
tabularnego niestanow iącyeh Jakóba Juzw ina 
w łasnych, w trzech term inach dnia 27 lutego 
1883, dnia 27 m arca 1883 i dnia 26 kwie­
tn ia  1883 każdym razem  o 10 godzinie ra ­
no, z tem ie  parcele te przy pierwszych 
dwóch term inach za lub wyżej ceny szacun­
kowej zaś przy trzecim  term inie za jakąbądż 
cenę sprzedane będą.

Cena szacunkowa 720 złr. w. a. 
W adyum 72 złr. w a 
Reszta warunków tudzież akt opisania 

i oszacowania mogą być w tutejszo-sądowej 
registraturze przejrzane.

0. k. sąd powiatowy.
Nowesioło, dnia 21 stycznia 188-3

oszacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej reg istra turze.

C. k. sąd powiatowy m. del. 
Przem yśl, dnia 25 grudnia 1882.

L. 6861. (883 1—3)
0. k. sąd powiatowy w Tyśm ienicy 

zawiadamia, że celem wydobycia pretensyi 
kasy zaliczkowej „ W iara “ w kwocie 60 złr. 
w. a. z pn. sprzedawać się będzie w drodze 
przymusowej licytacyi realność pod ONr. 
3 i3 |T łum . przed, w Tyśm ienicy położoną 
ciała tabularnego nie stanowiącą, do d łuż­
nika Jakóba Jastrzębskiego należącą i w trzech 
term inach mianowicie, dnia 8 marca, 9 
kw ietnia i 9 m aja 1883 zawsze o godz. 10 
rano  w sali tut. sądu z tem, że przy trze­
cim term inie realność ta też poniżej ceny 
kupna 280 złr. w. a kupioną być może.

Cena w ywołania wynosi 280 zł.
W adyum 28 zł. w, a.
Resztę warunków licytacyi, także pro­

tokół egz. grabieży i oszacowania można 
przejrzeć w tu t registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Tyśmienica, 14 grudnia 1882.

L. 11036, (685 2 - 3 )
C, k. sąd obwodowy w Kołomyi podaje 

do wiado ości, że na zaspokojenie wierzy- 
teln ści c. k. uprzyw. gale. akc banku 
hipot. we Lwowie w kwocie 1586 zł. 91 ct. 
odbędzie się w dwóch term inach: a to dnia 
5 m arca i 9 kw ietnia 1883 ktźdym  razem  
o godź. 10 przed południem w 15. IX  przy­
musowa publi-zna. sprzedaż realności pod 
1. k. 1352|, w Kołomyi, wedle dom. IV  pag.

L. 6559. _ (898 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do wiadomości, ie  celem zaspokojenia ! 
wierzytelności c. k. uprzyw. galie. Zakładu [ 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w j 
kwocie 549 zł. 6 ct. w. a. w. a. odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa sprze­
daż realności pod Ik. 241 w Mikulińćcch 
położonej, wedle wykazu hipotecznego 1. 132 
A gnieszki Dzbańskiej w łasnej, dnia 28 lu­
tego, 28 m arca i 25 kw ietnia 1883 każdym 
razem o 10 godzinie przed południem, z tem 1 
nadm ienieniem , że na dwóeh pierwszych 
term inach powyższa realność tylko wyżej 
ceny szacunkowej, lub za takową, zaś na 
trzecim  term inie naw et niżej ceny szacun­
kowej sprzedaną zostanie. Cenę wywoławczą 
stanowi wartość szacunkowa w kwocie 1000 
zł, w. a. W adyum 100 zł. Resztę w arun­
ków licytacyjnych przejrzeć można w tusą­
dowej reg istra turze.

Trumbowla, 11 września 1882.

L 7646. (894 1— 3)
0. k. sąd powiatowy w Podhajcach 

podaje niniejszem do publiezuej wiadomości, 
iż 20 lutego, 27 m arca i 24 kwietnia 1883 
każdym razem o godz. 10 przedpoł. odbę­
dzie się w sadzie tutejszym  przymusowa 
publiczna sprzedaż południowej połowy skle­
pu pod nr. 119 w Podhajcach, wedle dom. 
II pag. 425 E isika W eissa w łasnej, na 
zaspokojenie pretensyi Salomona F inka  w 
kwocie 400 zł. z pn. a to na pierwszych 
dwóch term iaach tylko powyżej lub za cenę 
szacunkową; na trzecim także poniżej tako­
wej.

Cenę w yw ołania stanow i 700 zł. wa­
dyum 70 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i ak t 
oszaco wania przejrzeć można w t s. regiscra- 
turze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratorem  Efroim a E ttin g era  w Pod- 
hajsach.

Podhajce, dnia 4 stycznia 1883.

L. 19386. (889 1— 8)
Celem zaspokojenia wierzytelności Jan a  

Bacia w kwocie 200 zł. zpn. rozpisuje sąd 
egzekucyjną sprzedaż realności wedle księgi 
grantow ej gminy Batyeze wykazem hipo­
tecznym 1.122 objętej, Fedka Sroki w łasnej, 
i realności wedle księgi gruntowej gm iny 
Batyeze wykazem hipotecznym  1. 123 obję­
tej Pazi Srokowej własnej w dniu 9 m arca, 
w dniu 13 kw ietnia i w dniu 18 maja 1883 
zawsze o godzinie 9 rano tutaj w drodze 

j publicznego przetargu odbyć się mającą.
Cenę wywołania stanow i wart-./ść sza- 

j cunkowa tej realności objętej wykazem 1. 122 
j  summa 45 zł. a realności objętej wykazem
1. 123 summa 245 zł. Zakład wynosi co do 

: pierwszej realności 5 zł. co do drugiej 25 
zł. w gotówce lub książeczce p iz m y sk ie j 
kasy oszczędności

W arunki licytacyjne, ak t opisania i

L. 218. (896 1— 3)
W  dniach 19 lutego, 16 m arca i 20 

kw ietn ia 1883 zawsze o 10 godzinie z rana 
odbędzie się w sądzie tutejszym  licy tac ja  
sianożęci Łaz zwanej, w S tru tynie niżnym  
M atija Didoehów własnej, pod nr. 67 263 
w powiecie dolińskim położonej, n ie in tabu- 
lowanej, celem zaspokojenia sumy 22 zł. zpn. 
na rzecz H erseha Dawida

Cena wywołania 80 zł w. a. wadyum 10*]o. 
R eszta warunków w registraturze. 
Rożniatów, 28 stycznia 1883.

L. 4787. ,892 1— 3)
D. k. sąd powiatowy w Budzanowie 

ogłasza, że celsm zaspokojenia wywalczonej 
prz#z Hersza Wolfa H asznera przeciw Józe­
fowi Bałutowi kwoty 9 złr. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie dnia 15 lutego, 15 
marca i 19 kw ietnia 1883 zawsze o godzi­
nie 10 z rana w biurze sądowem przym u­
sowa sprzedaż publiczna połowy ogrodu 
pod 1 261 w M ogielnicy położonej, egzeku- 
ta  w łasnej, na 60 zł. w. a. ocenionej.

Na pierwszych dwóch term inach ogród 
tylko wyżej lub za cenę szacunkową, na 
trzecim  zaś term in ie  także poniżej takowej 
sprzedany będzie. Wadyum wynosi 6 złr. 
Resztę warunków przejrzeć można w tusą­
dowej registraturze.

Budzanów, duia 21 grudnia  1882.
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Licytacye. 140 zł
Oena wywołania 1400 zł. Wadyum j p o d ,I. 573 w Rożnowie, powiatu polityczne

 ̂ Reaztę warunków licytacyjnych przej-
L- 15146. (837 3 —8) rzeć można w registraturze. Ew entualnie do

0. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po ułożenia lżejszych warunków licytacyjnych 
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia wzywa się wierzycieli i strony na dzień 23 
sumy 157 złr. w. a. z pn. na rzecz M aury- maja 1883 o godzinie 10 rano. Kuratorem  
cego Fuchsa, odbędzie się dnia 2 3 w  lutego wierzycieli hipotecznych niewiadomych jest 
1883, 28 m arca 1883 i 20 kwietnia 1883 o adwokat d r Schoen w Krakowie, 
godzinie 10 przed południem egzekucyjna Kraków, 17 listopada 1882.
sprzedaż realności dłużnika A braham a Kó ________ _
stenblatta  w Tarnopolu pod n r. 1824 poło- L. 2920. (7 5 8  3 —3)
żonej, ciała tabularnego niestanowiącej. W sprawie M ajera Perła R ottera prze-

Cena wywołania, poniżej której real- ciw Bazylemu Buczackiemu o zapłacenie
ność ta  na powyższych trzech term inach 60 zł. w a. odbędzie się 16 m arca 20 
sprzedaną nie będzie 954 złr w. a. kwietnia i 29 maja 1883, każdym razem o

W adyum 95 złr. w. a.  ̂ 10 godzinie rano, w tutejszym sądzie pu-
Bliższe warunki przejrzeć można w re- bliczna sprzedaż realności pod 1. 265 w Grzy 

g istra tu rze  sądu. małowie.
Dla wierzycieli, którzyby po wydaniu Cena wywołania 300 zł. w. a. W a-

uchwały licytacyjnej prawa zastawu uzyskali dyum 10 pr.
lub którymby uchwała względem dozwolenia Inne warunki można przejrzeć w tu-
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być nie tejszej registraturze. 
mogła, ustanowiono kuratorem  ad actum  p. C. k. sąd powiatowy
ad w. dr. Horowitza, z zastępcą tegoż p adw. Grzymałów, 30 listopada 1882.
dr. We ssteina. ___________

Tarnopol, dnia 19 grudnia 1882. L. 4151. (51 3— 3)
___________ C. k. sąd powiatowy w Zabłotowie po-

E. 5531. (833 3— 3) daje do wiadomości, że w spraw ie Zakładu
W c. k. sądzie powiatowym w Sądowej kredytowego włościańskiego przeciw P etro- 

W iszni odbędzie się celem zaspokojenia kwo- wi i Annie Onufrejczukorn, pto 143 zł. 88 
ty 179 złr. 82 ct. z przyn. na rzecz Zakła- ct. w. a. na dniach 12 marca, 16 kwiet- 
du kredytowego włościańskiego sprzedaż pu- nia i 18 m aja 1883 w sądzie każdym razem

i go Sniatyn położonej na 195 zł. w. a. osza­
co w an e j, t( na pi° j-^h dwóch term i­
nach najm niej za nę szacunko ą, na trze­
cim, także niżej ceny. Akt opisania, oszaco­
wania i dalszi ..ranki IhytacTi są w re- 
gistraturzt do przejrzenia.

W adyum wynosi 30 zł. w. a.
C. k. sąd po ńatow y.

Zabłotów, 23 września R 8 2 .

L. 4150. ~  (5 ’ 3— 3)
O. k sąd powiatowy w Zabłotowie po-

L. 6226. (21 3 - 3 )
W dniach 30 marca, 4 maja i czerwca 

1883 każdym razem o 10 godzinie przed 
południen odbędzie się tutejszym sądzie 
publiczr egzekucyjna sprzedaż realności 
leżącej m. ,y p„ Nikeforze Tymofijów własnej, 
w Myszynie pod i. k. 227 położonej, ciała 
tabularnego niesiono- ią ej, na zaspokojenie 
wywalczonej p retensji Abrahama Greifa 
w kwocie 43 złr. w. a.

Oena szacunkowa wynosi 60 złr. w. a. 
Zakład 6 złr w a.
Przy trzecim term inie zostanie wspo-

Ji-
ze

daje do wiadomości, że w s .rawio 7  n u
kredytowego włościańskiego n r r w L  n  i" mn,01*a realflość i n iż .j ceny szacunkowej
rowi K usznier pto i 30 złr 4 ,.t L m yt- sprzedaną.
dniach 5 m arca, 9 kw ietnia i l j  - • KuratorPm niewiauernych z życia 1
w sądzie, aażdym  razem  o god /irtfa m  I  ??Ie’8e‘ pobytu wierzycieli ustanowiono Lu- 
południem, odbędzie sie PŁ  ^tena A ndrijców  z My szyna,
realności wiejskiej D m ytra K us/m ^r ■ P rotokół z .shwuiezego opisania 1 0 -
eiała tabularnego n iestanowia.*ei ' nnA i^cmo sz" co^ ania. jak  również bliższe warunki i
257 w Rożnowie powiatu p o h t v L  L • cytaęyjne mogr być w tus. registratur:

to na pierwszych dwóch term mach na - 
mniej za cenę szacunkową, na  trzecim  także 
m źe, ceny. A kt opisania, osz m wania i d l

S mS J S *  “ w r
W adyum wynod 30 zł w. a 

C. k. sad powiatowy 
Zabłotów, dnia ] lipea 18’82

L. 4149 ' (49 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Zabłotowie po­

daje do wiadomości, w spraw ie Zakładu

połud-

A nny Onufrejczuków własnej, 
w trzech term inach, a to dnia 21 lutego, 21 larnego niestanowiącej, pod I 84 w Rożno-
marc-a i 25 kwietnia 1883 o godzinie 9 rano. wie, powiatu politycznego Śniatyn położonej, ______  __

Na pierwszych dwóch term inach zosta- na 908 złr. w. a. oszacowanej, a to na j każdym razem o godzinie 10 prze
nie ta realność tylko za cenę wywołania lub pierwszych dwóch term inach najm niej za ; niem, odbędzi. sir publiczna lioyta^wu raal
wyżej takowej, zaś na t zecim term inie tak- cenę szacunkową, na trzecim także niżej | nośei wiejskiej, M atija Paczko wł«. 6 <\a
że niżej ceny w ywołania sprzedaną. ceny. Akt opisania, oszacowania i dalsze J ła  tabularnegi niestanowiącei non 1 sW ™

Oenę wywołania stanowi kwota 700 zł. w arunki licy tac ji są w reg istraturze do
W adyum 70 złr. przejrzenia. W a d y u m  wynosi 30 zł. w. a.
Bliższe warunki można przejrzeć w tu- O. k. sąd powiatowy

tejszej reg istra turze Zabłotów dnia 8 lipca 1882
0  k. sąd powiatowy. __________

Sądowa Wisznia, d. 20 grudnia 1882.
_ _ _ _ _  L. 7421. (822 3 - 3)

L. 26967. (832 3— 3) C. k sąd powiatowy w Radłowie

O. k ;ąd powiatowy. 
Peczeniżyn, dnń  30 września lb82.

L. 1 084. ~  (9-3 3— 3)
Sokalski c k. sąd powiatowy wyzna­

czył w celu wydobycia wierzytelności galic. 
Banku hipotecznego w ilości 1797 zł. 22 ct. 
zpn. przymusov y jaw ny przetarg należącej 
do dłużnika Jakób . Horowitza na 6500 złr. 
ocenionej realności pod liczbą spis 7|N w So­
kalu na dzień 27 m arca 188 L drugi na dzień 
17 kw ietnia 1883 zawsze od godziny lOtej 
przed południem  w gm achu sądowym. Po-

kredytowego w łościańskiego przeor,, M »ti- r((cz.Qe 650 zł. w pierwszy. 1 i drugim te i- 
jow i Paczko pto 50 zł. w. a. na dniach 12 nńnie nabyć moż 1 realność tę tylko za ce 

j marca. 16 kwietnia i l i  m aja 18*^3 - radzie n § wyzt m lub szacunkową
i kn.7Hv,n ....----- - Ł- Resztę warunku tudzież protokoły 0-

pisania i ocenienia realności tej przejrzeć 
możir w reg istra tu rze sądu tegoż.

7  e. k. a,du powiatowego.
Sokal, dnia 8 grudnia 1882.

0-

„  _ . riącej poo J. 36£ w
Rożnowie po iatu politycznego Saiatwn po­
łożonej, na 258 złr. ra a. oszaco anrj, a 
to na pierwszych ds och term inach najmniej 
za cenę szacunkową, na trzecim  tal że niżyjA i_ j-

L. :510.
D nia 8 marc.

(17 3 - 3 )  
o godzinie 10 ranoĄ l j  .    O O l i .  ~ _L V IUIUU

ceny. A kt opisania oszacowania i daisze odbędzie w sali c. k. sadu obwodowego
TT57Q vnri Li IJ/iTrf o 00 nr . T CJ , U------------  T - Ł. , . _&w arunki licytacji są w reg istra tu rze  
przejrzenia.

W adyum wynosi J 6 zł.
O. k. d powiat >wj 

ńabk-Łóu , d. ia 8 lip* 1

do

C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu o- głasza, że w dniu 28go lutego, 2Ig o  m arca 
g łasza niniejizem , iż celem ściągnięcia wie- i 25go kw ietnia 1883 r. każdym  razem o 
rzytelności Mikołaja i Karoliny Bilińskich lOtej godzinie rano w sądzie przedsięweźmie 
Tarasowiczów w kwocie 1.000 złr w. a z na rzecz galicyjskiego Zakładu kredytowego 
pn. odbędzie się w sądzie tutejszym  w ter- włościańskiego we Lwowie pto 183 zł 1 et.
m inach 12 lutego, 12 m arca i 16 kw ietnia publiczną sprzedaż realności pod 1 16 w Ja -  j dj.je do wGdomóś i, f  w sprawie Mojżraza 
1883, o 9 rano egzekucyjna publiczna sprze- downikach mokrych Katarzyny i Szymona i Epsteice nr wciw mr j an g |, . . . 0J' 
daż realności pod 1 k. 60/30 w Uniatyczach Prusów własnej. ! pto 4 - v|. w. a. zpn. nu dni ń t"  5 mci a
dłużnika Mikołaja Tustanowskiego własnej, Cena szacunkowa 350 zł wadyum 35 zł. " ' • •
ciała tabularnego niestanowiącej. Protokół opisania, warunki sprzedaży

Przy pi rwszych dwóch term inach zo- i resztę aktów przejrzeć można w regi- 
stanie realność ta tylko wyżej lub za cenę otraturze
szacunkową, przy trzecim zaś i poniżej ta- Radłów, 4go stycznia 1883.
kowej sprzedaną. , __________ _

Cenę w ywołania stanowi wartość sza- j 
cunkowa tej realności 2.420 zł., wadyum 10 j L. 8204. (844 3 —3)
pre ceny wywołania. j O  k. Sąd powiatowy w Nowym targu

Kuratorem dla niewiadomych wierzycieli podaje niniejszem  do publicznej wiadomości, 
hipotecznych ustanowiono dr. F ruch tm ana , że celem zaspokojenia sumy 73 złr. 9 ct. a.

L. 2376 '7  3— 8)
C. k. sąd po, iat .wy w Zabłet ~ k ,  po- 
1 j w>Hdoinoś-i, t ‘ w spraw ie Mojże <za 
IR. rir '.eciw mr '« Jan  SI ., .o ń ek iv  o

i pto 4
9 kwietni;' i U maj I 8&0 w Izi każdym
razem o godzinie /zed ‘ ' mi od­
będzie si-, public na licy ?a 'n u ' i
wiejsl :ej mai Jan a  iSkowi jb < , -  mc,
ciała tabularnej niestanowiącej w ‘ęmy ;zu

Samborze egzekucyjna publiczna sprzedaż 
dóbr Stronna dom. 449 pag. 383 n. 5 haer. 
Kornelii Porceri w łasnych

Spr. edaż ta uokuteczniouą zostanie na 
po ,m term i o i ‘ naw ot niżej ceny sza­
cunkowej. Cena ,zi cunkowa 15194 zl 40 ct. 
v  " Wi lyum 1520 zł, gotowce, ksią­
żę' łkach kasy zędhusci, w papierach 
państw ych lub listach  zastawnych galic. 
Towar/yi :r kredyto i/ego ziemskiego. Resztę 
Warunkó.-r. a ' Oazae. ~  u h  i wyciąg tabu­
larny  pizejrz c mi żn; registraturze.

O I m proo„ - ...e n  i.adanii się tych 
wi' i^ycieli hi u,e -znych, którzyby po dniu 
i 2 lnara-a 1881 juko po dniu wystaw ienia 
wyciągu hipn' ..zn^go na te dobra prawa

adw. w Drohobyczu
Resztę warunków i protokół 

czi*go op isanh  i akt oszacowania 
można w tutejszej registraturze.

C k, sąd powiatowy. 
Drohoby-z, 31 grudnia 1882.

f w. z pn. dyrekcji c. k. u przy w. zakładu kre 
zastaw ni- ! dytowego włościańskiego we Lwowie, odbę- 
przejrzeć j dzie się w tutejszym sądzie w trzech term i­

nach t. j. dnia t2 m arca 1883, 9 kwietnis
1883 i 7 maja 1^83, każdym razem o godź. 

i 9 przed południem, egzekucyjna licytacya re- 
___________ ; alności pod l 63 w M aruszynie Anny Ko­

łu  5132.______________________ (798 3 - 3 )  ik so w e j własnej, w powiecie Nowotarskim po-
W. c. k. sądzie powiatowym Tyczyn- I łożonej, ciała hipotecznego niestanowiącej. 

skim, celem zaspoko enia wierzytelności Z a - j Cena wywołania wynosi 150 złr
kładu kredytowego włościańskiego we Lwo- j W adyum  ceny szacunkowej 1.5 złr.
wie, w kwocie 200 zł. odbędzie się przyrnu- J Reszta w arunków licytacyjnych może
sowa publiczna sprzedaż realności wykazem ! być przejrzaną w tutejszosądowej registratu-
hipotecznym  1. 24 gminy Hadle szklarskie i rze.

i ^ -  * WUMI.UJ jJłtUWl
pod 1 k. 45 iowiatu polity zm go Ś n h ty n  rzeczo" r~yskali, lub którymby uchw ała li 
położonej, 0a  120 zl w a* >m id  wawej, a eytacyjna lub późniejsze z jakiegobąpź po 
to w pierwszych de ich term inach najm niej w°du przed term inem  doręczone być nie 
za ce;n* szacunkowa, iw trzecim ta^że niżej przez kuratora adv . dra L hrlicha, u*
ceny. Akt opisania, oszacov nia i dalsze stan -w  onego już uchw alą z dm a z 0 wrze-
warunki licy tac ji są w ragiotra1 arze do 
przejrzenia.

W adyum  wynosi L  złr. w. a.
C k sąd powiatu :J- 

Zabłotów, 14 kw ietnia 1882.

 ......... wrze-
śnia 1881 1. '2755 z zastępstw em  adwokata 
d ra  W itza, tuczież przez edykta.

C. k. sąd obwodowy 
Sambor, 14 listopada 1882.

objętej M ikołaja i F ranciszki Chruszczków 
w łasnej, w dniu 13 kwietnia 1883 o godzi­
nie 10 rano jako czwartym term inie.

Cena wywołania 2Ó0 zł.
W adyum 17 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć
Tyczyn, dnia 10 grudnia 1882.

L. 13203. (757 3— 3)
D nia 5 m arca 1883, 9 kwietnia 1883, 

9 maja 1883, i 15 maja 1833 -przedaną bę­
dzie przymusowo, zawsze o godzinie 10 rano 
w tutejszym  sądzie realność pod 1. k. 17 m. 
w Buczaczu położona wedle Dom I. pag. 189 
a . 1 haer. Jana  i Anny Moroziewiczów wła­
sna, celem zniesienia wspólnej własności ta ­
kowej.

Cena wywołania 440 zł. w. a.
W adyum 44 złr.
R eszta warunków do przejrzenia w re ­

gistraturze
C. k. sąd powiatowy,

Bnczacz, dnia 1 grudnia 1882.

C. k. Sąd powiatowy. 
N ow ytarg, dnia 25 września 1882.

L. 30715. (665 3 —3)
Krakowski sąd delegowany miejski o- 

głasza, iż celem zaspokojenia należytości 
c. k. uprzyw galic. Zakładu kredytowego 
w łościańskiego w kwocie 178 zł. 33 et. od­
będzie się w gmachu sądowym 12 kw ietnia 
i 17 maja 1883, o godzinie 10 rano licy 
tacya realności 1. 78 w Wyciążu Jacentego 
Bętkowskiego własnej

L. 4972. r (54 3 —3)
C. k. sąd powiatowy w Zabłotowie po­

daje do wiadomości, że w sprawie Zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw  Sem e­
nowi Szwaluk 14 ra t po 6 zł w. a. i pto 
48 zł. 84 ct w. a. na dniach 12 m arca, 16 
kw ietnia i 18 maja 1883 w sądzie każdym 
razem o godzinie 10 przed południem  od­
będzie się publiczna licytacya realności wiej ­
skiej Sem ena Szwaluk w łasnej, ciała tabu­
larnego niestanowiącej pod i. 552 w Rożno­
wie powiatu politycznego Śniatyn położonej 
na 640 zł. w. a. oszacowanej, a to na pierw­
szych dwóch term inach  najm niej z a  cenę 
szacunkową, na trzecim także niżej ceny. 
Akt opisania, oszacowania i dalsze warunki 
licy tacji są w reg istra tu rze  do przejrzenia. 

W adyum wynosi 15 zł. w a.
0  k. sąd powiatowy 

Zabłotów, dnia 28 marca 1882.

11139 (831 3— 3)
C. k. sąd powia owy w Białej i iH; 

i niniej-zem , iz przymusowi sprzedaż połowy 
realności pod nr. 20 w Ko ..eh położonej 
A ndrzeja Skoczylasa jła«m* ?• bę< ąeej. re ­
zolucją  z dn a 25 sierpnia. 882 1. 6581
w
nich .lo/.eiy i wawrzyn* 
cie 100 złr. ozpisamt, w dniu 15 marca 
'8 8 3  o godzinie 10 pn 
dzie s ę w c. ‘ sądzie tutej 
runkam i w obwieszczeniu s powyźi „ej daty 
objętemi z tą zmian , iż realność- .a także 
poniżej ceuy szacunkowej sprzedaną bodzie 

Biała, dnia 12 grudnia 1882.

565. (841 3— 3)
L. k. sąd pow iatowy nrejs. del. zawia­

damia, żo« celu t.& ipokojenia wierzytelności 
Franciszka Romanowskiego w kwocie 150 
z ‘r. odbędzie się dnia 16 lutego 1883. dnia 
6 m arca 1883 i dnia 3 kw ietnia 1883 o 10 
rano w . iowem zabudowaniu przymusowa.  . — , v f / in ju iu s u w a

_ o.rij.j..® *• ”'J X sprz-oaż realn- śei dlużniczki Bruchy Reiso-
• eei i za« lokojeni, wierzytelności inałolet- wej w łas -ej niet- bularnej w K uihinin ie pod
ich Józefy i W awrzyńca S a i ' l i k ó w _  w kwo- \ ^  2 ‘-6 położonej, która przy trzecim ter-

dfiiu jb  m arca inju je ; nJżej ceuy szacunkowej 706 złr.
południem odbę- SprzedaD? /ostan ie .
ej zym i ud wa- Za k « d  wynosi 70 złr. 60 ct.

otani.-,^\,ów , 12 grudnia 1882.

Doniesienia prywatne.

Gazeta Lwowska Nr. B3 z dnia 10 lutego 1883.

L. 4793. (53 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Zabłotowie, 

podaje do wiadomości, że w spraw ie Z ak ła­
du kredytowego włościańskiego przeciw Fe- 
dorowi Guszut pto 137 zł. 28_ ct. ct. w. a. 
na dniach 6 marca. 9 kw ietn ia i 11 m aja , v,,.„  „
1883 w sądzie każdym razem o godzinie 10 ! G eislera w N owym targu 
przed południem, odbędzie się publiczna li- "  '
c y tac ja  realności wiejskiej Fedora G uszut; 
w łasnej, ciała tabularnego niestanowiącej

L. 8202. , ( 846 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w N ow ym targu 

podaje 'niniejszem do wiadomości, że celem 
z a s p o k o je n i a  sumy pożyczkowe 187 zł. 51
ct. a w zględnie nit-spłact-iej 126 zł. 84 ct. 
i .  k. uprzyw. Z a k ł a d u  wi kredytowemu wło­
ściańskiem u we Lwowie odbęu/.ie się w trzech 
term inach t. j. 12 marca, 9 kwietn i 7
maja L '83 każdym raz* na o odz. 9 przed
południem w gm achu sądowym publiczna li­
cytacya realności pod Jk. 374 w Czarnym - 
dunajcupołożonej, Józefa Oiko. . kiego własnej, 
ciała hipotecznego n ie5tanowiącej,

Cena wy wołu nia wynosi 500 zł., w a­
dyum zaś 10 °/o ceny szacunkowej

TKT * *

Nr.
Nr.
lV;-
Nr-

Zupełnie świeży transport
ze zb io ru  m ajow ego 1882 r . 

?rS  u  e  sprowadzonej
E R B 1 T I

c h i ń s k i e j
a mianowicie Cpói kilj

O. „ Assani - P ecco  ■ M »iuliirln“
i  ijp» edaiejsza mi^s-adik^ aromatycz. zł. o.

T  z u .  Perła, Ohin, foitok  _atc.. i zi. 4.40
2 < utop z a n  I»ecU», b u Jo k -  z ł 4 .—
3 N a o i l i y i * ,  r - - r r -  mocna . . zł. 3.20
4 ‘l o i i c b o n g ,  i "'kot. . zł. 2.80
5 C o n g o , r mi |n= dobra . 2 ^  9  ____

Nr. 6. P roszek  lierbaciany . ('5^
W pierwszym i drugim term inie tylko | 8 T - 9zy.e,i herbat u.

powyżej lub za cenę szacunkową, zaś u 
trzecim  także p miżej ceny wy wołania sprze­
daną zostanie.

1 70

Protokół zastawniczego opi ć oia i resztę 
warunków przejrzeć można v. tutejszorądo- 
wej registraturze. Dla niewiadomych wierzy­
cieli ustanowiono kuratorem  dra. E rnesta

v -O”
C, k. sąd powiatowy. 

Nowytarg, dnia 28 sierpnia 1883.

4 .-
3.60

S O U t l H O N O  najprzedniejsza w 
oryginał, drew nianych skrzynkach . zł.

U r . S o u c l i o n g  powyższa na wagę zł.
Nr. 10. C * a r n a  k a r a w a n o w a  W ere-

szezenki, fun t ros. . . .  . . z ł. 4.80
N r. l i .  K w i a t o w a  k a r a w a n o w a ,

W ere- ezenki fun t ro«..........................zł. 6.—
poleca i rozseła handel

S t .  M a r k i e w i c z
u e  L w ow ie R yn ek  l. 12.

(7 5 -? )
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k s i e g a r  n i S . A
w

" akładem   r 0
f£  r z y ż & a o w s l t i e g ©

Krakowie wyszło-.
„0 sposobach niesienia pierw­

szej pomocy w nagłych przypadkach/'
Dziełko prof. Es-marcha:
„Die erste Hiilfe bei plotzlichen 

Unglucksfallen1' przełożył i przerobił 
Dr. Kazimierz Graboiuski, docent higie­
ny w TJniw Krak

Cena złr. 1  Oprawna w płótno 
angielskie złr. 1. 8 0  ct.

(789 2--4)

Staropolska KAWA
w i e j s k a ,

m i e s z a n k a  d o  k a w y
1 zdrowsza, pożywniejsza, i czyściejsza,
; od wszelkich dotychczas używanych 
j surogatów (cykoryj.)

1/i kila Staropolskiej kawy wiejskiej
S O  Ct. (263 8-?

G ło w sty  s k ła d  d la  f i ła l ic y l  
w  h a n d l u

Karola Bałłabana.

Ces. król- uprzyw.

isalic. akcpy Bank hipoteczny
wydaje w ©  L w o w i ©  a przez Filie 

w  K r a k o w i e ,  C z e r n io w e a c l t  I T a r n o p o l u
od dnia 1 listopada 1882 począwszy

ASYGNATY KASOWE
4 procentowe, płatne w 30 dni po wypowiedzeniu,
4 7 ,  „ 6 0  ,

Wszystkie znajdujące się w obiegu 3-pr,„centowe asygcaty kasowe 
_ z 80-dniowem wypowiedzeniem będą oprocentowane, począwszy od 

X  dnia 1 grudnia 1882 po 4%,, z*ś znajdujące się_ jeszcze w obiegu 
* 4 pro■•entowe asygnaty z 60-dniowem wypowiedzeniem, począwszy 

od 1 stycznia 1888 po 47a#/0 z zatrzymaniem dotychczasowego ter­
minu wypowiedzenia.

IL w ó w - 30 października 1882.
D Y E IS E C Y A .

(P rzedruk  nie bedssie płacony) (5

Oprócz Bogu, zawdzięczam oca­
lenie życia mego, tylko pań­
skiemu Hoffa piwu zdrowia

z ekstraktu słodowego.
Własne słowa wyleczonego.

Do c. k. dostawcy nadwornego J a n a  
H offa, Wiedeń,fabryka: Grabenhof, Brau- 
nerstrasse N. 2, biuro i skład fabryczny, 

Graben, Braunerstrasse ;N. 8.
C ie r p ia łe m  n a  ® k rop ił®  b e le ś c !  w  k a ż d a  p o tr a ­

w ę  I fa a żd y  n a p ó j  w y d » » r# le m  z a ra z  n a p o w r ó i  w !5 s» l» )e ie  
* g n ? Io -cu ch u ą c e j , d o  k a w y  p o d o b n e j  s ib łta ^ cy ^ ; i a i a e  l e k a r ­
s tw o  alf' p o m o g ło  m i a  e d a b S e n le ,  wz»«i*8a i a ® *■ p r z e s tr a -  
s .i&jąeą t z j b b e i c l ą ,  ja *  n ie m n ie j  » p a d f l ^ ^ e  3 o d e b r a ło
m i w a .e lk ą  n a d rJ e ję  w y z d r o w ie n ia ,  l i c i e * l e m  tnę w fę c  d o  
p a ó s k i^ g  i l lo f fe s  •K M ra b tu  z ło d o w e g o  » i nż P °  k,lfcM  d n la e l i  
o t  * za !o  »5ę zn a cT u e  p o le p s z a n i* . O p r ó c z  B * £ u  2,51 ;vd aięeaess* 
S j l t o  r a n u j e c a l e n l e  ż f c l a  m e g o . U p r r * a » IM p r a e te  o p r z e s ia ­
n ie  m l 2 8  f la s itck  p iw a  z d r o w ia  s  e k s t r a k t u  ?»lod ’«  »go, 5 1/, 
k ' l o  e n e k o la d y  s ło d o w e j  Jf. I  i 10  w o r s c s i ló w  v tik i» rh ó ? ?  
s ło d o w y c h . Y o r lfc e r . dyrektor dóbr w N e u -In g e lo w .

Urzędowe sprawozdanie lekarskie.
€ . k. D yrekcya szp ita li polnych  etc. w Szlezwik^/  I °, zdrowia

z ek trak tu  słodowego okazało się we w szystkich obserwowanych t u  w y p a d  j ^ i  l poj chętnie 
używany, który będąc środkiem pożywnym i wzmacniającym, szczególni® skutKuje w razie nienale­
żytej fiinkcyi dolnych części ciała, w chronicznych katarach , wielkim  ubytku sokow i wyehudmaniu.

P i l * z  G a y e r g i c l d .  D r .  M a j e r ?  lekarz pułkowy.
Niżej 3 z ł. « ie  nnkntecznła s ię  przesy łek .

Ceny Jsaa Hoffa preparatów »fodowycli na prowincje z Wi edni a :  Piwo zdrowia, 
z ekstraktu słodowego ze skrzynką i flaszkami: 6 flaszek złr. 3 82, 13 flaszek złr. 7. 
26, 28 flaszek złr. 14. 60, 5 o fiaszak złr. 29. 10 ; j/i kilo czekolady słodowej 1. złr. 
2. 40, II. złr. ) .  60, III. złr. 1. (Przy odbiorz* większych ilości raba t.) Cukierki sło- 
dow* : woreczek 60 ot. (także */, i ’/* woreczka). Preparowana pożywna mąka słodowa 
dla dzieci złr. 1. Skoncentrowany ekstrakt słodowy flakon 1 złr., takż* po 60 ot. K a­
wa słodowa pakiet 50 ct., także 30 ct. Zupełna kąpiel słodowa 80 ct.

G ł ó w i i j  s k ł a d  w e  L W O W I E :  Z. Rucker, J . B eiser, P io tr M ikolasch, H. Bla- 
lnenfcki aptekarzy Karol B ałłaban  handel. BIAŁA: Zabystrzau aptek. BRODY: wszystkie apteki. 
BOCHNIA: J . M ichnik. BUD .ZAN0W : Jasińsk i. CZERNIOW CE : J . Golichowski, b racia ia b a k a r , 
Ignacy Schnireh. DROHOBYCZ-: T. Jab łońsk i, L. Dobrzyniecki. GRÓDEK: L ip ius. JA R O SŁA W : 
I. Rohm apt., S. E llenberg, W isłocki apt. JA SŁ O : T . W. Barglewiez apt. KOŁOMYJA: Ja n  p 1-
dorov7iqgj KRAKÓW : Jan  Jan iga, I. T rauczyński, E dw ard  Fuchs, W . Redyk, Stockmar, W iśn ie­
wski apt. NOWY SĄCZ: J. Grossbard i apteki. PRZEAIY ŚL : M. Kozłowski, M. Kr ug i wszystkie 
aptC ii. RZESZÓW: A. K arp ińsk i aptek, w Rynku, Sohaittsr i spółk., N»ugebau«r. SAMBOR: K. 
Maresch, Alckaiewiez apt. SA NOK : Hoohdorf, Józ. R ynczarski. STA N ISŁA W Ó W : Jan  Macura
i A lbin Amirowiez aptekarze i K alm an Jonasz. ST R Y J: D .,J .  N ussenblatt et comp., obie apteki. 
gUCZAW A: Edw. Liszka apt. T A R N O PO L : wszystkie apt. Ż UR AWNO:  Tomaszewski apt.

(512 3 - 15)

( I H H H H H H H ł  0 0 - 0 - 0 0 0 0 9

Galicyjska kolaj transwersalna
przestrzeń C J r y b ó w  - Z a g ó r z .

Generalne przedsiębiorstwo budowy dla galicyjskej kolei 
transwersalnej zaprasza tych Pp. przedsiębiorców, którzy zamie­
rzają o budowę budek strażniczych na linii G r y b ó w - Ż a g ó r z  
ubiegać się, dotyczące oferty najdalej do 16go lutego 1883, przed­
siębiorstwu budowy w Jaśle przesłać. Ilość budek strażniczych 
wynosi 52, można jednakże budowę tychże w każdym losie z o- 
sobna albo podzieloną na oddziały przedsiębrać.

Plany, opisy budowy i warunki, znachodzą się do przejrze­
nia w centralnym zarządzie w Jaśle.

• fa s ło , dnia 6 lutego 1883.
Przedsiębiorstwo budowy kolei transwersalnej ga licyjsk ie j.

L. 1525. " (*58 3 - 3 )

I O O O O O O O O O O O O D O O Ó

»

L  9. (youj

C. k. uprz, Galie, akcyjny Bank hipoteczny.
(W ykaz w myśl §. 75 Statutów).

Z dniem 31 stycznia 1883 roku było w obiegu:

Listów hipotecznych: . . . .  złr. 19,960.100
5°o Listów hipotecznych: . . . .  złr. 5,084.400
5°jo Listów hipotecznych premiowanych złr. 7,180.300
Asygnacyj k a so w y ch :........................złr. 2,582.300

L w ó w  4 lutego 1883.
D y r e b c y a .

(P rzedruk nie będzie płacony.)

Kundmachung.

50766 ft 41 Ir.
443 fi. 79 Ir. 

24849 fl 45 Ir.

1647 fi. 16 Ir. 
3763 fl. 05 Ir. 
3436 fl. 46 Ir. 

994 fi 30 Ir. 
862 ff. 27 Ir. 
453 fl. 88 Ir.

81. 25406. _ (807 2- 2)
SSom 9Jłagiftrate ber SanbeSfjauptftabt Czernowitz toirb fjiemit befannt gemadjt, bafj im 

©runbe SefcfilufjfS be§ lobttcĘjen @emeinberatf)e§ bont 2 Sfinner 1. S- toegrn ©idjerftellung 
ber Slrbeiten beim SBaue ciner ©aferne fitr eine ©Scabron, bert fpionniergug unb bie 93ib  
bunglfctjuie fammt ben gugetjorigen SDffijierStooljnungen btS tjier garnifonirenben I I. 16H u-  
.sumnrsgimpnts auf ber unlern /puttoeibc in Bosch, am 15 tjebruat 1883 eine offentlii^e D f  = 
ferlentierljanblnng im 1 ®epartement be§ 3Ragiftrate? abge^alten tnrrben mirb.

T>cr SBau mufi bi§ ©nbe Oftober 1883 DoUftanbig beenbigt unb ber S3enii |uug  iiberge^
beu luerben.

5Der SSer^anblung werben bie SłoftenuberfdjlagSpreife ju ©runbe g eleg t u. j.
aj fur bie 2Jiauerrarbeilen fammt ben §anblauger  unb gu^rtoei Ilarbei  

ten unb ben jugefyortgcn SDłaterialien
b) fur bie ©teinmr|arbeiten fammt ©teincn .
c) fitr Me 3 i attflermanu§arbeiten fammt ben §oljjmateriatien
d) fiir bie ©djmiebarbeiten, beftetjenb au§ 3}tauerf(^lie|enr ^lomitiern etc. 

auS SŁefĄener ©tfen
e) fiir bie j£ifd)terarbeiten
f. fiir bie ©dfiofferarbeiten . . . .
g) fiir bie ©taferarbeiten
h) fiir bie Huftreidjerarbetten . . .
kj fiir bie 5Mempfnerarbeiten o^ne 931ecE)
]) fur bie Steferung nerjinlten ©ifenbled)ei u. l-

4258 ©tiict 24/3  ̂ jolltge fEaffln im ©euddjte ttott 11.924 ^tfogram= 
men, fobann 159 ©tiict 24/72 jollige Safefn im ©ewid)te non 9"9.3 
Śilogram m unb 70 ©tiid  18/72 jolligr Slafeln im ®emid)te bon 
316.66 flilogramme im ©efammtitiertfje .   4157 ft. 43 Ir.

f o m i t  j u f a m m e n  91371 fl. 20 Ir.
Sebcr Unternc^mungSluftige f)at in feiner Dfferte genau anjugeben, meld)e Slibeiten unb 

um wldjt  ©injdnpreife ober gegen toelc^en IRatfilaB non ben giacafpreifen in fpro^enten au§= 
gebriidt berfelbe git iibernef)men roiinfdjt, mobei auSbriidliĄ ^eruorge(oben mirb, bnSg bie SIr= 
ftriten entnteber im ©anjen ober nat^ ben t)ier aufge^dfjften Jlategorien ober and) nad) ben 
cijrlnen t)ier nac^folgenb auagemiefenen Sauoftjehen j ûr Ś u Sfu ęru n ^  iiberlaffen toerben u. j.

i) fiir baS 3RannfĄaft3gebaube mit Snbegriff ber DffijierStootjnungeu 52670 fl 95 fr.
Z) fiir bie ©tallgebaube:

I fiir ben ffionnierjug unb bie UnteroffijierS 93i(bung§§Ąule 5814 ff. 21 fr.
II fiir eine t)albe ©Scabron , . . . .  7584 ff. 82 fr.

III. fiir eine (albę © łcabton . . . .  7383 fl. 51 fr.
IV. fiir bie franfen fĘferbe . . . .  1576 fl. 23 Ir.
V. fiir bie oerbćidjtigtn ifSferbe . . . 1781 ft 19 fr.

3) fur ba$ f8rennomatertalien-2)epot . . . .  655 fl. 38 fr.
4) fiir ben § eu e  unb ©trafjfc^opfen . ■ 52] ft. 30 Ir.
5) fiir bie S3efd)Iag4fdjnuebt . . . 1515 ft. 65 fr.
6) fiir ben SBagenfdjopfen . . . . . 2156 ft. 57 fr.
7 )  fitr bie ©inptanfung beS flafernf)ofe3 . . . .  1085 ft. 19 fr.
8 ) fitr bie fptauirung unb Sefdjotteruug be3 Safetnt)ofe§ foloie §erftellung

ber gepflafierten ©eflftege itnb iRinnfate . . . .  7321 ft. 66 fr.
itub 9) fiir bie ©rbautig jtoeier gemauerter Sruitnen fammt 8 iet)Dorrid)tung 1304 ft. 54 fr.

8  u f  a nim en  91371 ft. 20l u
®  i. ©trtitnbneittijifl ^aufenb bretbunberi einunbfiebenfig ©utben jmaiątg ^renger d. SB. 

®ie ^iegu erforberltdjf etfernen Sraoerfe fomie bis gn^etfernen Oefen unb bie eifernen 
iSeftaubttjeite ber ©roperfdjen fi!ocb^erbeĄ merben burc^ bie © ta b t» ©ommnne angefd/afft unb 
beru Unternetjmer unentgetitid) aiUgefotgt toerben, feriter toerben bie p r  AuSfu^rung be5 gun=  
bament* SfiauerluerfeS erforberlic^rn 1600 Shtbifmeter S3rud)fteine au3 brm 91afcfler»@tetn6ru= 
dje burd) bie ©iaotfomnutne beigefteftt, unb bem ©rfte^er gegen Slbjug eine§ 18etrage§ Pon 
2 ff 50 fr. per. ©nbifmetrr tton ber fiir ben 93au ifpn gebitbjrenben SSergiitnng iibergeben 
toerbiŁt.

® ie mit ber ©tempetmarfe tton 50 fr. marfirten, gcyiirig gefiegelten unb mit bem fitnf
progentigen SBobinm, eniioeber im Saarem  ober tn offenllit^en ŚBert^papieren, nat^ ber £>of)e
ber angefprodienen SSergiiiung unb bem SŁageMurfe _ bere^net, oerfcbennt Dfferten miiffen an
bem 51erf)anbtnng§tage bi4 pregife 6 llt)C abenbś im SRagtfiratSprdftbium iiberridjt toerben 
tooijin ausbiitcf(id) bemerft toirb, ba^ mangelf)aft anSgefteUte, ober fpater eintangenbe Dfferten 
itnbebtngt fetne Serudftditiguug finben toerben.

® ic tpiane, SJofteniiberfd)tdge, fo toie bie biefiffltligen S3ebingni^e fbnnen tagtiĄ toafjrenb 
bec SImtSftnnben iit ber f)ierftabtifd)rn SSauabtbeitung, am S3erbanbtug§tage aber im I  ®e= 
partemant eingefet)en toerben.

Von Stadtmagistrate
C z e r n o w itz , am 24 Janner 1888.



o n c y p i e n t  z 17- letnią, | 
praktyka, poszukuje posady 

u Pp. Notaryuszów; objąć może na­
tychmiast. F e l i k s  O r a c z e w s k i  

(929 1 -3 )  w  Bircz?/._____

Starszego lekarza sztab. Dr. G. SclimitLa.OLEJ 48 OSZ
wyleczą szybko i gruntownie chroniczną g łu­
chotę, fluksyę i strzykanie w uszach nawet w 
najzastarzalszych i najuporczywszyeh wypad 
kach ! P rzykry  szum w u .zach  jak  niemniej lek­
ką głnehotę usuwa zaraz, jak  to potwierdzają 
setki pośwaidezeń. — Cena flaszki z opisem 

używania 3 złr.
G łó w n y  s k ła d  ł sp rz e d a ż  en  g ro s  u

| P io tra  M ikolasclta
I  w e  L w o w ie

W W IEDNIU „Engel Apotkeke am 
J lo f  Nr. 6 .“ (7884)

“TaLTasien ie k o n ic zy n y  
s z w e d z k i e j  po lt o

złr. za korzec, z worem i odstawą do 
stacyi kolej, w Słotwinie, sprzedaje 
Zarząd dóbr Jurków - Tworkowa 
przez^ Ty mowę do 20 lutego b. r.

(928)

5 0 0  d u k a t ó w
wypłacę temu. kto po użyciu

K0THE G0 WODY NA ZĘBY
f l a s z k a  p o  3 5  c t . ,  dostanie kiedykolw iek zno­

wu bolu zębów lub nieprzyjem nego odoru z ust.

o b a w i a  n i ę z k i e -  
S » ,  d a m s k i e g o  i  

d l a  d z ie c i

Franciszfca 
GA.WLIKA.
u l.  S tr z e le c k a  1. 2,

poleca swoje wyroby z 
m ateryału zagraniczne­
go i krajowego. Zamówienia wykonywa szybko 
i sumiennie podług najnowszej mody i po ‘naj­

tańszych cenach.

O G I E R  7mio letni, licencjonowa­
ny, maści wiśniowi -gniadej, 155 cm. 
wysoki, po ogierze rządowym rasy 
normandzkiej. importowanym z Nor- 
mandyi, bardzo silnie i zwięźle zbu­
dowany, odpowiedni do produkcyi ko­
ni roboczych, jest do nabycia w U ś­
m ie r z a ,  o. p W aręż.. (8?4 2- 3)

Obwieszczenie.
Ostrzegam każdego, żeby niena- 

bywał akcyi e. k. uprz. galic. akcyj. 
Banku hipotecznego Nr. 2288, opie­
wającej na nominalną wartość 200 złr. 
ponieważ mnie takową skradziono i 
poczyniłem już kroki w celu jej a- 
mortyzacyi.

Jakób M ajchrow sld .

(908)

N o w a  r e a ln o ś ć
p ię tr o w a  °,L£”E

z zabudowaniem ofiejnowem, której 
przyznano 251»tiiie uwolnienie od po­

datków, zawierzjspa razem z kuchniam i 26 części 
mieszkalnych, położona w zdrowej i pięknej okolicy 
m iasta częśei lsze j, jes t z wolnej ręk i pod bardzo 

korzystnemi warunkam i do sprzedania.
Do re Inośei tej należy także frontowy grun t 

budowlany, pod drugą takąż realność, służący ebecnin 
jako ogród w objętości 120 sążni kw adr., z frontem 
10 sążni.

D»ched szysty wynosi 8 j 0 u nabywca potrze­
buje tylko '000  do 8000 k ap ita łu  w gotówce

Bliższa wiadomość w A d m in is trac ji „Gazety 
Lwowskiej.

. Z a n s c h o n e a

J BMEgaaa

K o t l i e g o  „
w y s m i e i i f : }  i s z y b k o  a h n t k H j ą e j  śr«>  
i l e K  d o  c z j s z c z e i i i i i  s ę b ó w ,  pudełko po 30 i 
c t ; dobre i m iękkie s z c z o t e c z k i  d o  z ę l t A w  j
do 30 i 50 et. poleca (1899 48—52) |

J a n  J e r z y  JKothe
em eryt, dostawca nadworny w Modling koło Wieunia 

Y illa Kothe.
W e L w o w i e  prawdziwa do nabycia u p. apt 

P . MIKOLASr HA ulica Kopernika i we wszystkich 
a p te k a c h , handlu eh k o rz e n n y c h  i p e r fu m , g a la n ­
te ry jn y c h  i in a te ry a ló w  itp w G alicy  i  i Bu kowi n i e .

a--.— ~ .—.——

Wina węgierskie
Towar ozyslo naturalny z winnic własnych, 

za który gwarantuję, rozsyłam : 
W I N O  p i o ł u n . t a o w e  (ziołowe) złr. 4.40

MATIC0 GRIMAULT & C° 5
Aptekarzy w Paryżu.

Skutki tego lekarstwa są niezawodne przy leczeniu rzężączki; 
zadawanem o d o  b rw a pod dworna kształtam i:

lo  SZPRYCO W ANIĘ z MATIOO GRIM AULT & O  ; w 
przeciągu la t ki lku zyskało sobie powszechne uznanie. W bardzo 
krótkim czasie ulecza zupełnie najuporezy ?ze rzeżączki.

2° KAPSUŁKI z MATIOO GRIMAULT & C° niw utrudzają 
żołądka, nie spraw iają mdłości, ani odbijania, się. nie udzielają od­
rażającej woni urynie, jak  to czynią wszystkie kapsułki z płynnej 
kopaiwy.

S k ł a d  w e  w s z y s t k i c h  g ł ó w e y o h  a p t e k a c h .
W e Lwowie w aptekach pp. P io tra  M ikolaseha, R uekera, Beisera, i N ahlika. = 

-------------------------------------------------------   .(*5*0 7-14) '

Eftwarń M linpr,

114C w® KZBtt
handel H e r b a t y  rossyjskiej

Izydora Wohia
Lwów, Sykstuska 1. O

poleca Szanown. P. T. publiczności 
po daw n iejszych  cenach:

w szczególności
Kaysow familijnej 

czarnej */» kio. 1.60 
kwiatowej x/a kio. 1 80 
Souchong ll%k\o. 2.—

Popowych z Moskwy
Nr. I. funt  2.40
Nr. I I  funt  3.
Nr. 111. funt 3.75

Cenniki n:s żądanie g ra tis ;  łaskaw e zle­
cenia uskuteczniam  sum iennie odwrotną poez- 
Oaakowanie I r a n  c o .

 ____________________________ (6145 23— 12';

9 I R ? a f c W W f c i r ’ V "

Praktyczny i bardzo uzdolniony do zakładania 
ogrodu i plantacyi chmielowej, posiada chwa­
lebne rekomendacye i świadectwu z pierwszych 
domów, żonaty, poszukuje odpowiedniego miejsca 
od )3 kwietnia b. r. (670 8— 4)

Łaskaw e oferty nadesłać proszę pod a- 
dresem W in c e n ty  J o s e p h !  w R u s ta -  
ty  c z a  cli poczta S t r z e l i s t a  n n t r e .

wyskok (słodkie) . . „ .
” c z e r w o n e  lub M a łe

przednie . . . . . .  „ 2.80
c z e r w o n e  inb M a ł r e
deserowe . . .  „ 2.2*

Ś L I W O W I C A  s i a r a  . . . . „ 3.50
w beczułeczkach na wzór zaw ierających 4 litry , 
wraz z beczułką franco do każdej s ta c ji  

pocztowej

w U ś e le s c l  
_  w in n ic

W  e rsc h e t*  (Południowe W ęg ry ).
 ______ (7‘ 96 22-30)

D i  w y g r a n ia !
1 5  1 u  t  e  g- o  

50.000 zł. 
na losy kredytowe ziemskie

Promesa złr 1'5P.
---------------  (7 :1  2 - 2 )

1 8  l u t e g o  

losy tryesteńskie] wystawy
po 5 0  centów.

1 5  l u t e g o
na l o s y  l o t e r y i  r z ą d o w e j
12.090 w ygranych wartości z łr. 230 200 

C en a  l o s u  3  z ł r .

Na los loteryi wiedeńskiej
dukatów 100, 2u0 l.( 0u i t. d.

C e n a  lo su  5 0  cen tów .
Losowanie 6 lutego 

D o n abyc ia  w  handlu
Fr. Schubutha i Syna

we Lwowie, Rynak 45.

I.ooo, 2 qq, Ioo d u k a tó w .

9 N iem a ju ż  b o lu  zębó w
[ j  k t o  u ż y w a

0 Eliksiru do zębów (Elixir dentifrice)
W IE L E B N Y  CH ÓO. B E N E D Y K T Y N Ó W

^  p o c h o d z ą c y  z  o p t e f  w a  w  S l o u l a e ,
II wynaleziony w roku 13*3 przez przeora PIOTRA BOURSAIJ.D, a wyrabiany obecnie przez

TirfPnra Tlnm IHuimfinlori ha

osad
woń
tegowany i używany jest przez wszystkie wyższe towarzystwa w święcie

Cena flaszek: 2 fr., 4 fr. i 8 fr., czyli po kop. 99, rs. 1.80 i r s  3.50 Proszek k. 80 Pasta 
kop. 80. W ©  L w o w i e  w aptekach Pp. M ikolaseha, Krzyżanowskiego, N ahlika w i magazynie 
p Dzikowskiego.

(6939 1—291ęiw w j. /&•/ i

   w ,  ~  —  o o - o - o - o - o - o - *
M £ X 3 0 0 0 C X Ó 3 0 C X 3 £ X X X I3 0 G O £ X X 3 0 0 0 0 C 3 0 0 0 (S

|  S ł o w n i k  g e o g r a f i c z n y
X  K r ó l e s t w a  Po l s k i ego  i i n n y c h  k r a j ó w  s ł o w i a ń s k i c h
M  pod R e d a k c ją :

Filipa SulimiersMego, Bronisława Chlebowskiego 
i Władysława Walewskiego 

W jią e z n y m  nak ładem  W ład y s ław a  W A L E W S K I E G O
w ychodzi Mn r . z a wi e  od r 1880, co miesiąc zeszytam i p j  5 a r. dr uku-  
12 zeszytów  sk ła d a  I  tom .

Cena zeszytu-, w rub lach  50 kop.-, w w. a. 65 e n t w m arkach  1 m. 5 f.
Cena tomu-, w rub la  h 6 rs.; w w. a. z łr 7.50,; w m arkach  12 m. 60 f.
Cena z przesyłką  pod opaską w kra ju  łub zagranicą-. w rub lach  60 kop.-, 

w a. 75 vt. w m arkach  1 w r k  25 f.
Cena tomu z p rze sy łką :  w ru b lach  7 rs. 20 kop.; w w a O złr  w m a r­

kach 15 marek.
Oprawa tomu rs. I.
Adm inisiracya. S łow nika i adres do p rzesy łan ia  pieniędzy, rek lam , także 

artykułów .

JULIUSZ W ALEW SKI, dr- praw, Warszawa, ul. Długa, Nr. 47.

Ciągnienie nastąpi nieod wołalnie

dnia 18 lutego 1883
1. flóffia I E * :  gotówką 5 0 . 9 0 0  złotych «,*  8 . 8 0 0  dukatów.
2. SlÓWl wygrana: gotówką 2 0 . 0 0 0  złotych ^yu 3 , 5 0 0  dukatów.
3. EMM wygrana: gotówką 10.000 złotych wu 1 .7 5 0  dukatów,

4. Główna wygrana: naszyjnik i kulczyki z brylantami wartości i 0.000 złotych.
Cztery  w y g ran e : Biżuterye złote z brylantami i perłami w wartości po 5 0 0 ©  z r  

l* ś ę c  wygranych : Rozmaite biżuterye w wartości po 3 0 0 0  zł© .
987 wygranych w wartości p« 1.4H)0, 500, 300, 209, IOO, 50 i 2 5  złotych

1000 wygranych
w wartości 

z łr. 213.550.
Los po 30 centów! 1000 wygranych

w  w a r t o ś c i

z łr  213.550.

T I Ł Y E S T ,
P G randę N r .  2

Zamówienia z dołączeniem 15 cent. na portoryum należy wystosować pod adresem

Lotterie-Abtheilung der Triester Aussteilung
(719 5— 8)
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i KAZIMIERZ LEWICKI p o leca : | » f «  l  i  s a w e d a E k ł e
1 pakiet zaw ierający 10 pudełeczek 7 centów

1 G ł ó w n y  s k ł a d  d l a  G a l i e y i

PORCELANY, SZKŁA 1 TOWAROW MIĘSZANYCH
w e  L w o w i e  u l i c a  T r y b u n a l s k a  1. 6

P ostu m en cik i stołow e do szwedzkich zapałek, sztuka po 25 en t., 30 cnt. 70 cnt. i wyżej.

1 W ykłnw acze do zębów zwykłe, 100 w iązanek 50 centów, zaś lepsze 1 w iązanka 5 centów.

P iram id k i na  zw yk łe  si arn ik  i z g lin y, po 15 ent. i po 20 cnt. 
dtto. z porcelany po 25 cnt., 30 cnt., 50 ent. i wyżej.

H  nałożony w  ro k u  1845. P o p ie ln iczk i do cygar z porcelany, terakoty, majoliki w obfitym wyborze.

£ 5 -  8 * 0  z n a c z n i e  z n i ż o n y c h  Menado w yborna w smaku . . . 5 „ 5 z ł.

Podziękowanie.
W szystkim , którzy naszej matce 

za życia podczas jej długiej a ciężkiej 
słabości, szlachetnem uczuciem i praw­
dziwą miłością bliźniego ulgę przynosili, 
a o ra z zw łoki aż na miejsce w iecznego 
spoczynku odprow adzili, składamy niniej­
szem najserdeczniejsze dzięki, z  głębi 
serc naszych płynącem : „Bóg zapłać!11

Józef i Szczepan Petters
s y n o wi e .

♦
♦

t
♦i

Sin w ielki post!
J a b ł k a  s u s z o n e

bez dym u!
obierane, k rajane i drylowane na am erykań­

ski sposób, 1 k lo po 6 0  c e n t .  
rozsyła  w woreczkach po 5 kilo w łącznie z o- 

pakowaniem  i franko do każdej stacyi

Ł.- K .  w  P i s t y n l u
poczta w miejscu,

(6574 2 - 14)

Zaginął rewers na 1 .3 0 0  rubli.
Wystawiony przeze mnie w Krako­

wie d. ligo  sierpnia 1878 roku rewers 
depozytowy na 1200 r s r o d e b r a n y  od 
matki mej, zaginął. Ponieważ kwotę po­
wyższą w całości wypłaciłem, na co do­
wody posiadam, rewers ten jest zupeł­
n ie nieważny.

Znalazcę lub posiadacza upraszam 
oddać go Wnej Dolnickiej, Kraków, Eaj- 

, ska N. 22. za nagrodą 5 złr., jeżeli zą- 
! daną będzie. (633 2 3)

A L E K S Y  F U C H S .

J. PABEWSKI
LWÓW. RYNEK I. 30

poleca awój nowo otworzony wyłączny

SKŁAD H E R B A T Y .
Cenniki na zadanie franko.

____________  (448 1 7 - ? )

G.
K S I E C i A K A T A

rtla i D, Cza]

Dra. K a ro lu  M ikolascha  
Hiszpańskie

W ina lecznicze
ehinotre, ehinow o-żelazista, pepsynowe, pepto­

nowe i rum barbarow a, tudzież

M o n ia k  i  w in a  d la  cli®- 
r y c h  i  r e k o n w a le s c e n t ó w
jedynie odauaazoou zostały świadectwami n a j­
sławniejszych profesorów i lekarzy w W iedniu 

w Krakowie, Lwowie i Czeruioweaeh:
D r. Brauna, L o r iu s e ra , Draschego, Spaetha, 
Korczyńskiego, Jakubowskiego, Biosiadeekiego, 
W idm ana, Sawickiego, Zieaibickiego, W eigla, 
W olana, Strzeleckiego, Stoekloefa, Załoziee- 

kiege i i t. d,
Skład g łów ny w aptece pod „Gwiazdą" 

P i o t r a  M i k o i a s o h a  w e  L w o w i e .  
W  K r a k o w i e  w apt. p. F . G ra lo w s t ie g o . 
W  C z e r n i o w e a c b  w apteee p. F .  K r z y ­

ż an o w sk ieg o .
Sk ład  główny dla Monarchii Auslro-W ę^ierskiej 

i cfla państłY ośtśennyeh u 
W l l h .  M a j e r a  w  W i e d n i u

H c u m s a r k t  3 .  (7379 22-?)

w  «» ww i
poleca na w i e l k i  p o s t :

Bolesna m ęka Pana  naszego Jezusa C hrystusa 
podług rozm yślań A nny K atarzyny  Einerich 
1  z łr. 15 et !

Paber F . W . W szystko d la P an a  Jezusa, czyli ;
łatw e drogi do m iłości Bożej. 1 z łr . I

S ł o n d e k  F . Ks. Rozm yślanie nad ewangeliam i, i 
każdego dn ia  wielkiego postu, i z łr. ^5 ct - {

S o n d e k  F . K s. Męka P ańska do rozmyślania, ' 
w poście i w dnie piątkowe przez cały rok. ; 
60 ct. 1

k a j s i e n i c z  H. Ks. Rozmyślania o męce Obr.
Pana . 2 z łr. 70 et. I

ftrecbow iecki A. Ks. N auka o Męce Pańskiej.
1 z łr. 30 ct.

Lignori A. Iw  J a k  kocliać Jezusa. 90 et.
„ ,, J a k  nas ukochał Jezus, czyli

” pobożne Męki Pańskiej rozm yślanie. 90 et.
„ Meki Pańskiej prosty w ykład. *23 et. 

diesiąc D ziec ią tk a  Jezu s. N abeieństw o dla 
w iernyah na adwent i karnaw ał. 90 ct. 

la lezyusz F . S. F ilotea, czyli draga do życia 
pobożnego. 2 z łr. 10 ct.
^ (825 2 - 2 )

S y r o p  d  Z e d
KODEINA 1 BALSAM T0LUTAŃSK1
j es t  ś r o dk i e m  łagodzącym i u śmi er za ­

j ą c y m  nieocenionym dla dzieci w  w y ­
p a d k a c h  b e z s e n o ś c i ,  k o k l u s z u ,  etc. 
p r z e c i w  k a s z l o m  n e r w o w y m  o s ó b  
c i e r p i ą c y c h  n a  s u c h o t y ,  s ł a b o ­
ś c i o m  o r g a n ó w  o d d e c h o w y c h ,  
n i e ż y t o m ,  k a t a r o m ,  i. t. d.

P a r y ż , u l i c a  D r o u o t , 22 i  19 
W  L w o w i e  w  a p t ek ac h  P P .  K.  Mi ­

kol ascha ,  Rucker a ,  A.  Sklepińskiego,  
K r z y ż a n o w s k i e g o ,  Nakl ika.

yY K r a k o w i e  w  ap te kac h  P P ,  T r a u -  
c zyńskiego,  R edy ka ,  W i s zn i ew s k i eg o .

Ul. Akadem icka l. 3 w e U w e w ie.

ijwiększa, w kraju
C K Y T U Ł M J l

polska , francuska, niem iecka i angielska,
tudzież

Wypożyczalnia i Wielki Skład
I T T J T  (nowych, do sprzedaży)

pod. firmą

GlIBRYNOWICZ A SCHMIDT
a pod zarzadem

KAROLA W ILDA
zaopatrzone zostały w najświeższe nowości.

Warunków abonamentu udziela się n a  ż ą d a n i e  b e z p ł a t n i e  franko.

W e  Lw ow ie , ul. Akadem icka 1. 3. mim
(901 1 6)

%  ś n b r a i  ’ rg ,  J ',e  ' ^ k i ę g o  d .  O s a  ' s g ?  L  " A  TnDHtawis

c e n a c h . ^

s p r o w a d z o n a  w p r o s t  z  H a m b u r g a  jak  
wiadomo w  n a j l e p s z y m  gatunku.

Karol Fr. B i r g M  i  H n l m p
w workach o  5  k i l o  wolna od portoryum  i kosztów 

opakowania za pobraniem  należytośoi.
Mocca prawdziv,'a arabska, wyśmien. 5 kil. 6 zł. 30

Melange (mieszana) poleca się szeze-
g ó l n i e .............................................. 5 „ 5 zł. 30

Ceylon Plantation, bardzo dobra w
s m a k u ............................  . -5 „ 5 zł. —

Jawa złotożółta, najw yborniejsza . 5 ,, 4 zł. 70
Kuba niebieskaw o-zieloua, w yśm ienita 5 „ 4 zł. 40
Mocca a fryk . wyborna i w ydatna 5 „ 3 zł. 90
San to s doskonała i silna . . 5 „ 3 zł. 5-5
Rio dobra w smaku .......................5 „ 3 zł. 25
H erbata w najlepszych gatunkach po */* kilo od zł. l 

do 6 zł. (7042 1 7 - ? )

Henryka Blumenfelda

w braku 
traw ieniu

p |  sm. «  JBUc s a ,  a * »  a w  ^m m r  c -  TJLi
Nr premiowane na wystawie przyrodniczo lekarskiej

O w  K R A K O W I E ,
zalecane przez D r. Derblicha c. k. starszego lekarza sztabowego I. klasy w Pradze, prof. Dr. Cły-

Ożswicza, D r. W eigla, D r. W idm ana, D ra  Roznera, Dra Sawickiego, D ra  M osinga, Dra L indnera  
( i innych.

M Ą T  Ą f i  Ą 7  A IZ T ^lY f przeciw  niedokrewności, bladaezce, osłabieniu w o-
j K   ̂ XV l i  U U L i J X U U lLL , gólnaj niemocy i wszelkim z n iedostatku krw i pocho­

dzącym chorobom.
1V r Ą T  Ą T l  Ą 7  (^TTTAT A przeciw cierpieniom  nerwowym , febrom i osłabieniu. W zbu- 
T H i l . l J x i .v T iT .  u  VJFX1 1 >| apetyt [ dzia ła  znakomicie w rekonw alescencji.

MALAGA z  CHINA i ZELAZEM. wówychj  nitdokrew nyeh i osłabionych.

MALAGA z FOSFORANEM WAPNIOWYM,
fałom , chorobie angielskiej i tnberkułom . Z am iast nieprzyjem nego w smaku tranu  rybiego.

M A L A G A  7  H p R A P R A m i M  przeciw  wszelkim cierpieniom  żołądkowym 
lV lA T ± x L i.U T i. L  n n i ) . V  l Y l l . t l l l .  T l  . i Wątrobianym . Przy wzdęciach, obstrukcyi

hem oroidach i kongestyaeh.

WINO PEPSTNOWE z DIASTAZĄ, “ S ” ’
i we wszystkich ehorobash żołądkowych.

Z licznych świadectw przytaczam y następ u jące :
Dr. W. Derblich, e. k. starszy  lekarz sztabowy Iszej k lasy , kom endant szpita li garnizono­

wych w Pradze.
W ina lecznicze p. H enryka Blum enfelda aptekarza we Lwowie, a to : M alagę z żelazem  — 

z chiną — z chiną, i żelazem — z fosforanem  wapniowym i rebarbarum , jakoteż wino pepsynowe 
z d iastazą ordynuję w e. k. szpitalu garnizonowym w Pradze. Chorzy zachwyceni są środkam i te- 
mi, które zastępują w nader przyjem ny sposób środki lecznicze w smaku nieprzyjem ne a s k u t k i  
o s i ą g n i ę t o  s ą  r z e c z y w i ś c i e  z n a k o m i t e .

Dr. O skar Widman, prym aryusz szpitala powszechnego we L w o w ie .
W ina lecznicze wyrobu p. H enryka Blumei ikL. aptekarza we Lwowie, a to :  M alagę z. chi­

ną — M alagę z żelazem — M alagę z chiną i żelazen -  M alagę 7, fosforanem wapniowym i Ma­
lagę z rebarbarum , jakoteż wino pepsynowe z diastazą zastosowywałem w praktyce mojej w wielu 
przypadkach z szybkim i dobrym  skutkiem  i przekonałem  się, że są bardzo skuteczne. Środki lecz­
nicze powyżej wymienione są osadzone na winach czystych najlepszej jakości w sposób umiejętny. 
Smak jest przyjem ny, przez co zażywanie ich zaliczyć należy raczej do przyjemności — co je chwa­
lebnie odróżnia od innych tego rodzaju przetworów.

W i d m o 'ny Panie. Wyżywszy jedną flaszkę Pańskiej M alagi z żelazem, doznałem znacznej 
u lg i w cierpieniu, proszę mi ponownie przysłać  jedną flaszkę M alagi z żelazem pod adresem : 

W incen ty  Zbijew ski, u rzędnik przy o, k. uprz. kolei Karola L udw ika w Brodach.
, D nia 24/11 1881.

Szanowny Panie. P rep ara t Pańsk i, M alaga z chiną i żelazem okazał się nadzwyczaj skutecz­
nym na c ierp ienia skutkiem  niadokrewności u ki l ku osób mnie bliskich, przeto upraszam  o prze­
słan ie  mi znowu za zaliczką tego lekarstw a znakomitego pod wzgiędam swego rych łego  działania. 

Z poważaniem J a n  S a rzyń sk i,  w łaściciel dóbr w IJ tiry nowie górnym , poczta Stanisławów. 
Łaskaw y Panie. Donoszę Panu, że nóżki u mojej córeczki po użyciu wina znacznie prośeiej- 

sze i proszę zatem o dalsze przysłanie dwóch flaszek M al»gi z fosforanem wapniowym .
Sanok 3 czerwca lą-82. E m ilia  W ierzbicka.

H ołochw asty p. W ołoczyska, Rosya d. 1 lipca 1882. 
Szanowny Panie. Doznawszy praw ie cudownych skutków M alagi z chiną i żelazem wynalazku 

W . Pana, pomimo tego, że się czuję daleko zdrowszą i o wiele wzmocnioną na siłach, po używa­
niu przez czas wcale n ied ług i tego znakom itego leku, postanowiłam  jeszcze czas jakiś przedłużyć 
tę kuracyę, która śm iało powiedzieć m ogę, postaw iła m nie na nogi. Proszę więc W. P ana  o przy­
słanie jak  najprędzej za zaliczką dwóch butelek. Serdecznie sobie życzyłabym , aby M alaga z chiną 
i żelazem wyrobu W . Pana, rozpowszechniła się w mojej okolicy, o co, o ile tylko będę m ogła, 
starać  się nie omieszkam. Zostaję z należnym  szacunkiem  M ichalina  Sokolnicka .

Szanowny Panie  Blumenfeld! Przed użyciem Pańskiego W ina pepsynowego z d iastazą nie 
m ogłem  zgoła nic traw ić. Cierpienie to trw ało k ilka lat a siły  moje prawie zapełnia znikły. Po 
użyciu k ilku  flaszek tego Pańskiego znakomitego v> i na ustało maje cierpienie zupełnie i traw ię tak 
dobrze jak  dawniej. Muszę Panu wyznać, że używałem przedtem  innych win pepsynowych lecz bez 
wszelkiego skutku, podczas gdy skutków Pańskiego wina prawie po pierwszym  kieliszku doznałem. 
Proszę o przysłanie dalszych pięciu flaszek za zaliczką. P ilzna d. 11 listopada 1882.

S t e f a n  G a r b a s z e w s k i .
. Podhajce 10 kw ietnia 1881.

W ielm ożny Panie ! Pobraw szy dotychczas od W go Pana  k ilka  flaszek M alagi z ch iną i że­
lazem , muszę przyzna,e, że p repara t ten spraw ił mojej żonie wielką ulgę na ból głowy, pochodzący 
jak  się zdaje z niedokrewności i. c ierpień żołądkowych. Upraszam zatem Wgo P an a , abyś mi prócz 
obstalowanyeh już 2 flaszek, które zapewne już  odesłane zostały, jeszcze 4 flaszki nadesłał.
Zostaję z prawdziwym  szacunkiem  H e n r y k  R a p p e, c. k. radc-a sadu k ra j. i naczelnik c. k. 
sądu pow. w Podhajcach.

D nia 18/10 1881.
W ielm ożny Pan ie  i Proszę o ponowne przysłanie za poborem pocztowym należytości, 3 bute­

lek M alagi z chiną i żelazem, wynurzając przytem  słuszne uznanie za skuteczność tego wybornego 
środka. Z szacunkiem L e o n ,  N i d b a l ,  c. k. kom endant żaudarm eryi w Korolówee obok Borszezowic. 

D nbraw ka poczta Żurawno dni a 8 listopada 1882.
W ielm ożny P an ie ! Proszę o trzy butelki M alagi z chiną i żelazem Proszę nadesłać  za po­

braniem  poeMowem. Z szacunkiem  K o  n s t  a n t y L e w i c k i .
P. S. Zeszłego roku brałem  u P an a  1 s h n t f e i  b y ł y  n a d z w y c z a j u e .  Tego roku

poszedłem  za namową drugich i wziąłem  7 flaszek nie od P an a  lecz od p a n a .........................  Nie
mogę odżałować tego i każdemu polecę najsum ienniej Pana. Pobrane nie od P an a  lecz od p . . . . 
wina lecznicze nie skutkują ,zupełnie.

Dubraw ka poczta Żurawno d. 27 listopada 1882.
W ielmożny Panie D obrodzieju ! Proszę o ponowne nadesłanie 3 butelek M alagi z chiną i 

żelazem. Nie mogę sobie przebaczyć, że ustąpiłem  namowom i sprow adziłem  7 flaszek nie od 
P an a  leeż od p ............................

Z głębokim  szacunkiem
________________________   [ K o n s t a n t y  L e w i c k i .

Cena flaszki prawie półlitrowej 2 z łr. w. a. Malagi z chiną i z chiną i żelazem 2 z łr. 50 ct. 
Opakowanie wedle własnej ceny kupna.

0

o
Tylko te wina lecznicze są mego wyrobu, które na, flaszce, k ieliszku, kapsli, sygnaturze i 

etykiecie firmą mej apteki są zaopatrzone i u których szyjka flaszki niebieska k a rtk ą  i podpisem  
B L U M E N F E L D  zaklejone.

Główny sk ła d : „Apteka pod złotym  słoniem " H ENRY KA B L  U M E N F E  L D  A we Lwowie, 
oprócz tago wo Lwowie w aptekach pp, Mussiia, Beisera, Piepesa i Krzyżanowskiego — w K ra ­
kowie apteka Stockmara,, Stanisławów apt. Am irowiez, Jarosław  apt. W isłocki, Kołom yja apt. 
Sidorowicz, Tarnów  apt. J .  Reid, Stryj apt. Giirtner, Jaw orów  apt. Lachowicz, Sądowa W isznia 
apt. W łodzim irski, Brody apt. In lender, D olina apt. W eiss, T arnopol apt. Jam rógiew icz, Czer-

niowce g łówny skład  apteka B eldowicza.
iHgfc. Proszę wyraźnie żądać wina B l u m e n f e l d a  i naśladownictw nie przyjmować,

(850 1—?)
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Papier z « L npizpr. fabryki papieru sSdhiógliauM. „
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